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CZEŚC URZĘDOWAL

Jego c.. i k. Apostolska Mość raczył 
najwyższem postanowieniem z dnia 1 6 -kw ie
tn ia b. r. nadać najlaskawiej 1-7,. kat. bisku
powi w Przem yślu, Maciejowi II i r s c h 1 e- 
r  o w i, w n7.11 ani u jego wieloletniej, gorliwej 
i zasłużonej działalności order żelaznej koro
ny drugiej klasy.

W czasie od $0 do końca m arca b. r. 
zaszły w przebiegu chorób nagm innych w 
kraju następujące zmiany :

O s p a  wybuchła w Czaucu, W ilamo
wicach i w Osieku w powiecie Bialskim ; w 
Rozdziela w powiecie B ocheńskim ; w Bo- 
guszy w powiecie Grybowskim ; w Zawoji i 
Krzywaczce w powiecie Myślenickim ; wresz
cie w Ckorowicy w powiecie W ielickim ; pa
nuje dalej ospa w Bulowicach, Kętach i w 
Lipniku w powiecie Bialskim ; w Ostruszy, 
w Siedliskach, w Lipnicy wielkiej, Lipniczce
i Bobowy w powiecie G rybow skim ; w Mor- 
darce i Starejwsi w powiecie Lim anowskim ; 
w Lubzinie w powiecie Ropczyekim ; w koń
cu w Sieprawiu i Olszewicach w powiecie
W iolu-lnm  • raz.em n rza tn  n an n io  —W ielickim ; razem przeto panuje "ospa w 
siedmiu powiatach a 21 miejscowościach.

T y f u s p i a m i s t y w ybuchł w W ul-
ce Sokołowskiej i w Górnicy w Zarabkach
 . _  r> : .L : . , W ----------- J - ■-     ■
powiecie K olbuszow skim ; w Buniowicach w 
powiecie Dobromilskim ; w Podbereżu w po
wiecie Dolińskim ; w Czanej w powiecie G ry
bowskim ; w Wołoszczowicach w powiecie 
M ościskim ; w Kurowskiej Woli w powiecie 
Saiideckim ; w Żukowicach starych w p o 
wiecie Tarnowskim ; wreszcie w W ysocka 
wyżnem w powiecie Turczańskim  Panuje 
zaś od dłuższego czasu tyfus plam isty w Cew- 
kowie, Deutschbai-h i Młodowie w powiecie 
Oieszanowskim ; w Ostroży w powiecie G ry
bowskim ; w Czabarówce i Sidorowie (pono
wny wybuch) w powiecie H usiatyńskhn ; w 
Cieszynie w powiecie Jasielskim ; w Dołho- 
łuce w powiecie S tryjskim ; w Karwodrzy w 
powiecie Tarnowskim ; w Huśnem wyższem 
w powiecie Turczańskim i w Bzowicach w 
powiecie Złoezowskim. Razem przeto panuje 
tyfus plamisty w 13 powiatach, w 21 m iej
scowościach.

T  y fn  s b r  z u s z u y  w ybuchł w S to 
dółkach i Uhercach w powiecie G ródeckim : 
w Jaworzn i n w Limanowskim, w Bory sła wi
cach w Mościskim, w Moskalach ad Nisko 
i w Kainienuem w Sanockim powiecie. N ad
to panuje jeszcze tyfus brzuszny w 19 miej 
scowośeiacb, w Skale w powiecie Borszezow- 
skim, w Dawidkowcach w powiecie Czorl;- 
kowskim, w Kalny w Dolińskim, w Bronicy 
w Drohobyckitn, w Ostrowie w Jarosław 
skim , w Podwerbcaeh i Tyszko wcach w Ho- 
rodeńskim, w Drozdowicach, Medyce, S tu
bnie, w Tarnawce i Walawie w Przem y
sk im ; dalej, w Gnojnicach w Jaworowskim , 
w Siemuszowy i Jaworniku w Sanockim, w 
k ńcu w Trofanówce w Kołomyjskim powie
cie. W ogóle zatem panuje tyfus brzuszny 
w 25 miejcowościach dziewiętnastu po 

wiatów.B ł o n i c  a (dt/phteriUs) panuje w je 
denastu miejcowościach, jak dotąd w tych 
sarnych powiatach, mianowicie: w borsz'*™®- 
skiin, dolińskim, kałuskim , kosowskim, 
tyńskim  i stanisławowskim .

P ł o  n i c a  (scarlatina) wybuchła w Za- 
kli ad W ełdzirz i w Demni w powiecie 
Dolińskim, w K uciubińczyksch w Husiatyń 
skim, wreszcie w Szlesowieach w W adowi
ckim powiecie.

O d r a  wybuchła w 10 m iejscowościach 
dziewięciu ró ż n y c h  powiatów z przebiegiem
łagodnym.K r z t u s i e c  panuje w ośmiu miejsco
wościach siedmiu powiatów.

Z c k. Nam iestnictwa.
Lwów, dnia 13 kw ietnia 1880.

CZĘŚĆ IIEUEZĘBOWA
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Lwów, 19 Kwietnia.

Z pomiędzy kwestyj. na na 
kongresie berlińskim podzieion 
stała spraw a w s c h o d n ia ,  jedna. • J- 
grecka, dotąd ani na krok naprzo 
nie postąpiła. N a w e t w 1
form azjatyckich  Turcya dla po^ 
przynajmniej uczyniła cokolwie , 
sprawie greckiej zaś panuje t a n  ■ >

jak  w pierwszej chwili po podpisaniu 
traktatu berlińskiego. Podejmowano 
wprawdzie wiele prób uregulowania 
granic między Turcya a Grecyą, ale 
każda spełzła na  ni czerń, chociaż mo
carstwa a szczególnie Włochy na 
przemian przedstawieniami i groźbami 
starały się nakłonić Porte do niezbę
dnych ustępstw. Zdaje się, źe dyplo- 
m acya turecka chciała na Grecy i 
przynajmniej popisać się z swoim tra 
dycyjnym systemem w przewlekaniu 
spraw  niewygodnych, skoro już nie 
może, jak się to w roku 1876 stało, 
wyprowadzić w pole innych państw 
europejskich. Nieszezerośe cechowała 
od początku do końca postępowanie 
delegatów tureckich na konferencjach  
z delegatami greckimi a ci ostatni 
znowu mając przesadne wyobrażenie 
o prawnej podstawie swoich p re ten 
sji,  występowali zbyt bezwzględnie. 
Przesadne było to wyobrażenie, bo 
kongres berliński nie orzekł apodyk
tycznie o powiększeniu terytoryum 
greckiego, nie dał nawet dokładnych 
wskazówek w tej mierze i interwen- 
cyę mocarstw' przyrzekł tylko jako 
łaskę, ale nie zapowiedział jej w for
mie egzekueyi.

Wskutek przesadnego wyobrażę 
nia o podstawie swoich pretensyj 
Grecy a kilka razy zniecierpliwiona 
oporem Turcyi, odgrażała się środka
mi energicznemi a rząd ateński wy
dawał już nawet dyspozycye wojsko
we zakrawające na początek zawikłan 
wojennych. Zimna krew' Porty a r a 
czej jej rezygnaeya zapobiegła starciu, 
bo gdyby na każdy alarm wojenny 
z Aten odpowiadano w Stambule 
w ten sam sposób, na granicy 'obo
zowałyby już dawno wojska obu 
państw. Jak  prędko zrywała się Gre- 
cya do broni, tak prędko osty gała w 
zapale i przyjmowała nowe zaprosze-

Jerinorn-zowe inaeraty obliczają się po 7 centów 
k:Ui-.rasowe po 6 c i  od miejsca jednego wiersza.

luseriity przyjmują w Austryi i  Niemczsah 
wszystkie agencye anonsów; we Francy i w Paryżu 
wyLw.nie agc-neja p. A 4 a m a, 4, Eae Clćment 4.

nia Porty do rokowań. Był to skutek 
prżerachowania, się na  sympatyach 
niektórych państw  europejskich. Wiel
kie nadzieje obudził w Grecyi gabi
net W addingtona. który formalnie 
propagował we Francyi filhelenizm 
z, dawnych czasów i znalazł naśla
dowców we Włoszech. Cóż dziwnego 
zatem, że wr Atenach liczono na  F ra n 
c ję  i Włochy, że wskutek tego chc ia 
no doprowadzić do starcia, aby tak 
F ra n c ja  jako i Włochy znalazły się 
w przymusowem położeniu i pospie
szyły z'pomocą. Kiedy rachuba  ta 
zawiodła zaraz przy pierwszych dys- 
pozycyach militarnych rządu ateńskie
go, wrócono na drogę pokojowych
rokowań.

Może rezultat wyborów angiel
skich nada nowy zwrot sprawie grec
kiej. Freycinet nie propaguje filheleni- 
zmu jak  Waddington, ale nie odmó
wiłby Grecyi poparcia, Włochy s tanę
łyby po jej stronie, więc potrzeba tyl
ko impulsu z Londynu, aby spraw a 
grecka nabawiła Porte kłopotu. A 
przecież Gladstone wyraźnie zapowie
dział, źe wigowie dążyć będą do tego, 
aby na półwyspie bałkańskim zorga
nizowały się małe państwa chrześciań- 
skie i zabrały sukcesyę po Turcyi. 
Skoro Bułgarowie tak się cieszą zwy- 
cięztwem Gladstona, że aż telegrama
mi witali jego powrót do steru, to i 
Grecy mogą liczyć na przychylniejszy 
tok rokowań z Porta. Łatwo stać się 
może, że Grecya popadnie znowu w 
zniecierpliwienie, kategorycznie upo
mni się u Porty  o swoje p re tens je  
i tern da sposobność nowemu rządo
wi londyńskiemu do odsłonięcia przed 
Europą swojego programu wobec
Wschodu.

Jeżeli nowy gabinet londyński
rozpocznie akcyę na Wschodzie w du
chu zapowiedzianym przez Gladstona,

DZIECIĘ MADONNY
II.

(Ciąg dalszy.)

Rusina słuchała tych zw ierzeń, blada 
i wzruszona. Nie mogła rozumieć Ginewry, 
ale otaczało ją jakby powietrze gorącej n a 
miętności , które ta kobieta do jrza ła , w peł
ni życia i burzliw a, nosiła w swej piersi. 
Dla mnie to była zrozumiała i zwykła histo- 
r y a : dwoje niewolników przykutych do je 
dnych taczek , z których trudno wiedzieć, 
który był nieszczęśliwszy, on , co zwichnię- 
tem skrzydłem wyrywał się ku niebu , czy 
o n a , co grzązła w mierności i błocie ? Szar
p a li , szarpali wspólny łań cu ch , a im bar
dziej oddalali się od siebie, tern się łańcuch 
bardziej śc ieśn ia ł, wpijał się w ciało, prze
gryzał do kości, oplatał ich i dusił, jak wąż 
Laokona. A byli tak odm ienni i niepodobni 
do siebie, że nawet w m ęcza rn i, która im 
była wspólną, zrozumieć się i pojąć nie mo
gli. W końcu, zdaje mi się, żeG iuew ra była 
nieszczęśliwszą od niego, bo Maurizio miał 
jeszcze pociechę w sztuce; a uczucie dla żo 
ny nieledwie w nim ostygło, podczas gdy 
w jej duszy jeszcze wrzał ogień namiętności 
tem  gwałtowniejszy, im bardziej zapoznany.

Ten złowrogi płomień w ybuchał od cza
su do czasu, palił się dzikiemi fantazjam i. 
Signora Ginewra zawsze lubiła się bawić, ale 
teraz od niejakiego czasu ani jednego wie
czora nie spędziła w domu. Jakie to tain były 
zabawy, Bóg jeden wie.... wracała z nieb 
często nad ra n e m , a cały dzień następny 
była posępna, ponura i nie mówiła do ni

kogo. M au riz io  k ilk a  razy  eh<;ia ł odw  
od ty c h  w y c ie c z e k , a le  naPr0.zli ° ‘zWy)ile G i- 

J e d n e g o  w ie c z o ra , g d y  F  '  zae]ioro- 
n e w ry  n ie  b y ło  w dom u.  dziec  acZ0-
w a ło  n a g le  g w a łto w n ie . M au r ' qoC Spę_
n y , u d a ł  s ię  do  n a s  o pom oc. ‘ sy n k a ; 
d z iliśm y  w e  tro je  n a d  łó żk iem  j0 0(jeh o -
n ieszczęśliw y  b ła g a ł  n a s ,  ab y sm jfł r/łll

ni-dzili.
p ierw szy raz wtedy zaszło między 

mi niejakie zbliżenie. y :
■Dziecko ro zg o rączk o w an e  zasnęło , 

zo s ta li p raw ie  sami Tak d alek i w ów czas y 
łe m  od w sze lk ich  p rz y p u s z c z e ń , żem  m ało  
n a  n ic h  zw aża ł. R osina  w b iałym  u b ra n iu ,  
z w ło sam i ro z p u s z c z o n e m i, k tó re  w p ie rw  
szej ch w ili p rz e s tra c h u  zap o m n ia ła  ufozyc 
b la d a , i ty lk o  z tem i w ie lk ie m i, t f ° d k ,e I“
< czarn i, które tak człowieka ciągnęły za ser
ce, była rzeczywiście prześliczna, podonniej- 
sza do anioła jak do kobiety. Uklękła nad  ̂
kołyską , i z wzniesionemi oczami modliła ] 
się długo, gorąco. Maurizio chodził po po
koju i staw ał "przed nia,, i znowu chodził, 
aż wreszcie i on upadł na kolana, i g ovię 
oparł na dłonie —  ale nieszczęśliwy nie mo- 
dlił się....

R o sin a  w s ta ła  cicho  i p rz y ło ż y ła  tw a rz
do tw arzy czk i cho rego .

_  gpi __ rzekła do M au n zzia , który
widać zupełnie o świecie zapomniał, bo chwy
cił jej rękę i całow ał, nic nie mówiąc.

T eraz, gdy wspominam te wszystkie 
szczegóły, widzę rzeczy jasno, i zdaję sobie 
sprawę z całej sk a li, przez jaką przechodzi
ła miłość jego, ale wówczas Bóg jakby zesłał 
na mnie zaślepienie, i nie widziałem nic, ani
ro z u m ia łe m . _ ,

P o  te j p am ię tn e j n o cy  n ie  w id z ie liśm y
M aurizia prawie cały miesiąc ; nie przycho
dził już nawet odwiedzać M arietty. W idzia
łem  , że prawie nie wychodził z pracowni i

zabijał się ciągła robotą. Z tego to czasu po
wstało jedno z jego arcydzieł, b iust,n iew ol
nika , które może pan pam ięta z przeszłoro-
cznej wystawy.

Ile razy przypomnę sobie to dzieło roz
paczy, muszę darować człowiekowi wszystkie 
jego winy i zbrodnię, bo cierpiał wiele a cier
piał nie kornie, i nie z poddaniem, ale z har- 
dością i dumą. Sam jestem artystą i muszę 
uchylić czoła przed dziełem geniuszu. Ten 
biust niew olnika, to dzieło strasznej wymo
wy — ile na tej twarzy goryczy z własnego 
poniżenia i hańby, ile okropnej prawdy 1 Roz
płakać się można na myśl, że to właśnie hi- 
storya ogólna człowieka , ujęta w jeden typ 
pełen siły !... Każdy z nas jest tylko niewol
nikiem — synem nieba a niewolnikiem zie
mi ; każdy z nas nosi w sobie jakoby dwie 
przeciwne siły, wielkości i poniżenia, każdy 
w rasta w ziemię a wyrywa się ku wysoko
ściom, postępuje i cofa się, chciałby inaczej,
aniżeli m u s i!...

N ie wiedzieliśmy nic o zajęciach M au
rizia i mało widywaliśmy Ginewrę, bo to był 
karnawał, a sig.nora już teraz cały czas przepę
dzała po za domem. Pamiętam., był to osta
tni dzień karnaw ału, o którym wiedzieliśmy 
tylko z krzyków i pisków, co nas dolatywały 
z dalszych ulic. Nas nawet ochota nie zbie
rała wyjść na m iasto; Rosina popołudniu już 
zwykle nie opuszczała siostry, a mnie przy 
niej było najlepiej. Czytałem dziewczętom 
coś ciekawego z książki Vasarego; w izdeb- 
be była cisza zu p e łn a ; od czasu do czasu

Usłyszeliśmy lekkie pukanie i wszedł 
Maurizio, bardzo blady, bardzo zmieniony od 
czasu, odkąd go nie widzieliśmy. Zatrzym ał 
się na progu, okiem objął obrazek, któryśm y 
tworzyli w głębi pokoju i rzekł:

— Ozy mnie przyjm iecie? Jestem  zmę
czony, potrzebuję spokoju....

Chciałem przerwać czytanie, ale on ski
nął głową.

— Czytaj pan — rzekł — owszem, to 
mnie uspakaja. I cały czas słuchał z czołem 
opartem na dłoni i nie podnosząc oczu. Spo
strzegłem , że ręka, na której się opierał, wy
chudła, czołu przybyło kilka głębokich mar- 
szczek, na całej postaci znać było wyczerpu
jącą pracę ducha. Podniósłszy oczy, spostrzegł 
nasze troskliwe wejrzenia zwrócone na niego 
i uśm iechnął się; weselsza nieco myśl za
b łysła na jego czole.

— Chcecie —  zapytał z pewną gorą
czką — pokażę wam ostatnią moją pracę; 
przez cały miesiąc pracowałem jak opętany.

Maurizio zaprowadził nas po raz p ierw 
szy do swej pracowni. Na prośbę M arietty 
zatoczyliśmy także jej ruchom e krzesełko. 
Pracownia była bardzo obszerna i w idna, 
przy oknie stał nowo wykończony b iu s t, za
kryty zieloną firanką. Maurizio wziął rękę 
Rosiny, zaprowadził ją pod okno i odrzucił 
zasłonę.

Milczeliśmy wszyscy bardzo długo. Z za
m yślenia, w które m nie wprawił widok b iu 
stu, wyrwał mnie glos Maurizia.

scia oukioiav.., -------  o *
który przelatywał naśladując pianie k o g u ta ; 
bruk jęczał pod ciężkiemi kołami rydw anu 
zapustnego, ubranego w kwiaty i wstążki ,
i znowu cisza  W iatr wiosenny zerw ał sie
i m iotał gałęziami róż, które ozdabiały ganek"

Rosine

 _____  wjLMiuirniOi.
Patrz  — rzekł ostro wskazując na 
-  o n a  mnie zrozum iała!

ło r
Spojrzałem  na dziew czynę; ścisnęła czo- 

rękoma, jakby ją  bolało, patrzała i patrzała, 
była przytem  bardzo b la d a , i n igdy już po
tem  nie widziałem  takiego św iatła w jej oczach.

M aurizio wziął jej ręk ę , p o ca ło w a ł 
w milczeniu, ozem ona się. wcale nie dziwiła; 
potem  oboje- zbliżyli się do okna, i stali tak



to w interesie Europy leży, aby spra
wa grecka najpierw go zajęła. W spra
wie tej Anglia wigowska nie musi ko
niecznie popaść w spór z innemi mo
carstwami traktatowemi. Grecya, jako 
jeden z wałów obronnych przeciw 
wszechwładztwu żywiołu słowiańskie 
go na półwyspie bałkańskim, może 
tak samo jak Rumunia liczyć na pe
wną sympatyę u zachodnich mocarstw. 
Z drugiej strony Grecya była i jest 
solą w oku panslawizmowi i Rossya 
musiałaby zdobyć się na wielką ab- 
negacyę, a raczej na wielką i zręczną 
obłudę, aby na tern polu nie weszła  
w kolizyę z nowym rządem angiel
skim, z którym z daleka tak bardzo 
sympatyzuje. Zwrot taki byłby ze 
wszechmiar pożądany, a nietylko nie 

-jest niemożliwy, lecz nawet przemawia 
za nim wszelkie prawdopodobieństwo. 
Zależy to wszystko od zręcznego po
stępowania gabinetu greckiego, który 
za jednym zachodem może wyzyskać 
zmianę systemu w Londynie i zaskar
bić sobie więcej względów u mocarstw, 
których polityka konserwatywna w o
bec Wschodu polega na zapobieganiu 
wszechwładztwa Słowian na półwyspie 
bałkańskim.

Rada państwa.
(L X X J TT posiedzenie Izby poselskiej.)

*1* W ied eń , 16 kwietnia. (Korcspon- 
dencya Gazety Lwowskiej). Prezes Co r o n i 
n i  zagaja posiedzenie o godz. 11, odbierając 
przyrzeczenie poselskie od wybranego w 
miejsce byłego posła Konopki p. P  ę g  o w- 
s k i e g  o.

Z m inisterstw a handlu wniesiono trak
ta t z Niemcami o żegludze na Łabie.

Rada powiatowa w Jarosław iu petycyo- 
nuje o zniesienie opłat od spadków po krew 
nych w proste) linii wstępnej i zstępnej, tu 
dzież o przekazanie włościańskich spraw spad
kowych zwierzchnościom gm innym  zam iast 
notaryuszom ; dekanat Jaśliski o polepszenie 
kongruy (wszystkie petycye podobne pocho
dzą dotychczas z dekanatów unickich).

Izba przystępuje do porządku dzienne
go, biorąc pod obrady ty tu ł Smy etatu wy
datków m inisterstw a spraw wewnętrznych, 
obejmujący na wszystkie kraje 1,599.600 zł. 
wydatków n& budowle wodne, a więc o 2.200 
zł. mniej od prelim inarza rządowego w sku
tek okrojenia pozycyi na zabezpieczenie brze
gów Pru tu  pod Nowosielicą na Bukowinie z 
3.200 zł. do 1.000 zł.

Między innym i mówcami, z których 
każdy o swoim tylko kraju mówił, zabrał 
tu  głos pos. K o z ł o w s k i  {w obszernem 
streszczeniu wedle stenogramu): Ze względu

chwilę, patrząc na piękny widok, i jakby po
trzebując przestrzeni, dali, powietrza... Słońce 
właśnie zachodziło, za górami sm uga światła 
n ik ła  powoli i coraz ciemniejsze chm ury za
legały w idnokrąg jakby czarna firanka, zasu
wająca się lekko nad jakim ś obrazem weso
łym  i świetnym, i jeszcze ostatni ślad pro
m ieni drżał w obłoku różowym, jak  odblask 
płomienia, gorejącego gdzieś wewnątrz nieba. 
Maurizio szerokim ruchem  w skazałjjej niebo 
i ziem ię, którą był zdobył siłą geniuszu,
i rzekł głosem bardzo zmienionym :

— Rosino, patrz jaki ten  świat piękny 
a jacy my na nim  nieszczęśliwi!

Nie od razu spostrzegłem  zmianę w Ro- 
sinie; dziwiło} mnie tylko, że się zaniedby
wała w pracy. Raz i drugi nie poszła wcale 
do galeryi, a gdy poszła, odkrywała obraz 
na staludze, zaczynała malować, ale już nie 
szło — rzucała pędzel, zasłaniała tw arz Ma
donny, i długie chwile stała nieczynna w ok
nie, z rękam i zwisłemi, z głową spuszczoną. 
Unikała też wszelkiego z Mauriziem zbliżenia, 
mimo że już teraz ciągle prawie byli razem. 
Nazajutrz po owym ostatnim  dniu karnawału, 
wieczorem Maurizio znowu przyszedł do nas; 
usiadł w kącie pokoju i słuchał mego czyta
nia. Jakby go ciągnął m agnes, wracał co
dziennie, mało mieszając się do rozmowy, 
cichy, posępny — czasem się tylko rozwe
selał, i wtedy wszyscyśmy byli szczęśliwi. 
W tedy pieścił M ariettę, baw ił się z nią wy
cinaniem rozm aitych figurek z papieru i wy
myślaniem rozm aitych figlów; dziecko fana
tycznie przywiązało się do niego. Po tych 
wybuchach wesołości następowały znowu d łu 
gie smętne zadumy, w których Maurizio zda
w ał się być zupełnie nieprzytom nym .

(Ciąg dalszy nastąpi.)

na oczywiste już znużenie Izby nie zabierał
bym głosu, ale obowiązek mi każe. Już w 
dyskusyi ogólnej chciałem  przedstawić przy
czyny nie bierności Galicyi wobec skarbu, jak 
wy utrzym ujecie, lecz niezaprzeczonego bądź 
co bądź ekonomicznego upadku Galicyi, któ- 
regoby nie było, gdyby kraj m ógł był na tu 
ralnie się rozwijać. Nie lękajcie się jednak, 
panowie; nie będę mówił o strw onionych 
polskich dobrach koronnych, o upośledzeniu 
Galicyi co do szkół i t. d., o darowanych 
Rossyi funduszach uniw ersytetu Jagielloń
skiego; tylko o budowlach wodnych w Ga
licyi pomówię, a już z tego przekonacie się, 
ile rządy przyczyniły się do zubożenia Gali
cyi. Ograniczę się i w tern jeszcze na wy- 
łuszczeniu zasad, których przyjęcie niew ąt
pliwie byłoby z korzyścią dla innych także 
krajów i dla całego państwa.

Dopóki budownictwo w ogóle nie bę- 
dze połączone w jednym  urzędzie central
nym  z komunikacyaroi lądowemi i wodnemi 
zamiast rozrzucenia odnośnych spraw po 
trzech m inisterstw ach, dopóty w A ustryi nie 
będzie ładu i składu w tych sprawach. Ozy 
to ma być osobne m inisterstwo dla komuni- 
kacyj i robót publicznych, czy inny urząd, w 
to już nie wchodzę. Niedość wczesne lub 
niedość stosowne użycie funduszów na bu
dowle wodne jest szkodliwe, szczególniej w 
Galicyi, gdzie przez d ługi czas nic, obecnie 
niewiele, a to niewiele jeszcze w sposób nie
właściwy się dzieje, choć właśnie Galicya 
jest skazana na wywóz płodów surowych. 
Że zaś zaniedbanie najtańszego sposobu prze
wozu jest wielkim błędem, który mści się 
naw et na skarbie mniejszemi dochodami z 
podatków, czyż m iałbym  tego dowodzić?

We Francyi wszystkie roboty publicz 
ne dzieją się wedle ułożonego z góry planu 
system atycznego; w Austryi inaczej, ale też 
często szkoda kosztów tych robót. Brak je 
dnego, system atycznego i energicznego kie
row nictw a sm utne pociąga za sobą następ
stwa, czego dowodzi już fakt ciągłego obni
żania sum przeznaczonych na budowle wo
dne. W  r. 1874 preliminowano wydatków 
na całą A ustryę 1,171.000 złr., stopniowo 
zeszliśmy w r. 1880 do 803.080 zł., a więc
0 32 prct. n iżej; a w budownictwie drogo- 
wem jeszcze jaskrawsza jest różnica: w roku 
1874 w ydatki wynosiły 1,943.000 zł., obec
nie 342.800 złr., a więc spadły o przeszło 
80 prct Czy osobny urząd komunikacyj i ro
bót publicznych dopuściłby podobnej os/.czę 
dności w wydatkach na podźwignienie dobro
bytu, bardzo wątpię.

Zaniedbanie lia licy i, poprzerzyuaucj lir- 
cznemi rzekami znaczniejszemi, sprowadziło 
na kraj skutki najopłakańsze. Nawet tam, 
gdzie interes państwa bezpośrednio domaga 
się regulacyi rzek dla większego zysku 
z dóbr saarbowych, dotychczas nic nie uczy
niono.

Galicya od przeszło wieku należy do 
Austryi. M ożnaby twierdzić, że A ustrya ob 
ję ła  ją  w stanie jeszcze gorszym. Nieraz to 
już  słyszeliśm y; obowiązek przeto nakazuje 
mi odpowiedzieć. Tuż po przeprowadzonej 
we Francyi kanalizacji i regulacyi rzek w 
drugiej połowie zeszłego stulecia pożytecz
ność tych robót okazała się w sposób najo
czywistszy. Rząd Rzeczypospolitej Polskiej 
pilnie tedy zajął się sprawą robót podobnych 
u siebie, i nietylko zbadał ją, ułożył plany
1 wykonał je  po części co do regulacyi i 
uspław nienia D niestru i W isły, lecz nawet 
kazał inzenierom francuskim ułożyć plan po
łączenia Wisły z Dniestrem  kanałem , które
go partyę m iała stanowić część rzeki SaDu 
W ykonanie tego kanału między Dniestrem 
a Sanem, długiego tylko 9 mil, otworzyłoby 
drogę wodną od Gdańska do Odessy, t. j. 
od Bałtyku do morza Czarnego, która, jak 
mówią inżenierowie Beauplan i Defilie w swym 
raporcie, byłaby najtańszą i najpożyteczniej- 
szę drogą wodną w Europie. Że Polska pla
nu nie wykonała, winno temu niewypowie
dziane nieszczęście, które zwaliło się na oj
czyznę naszą — podział P o lsk i, k tó ry , jak 
w ogóle mści się na Europie w każdej wa
żniejszej sprawie politycznej, tak szczegółowo 
dla nas pod względem m ateryalnym  także 
m iał i ma ustawicznie najsm utniejsze n a 
stępstwa. Że zaś rząd polski byłby tę drogę 
wodną zbudował, tego dowodzi okoliczność, 
iż w tych częściach ojczyzny naszej, które 
po pierwszym rozbiorze Polski pozostały pod 
rządem polskim, dokonano uplauowanego je 
dnocześnie z owym kanałem połączenia Dźwi- 
ny i D niepru za pomocą tak zwanego kana
łu Ogińskich.

Tuż po rozbiorze Polski rząd austrya- 
cki chciał przystąpić do podjęcia tej sprawy, 
ale wojny stanęły na przeszkodzie. W  la
tach 1811 i 1815 jednak polecił inżenierom 
niemieckim przedstawić właściwe wnioski. 
Inżenierowie Osterlamm i Braumiiller wypra
cowali nowe plany, a ponieważ chodziło o 
rzekę graniczną, o W isłę , więc wniesiono 
sprawę na kongres wiedeński w roku 1815 , 
który ją  aprobował, a A ustrya m iała zająć 
się wykonaniem. Ale do dnia dzisiejszego 
nic się nie stało. Że wykonanie tych robót 
byłoby wielki przyniosło pożytek krajowi i 
państwu, że tysiące a tysiące morgów ba- 
gnisk, dostępnych, tylko czajkom i bocianom,

które do dziś dnia leżą bez użytku, kanał 
ten byłby osuszył i przyczynił się w ten 
sposób do przymnożenia skarbowi dochodów,
0 tern mimochodem tylko wspominam.

Ale naw et rzeczywisty stan rzeczy, w 
jakim  A ustrya zastała Gaiicyę, był bez po
równania lepszy od dzisiejszego. Mieliśmy za 
rządów polskich ożywioną żeglugę na Sanie
1 Wiśle, wywoziliśmy wielką ilość pło
dów naszych w sposób tani do Gdańska, 
gdzieśm y ich się pozbywali po dobrych ce
nach. Rząd austryacki skorzystał z tego, ka
żąc przy pierwszem opodatkowaniu za czasów 
cesarza Józefa, a nawet jeszcze przy nowem 
opodatkowaniu w r. 1820 płacić okolicom 
nad Sanem i W isłą wyższe podatki. Dziś 
zboża do Gdańska nie wysyłamy, a od in 
nych pól zbytu jesteśm y odcięci; a ta wiązka 
drzewa, którą dziś spławiamy do Gdańska, 
leży nieraz aż do drugiego roku nad brze
gam i rzek, aż stan wody pozwoli ruszyć z 
nią z miejsca. Gdybyście jeszcze żądali do
wodu, że rzeki te za rządów polskich i w 
początkach rządów austryackich były oży
wione żeglugą, przytoczyłbym  artykuły XXIV 
i XXVI traktatu  austryacko-rossyjskiego z r. 
1815, które poręczają obu mocarstwom wol
ną żeglugę w ziemiach polskich pod rządem 
austryackim  i rossyjskim, powołując się na 
stan  rzeczy przed r. 1772, a więc przed roz
biorem P o sk i: tel qu’il existait avant Fan
nie 1772.

Od tego czasu aż do r. 1861 prawie 
nic się nie działo dla regulacyi, lub choćby 
tylko utrzym ania rzek w takim  stanie, w ja 
kim je  objęto. Dopiero w r. 1861 wskutek 
najwyższego postanowienia przeznaczono dla 
Galicyi 1,080.000 zł. Ale jakże wykonano to 
najwyższe rozporządzenie ? Niemiecka gospo
darka w Galicyi (której fuiikcyonaruszami 
byli urzędnicy czescy; przyp. tłom.) nie zu
żywała wyznaczonych kwot, a czego nie zu
żyto, z tego kraj już nic nie widział. Oszczę
dności te dochodziły w rozłożonych na lata 
kworach od 45.431 zł. do 72.000 zł. Dziś od 
lat kilkunastu więcej się czyni, zwłaszcza że 
urzędnicy krajowcy lepiej korzystają z kwot, 
które same w sobie i tak już są niedosta
teczne. Nie pozostają one w żadnym stosun
ku z nakładem na regulację  rzek dla innych 
krajów. Zważywszy, że Galicya ma 1426 mil 
kwadr, obszaru, a na nim  dużo rzek, których 
regulacya należy niezaprzeczenie do państwa, 
a które razem stanowią przeszło 100 mil 
dróg wodnych, a w ostatnich 14 latach prze
znaczono dla niej 2,7z0.000 zł., Dolnej i Gór
nej Austryi zaś, mającym 578 mil kwadr.,
9,607.000 zł., Czechoił-. z obszarem 944 mil 
kwadr." 5,600.000 zh, nietrudno przekonać 
się, że w Galicyi nie można wykonać naw et 
budowli najniezbędniejszych.

I wobec tego wszystkiego jedno z pism 
tutejszych ( Wiener M ig. Ztg.) które jest po
dobno organem pewnego stronnictwa, (na k tó
rego czele stoi pos. Plener, kandydat na mi
nistra skarbu) ośmieliło się na podstawie 
pewnego doniesienia Czasu o nadzwyczajnej 
dotacyi na regulacyę rzek w Galicyi, powie
dzieć, że „Polacy mają cenę popierania rządu 
w kieszeni". ( Wiener M ig. Ztg. następnie 
sprostowała mylne doniesienie wiedeńskiego 
korespondenta Czasu i odwołała swoje wyra
żenie). Czegóż tedy moglibyśmy spodziewać 
się, gdyby to stronnictwo przyszło do w ła
dzy ? Czyż nie odmówionoby Galicyi nawet 
tego, co jej słusznie się należy? Czyż powo
dzie nie zniszczyłyby kraju , czyż państwo 
nie miałoby zeń mniej podatków, a to wszy
stko za karę, że nie popieraliśmy tego stron
n ic tw a? Jakie zaś szkody zrządzają powodzie 
wskutek niedostatecznego uposażenia Galicyi 
w fundusze na budowle wodne, o tern pano
wie ani wyobrażenia nie macie. W r. 1867 
komisya wysłana z W iednia stw ierdziła , że 
szkody obejmują blisko pół miliona p ó l , a 
wynoszą na samem ziarnie przeszło dziewięć 
m ilionów ; z dodatkiem  szkód w hodowli by
d ła , na łąkach , przez zamulenie i zapiasz- 
czenie gruntów  itd., suma szkody była co 
najmniej trzy razy tak wielka. W szystkie po
wiaty dotknięte powodzią, trzeba było zwol
nić na rok je d e n , niektóre nawet na dłuższy 
czas od podatków. To samo, choć nie w ta 
kich rozm iarach , powtórzyło się tej wiosny. 
Konieczność budowli wodnych jest też wszę
dzie uderzająca. (Tu mówca wylicza szereg 
najnaglejszych, po części od dawna uznanych 
za konieczne prac nad W isłą, które bądź dla
niedostatecznego uposażenia, bądź dla po
wolnego toku instancyj od starostw  aż do 
m inisterstw a, pozostają niewykonano. W po
wiecie Niskim nad Sanem , całej wsi zagra
ża niebezpieczeństwo, ie  zniknie, z powierz
chni z ie m i, a nie dzieje się tam  zgoła nic 
dla uregulowania rzeki).

Przyczyną tak sm utnego stanu rzeczy 
je s t po części mechanizm skomplikowany, 
który należy zastąpić nadaniem władzom kra
jowym  więcej swobody działania. Powolność 
tego mechanizmu jest czasem niesłychana. 
Ratyfikacya konw encji z Rossyą, zawartej w 
r. 1864 co do regulacyi W isły, potrzebowała 
siedm  lat c z a su , a to z winy Rossyi o tyle, 
że Austrya nie nagliła. Zdaje się, że brakło 
woli do energiczniejszego wystąpienia prze
ciw silnemu, niż się występuje przeciw słab
szym , jak to przy innych także sposobno

ściach zbyt często się dzieje. (Tu mówca e- 
mawia dotychczasowy tok instancyj, który 
dla zawiłości i powolności swej nie pozwala 
użyć nawet szczupłych funduszów, użyczanych 
krajowi na budowle wodne).

Gdyby mnie zapytano, co czynić, wy
m ieniłbym  następujące zasady równie dla 
kraju, jak dla państwa zoawienne. Po pierw 
sze : skoncentrowanie rozrzuconych po trzech 
m inisterstw ach urzędów komunikacyjnych i 
budowniczych, aby w tym urzędzie central 
nym  panował system. Po drugie: skoncen
trowanie funduszów i rozłożenie robót na 
krótszy szereg lat, aby roboty zaczęte można 
pokończyć i niedopuścić zburzenia ich powo
dzią. Po trzecie: większe wyposażenie. Po 
czw arte : po wypracowaniu planu ogólnego 
przekazać go władzom krajowym do wyko
nania bez odwoływania się na nowo do m i
nisterstw a co do niezbędnych zmian w pla
nie. Po p iąte : zorganizować służbę budowni- 
czą w kraju pod osobnem kierownictwem  
dla każdej budowli, zamiast żeby organa te
chniczne podlegały starostwom. Po sz ó s te : 
może antycypować dotacye lat kilku i za
ciągną- pożyczykę umarzalną, którejby się 
użyło dla każdego kraju osobno na budowle 
wodne.

Oto myśli przew odnie, które wypowie
dzieć czułem  się w obowiązku. W szechwła
dny ongi m inister Kaunitz powiedział podo
bno: „In Polen ist nichts zu holen; Gali- 
cyę wyciśniemy jak  cytrynę, a gdy już soku 
nie będzie, odrzucimy łupinę." Uchylam czo
ła przed tą mądrością s ta n u ; ale pierwsza 
część słów jego nie sprawdziła się, bo Ga
licya dała A ustryi najlepszego żołnierza, n ie
skończoną obfitość soli i mnóstwo dóbr ko
ronnych.

Mniemam, że i część druga nie spra
wdzi się. W yciskano cytrynę, duszono długo 
i mocno i wiele w yciśnięto, ale jest jeszcze 
dosyć soku, i zdaje mi s i ę , że nikt w tej 
wys. Izbie nie zgodziłby się na porzucenie 
łupiny. W brew zdaniu Kaunitza sądzę, że z 
niejaką ufnością wolno mi odwołać się do 
prezesa gabinetu dzisiejszego, który dnia 12
b. m. pow iedział: „Rząd powinien poznać 
pragnienia ludności, powinien uwzględnić 
słuszne życzenia." Otóż wykazałem, ile sił 
moich stało, słuszność życzeń naszych i za
lecam je rządowi ku spełnieniu. {Brawo! 
brawo! z łaiv polskich.)

Po mowie tej uchwalono ty tu ł w ydat
ków na budowle wodne bez zmiany.

Następuje ty tu ł dziew iąty: na budowle 
gmachów i większe reparacye 38,194 złr., t, 
P  c £8,000 zł. wiąoe-j o i  prelim inarza rządo
wego wskutek odrzucenia propozycyi rządu, 
aby budowę gmachu nam iestnictw a we Lwowie 
prowadzić dalej przy pomocy umarzalnej po
życzki h ipo tecznej; komisya budżetowa przy
ję ła  owszem do budżetu przypadające na ten 
rok 30.000 zł. wydatku gotówką z skarbu.

T y tu ł ten uchwalono bez dyskusyi.
Tytuł lOty prelim inarza rządowego : na 

telegramy urzędowe 13,000 zł., komisya od
rzuciła, utrzym ując, że koszta telegramów 
powinny się pokrywać z rozlicznych ryczał
tów. W miejsce tego wstępuje przeto kredyt 
dodatkowo wniesiony na koszta popisu ludno
ści 30.000 zł.

Do pozycyi tej zabierają gros pp. C z e -  
i a k o w s k i i S a x, by omówić sposób ukła
dania statystyki wedle popisu.

Poczem pozycyę uchwalono.
Nakoniec przyjęto dział dochodów m i

nisterstw a spraw wewnętrznych w sumie
1,040.000 zł., t. j. o 11,229 zł. wyższej od 
preliminarza rządowego.

Na tem  etat m inisterstw a spraw  we
w nętrznych załatwiony.

Koniec posiedzenia o godz. 3 min. 30.
Następne ju tro .

SPRAWY ZAGRASICZIE
(l*rzesileiiiekacnlerakie w Niemczech).

Ostatni zeszyt czasopisma Die Grenz- 
boten zawiera „O przyczynach przesilenia 
kanclerskiego" artykuł, który sama redakcja  
nazywa „ważnym." Powtarzamy go tutaj w 
skróconiu, jako wyraz opinij, panujących o- 
becuie w najbliższein otoczeniu księcia Bis
marcka.

„Przyczyny przesilenia, które wynikło 
z pew nych zajść w Radzie Związkowej, szu
kać należy nietylko w zachowaniu się repre
zentantów rządów niepruskich w sprawie o- 
podatkowania kwitów na zaliczki i przekazy 
pocztowe, ale także i to w daleko większej 
mierze w postępowaniu urzędników w łasne
go (pruskiego) państwa. Słyszeliśmy nieje
dnokrotnie, jak kanclerz publicznie skarżył 
się na partykularyzm  pruski wobec instytu- 
cyj i potrzeb państwa niemieckiego. Z d ru 
giej strony wyrobił się z powodu częstych i 
długich przerw w urzędowaniu kancerza, pe
wien rodzaj republiki polskiej {Republik im  
polnischcn Sinne), gdzie każdy z naczelni
ków rządowych chciałby przeprowadzić swe 
własne zapatrywanie. Referenci, których zda
nia przełożony departam entu nie aprobował
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i nie przyjął za własne, ministrowie, którzy 
nie zgadzają się z zapatrywaniam i i planami 
kanclerza, próbują, jak gdyby to było rzeczą 
całkiem naturalną, przeforsować swe idee, a 
że najwyższy kierownik rządu cesarza i kró
la na to pozwolić nie może, je s t rzeczą ja 
sną „Koniu Strphan gegcn Kóniy Wilhelm  
(je.ht nichtJ

O ile nam wiadomo, a zdaje nam się, 
że jesteśm y dobrze poinformowani, przesile
nie kanclerskie nie ma bynajmniej tenden- 
cyi sprowadzenia zmiany konstylucyi. Książę 
jest dalekim od takiego zamiaru. Uważa "on 
konstytucyę związku za wystarczającą zupeł
nie, jeżeli jedynie kraje korzystać będa z u- 
miarkowamem z praw. jakie konstytucya im 
nadaje Jeżeli m aszynerya czasami fu n k c jo 
nowała nieregularnie albo utykała, to przy
czyny tego szukać należy najczęściej w r e 
gulam inie Rady Związkowej, po części zaś 
w tern, ze niektóre państwa zanadto m ałą 
wartość przykładały do wykonywania prawa 
głosowania. W edług dotychczasowej prak y- 
ki, przywiązywano zanadto wicie wagi do 
obrad w k o m is ja c h , za mało do obrad in  
plcno ; kom isje  obradowały za długo, zaś 
posiedzenia plenarne służyły prawie tylko do 
głosowania, gdy prace w komisyacb dojrza
ły  aż do posiav ienia pytania : tak lub nie 
Jeżeli wtedy rządy, które w komisyi albo 
wcale nie były reprezentowane, albo znajdo
wały się tam w mniejszości, chciały in ple 
no nadać walor swym uprawnionym  opiniom 
nie było to możliw em bez zasięgania instruk- 
cyj, albo odsyłania sprawy uapowrót do ko 
misyi. porozumienie bez zwłoki nie dało sie 
więc doprowadzić do skutkn. W kom isjach 
stosunek głosów jest inny niż w plenum 

Raz jeszcze powtarzamy, cośmy nad
mienili na p .czątku, że wskutek częstej nie
obecności kanclerza wytworzył się Wśród 
pewnej części urzędników pruskich stan, któ
ry graniczy z zupełnym brakiem karności a 
jeżeli kanclerz na prawdę wyraził się, że bez 
postawienia kwestyi gabinetowej nigdy prawio 
nie udaje mu się nadać waloru swej powa
dze, to pod tym względem środki zaradcze 
są z pewnością niezbędne, jeżeli powaga R a
dy Związkowej i prezydyum tej Rady nie mają 
być narażone na szwank niepowetowany. Ra
da Związkowa nie może przem ienić się w 
otwarto zgromadzenie, do którego miałby 
wstęp każdy urzędnik m inisteryalny, aby tam 
w edług swego uzuania i upodobania objawić 
i przeprowadzać swe osobiste zapatrywania 
na tę lub ową sprawę....

Przesileniom tego rodzaju, jak obecne, 
łatwiej zapobiedz będzie można j. żeli waga 
obrad komisyjnych zmniejszoną a natomiast 
waga obrad plenarnych zwiększoną zostanie, 
i jeżeli ustanie praktykowany w ostatnich 
czasach zwyczaj, że na posiedzeniach ple
narnych więcej niż połowa rządów związko
wych nie ma swych osobnych reprezentan
tów. Praktyka substytucyj opiera się wyłą
cznie na regulam inie a nie na konstytucji".."..

( P r z y c z y n y  z m ia n y  i n i u i s t e r s t w a  
w Anglii).

Zwycięstwo wyborcze liberalnego stron 
nictwa w Anglii jest stanowcze. Stronnictwo 
to pokonało najzupełniej tory suw i niezado
wolonych Irlanczyków. Nie ulega więc żadnej 
wątpliwości, że jeszcze przed zebraniem się 
nowego parlam entu lord Beaconsfield złoży 
swój urząd. Czeka on tylko ua powrót kró- 
iowej do "Anglii, aby złożyć w jej ręce pie
częć państwową i spełnić ostatni swój obo
wiązek, t. j. wskazać m onarchii swojego na
stępcę, prawdopodobnie w osobie lorda Gran- 
viUu. „Charakterywtycznem je s t , pisze Koln. 
Z tg , że pomiędzy mężami stanu, którzy ma
ją  wejść w skład nowego gabinetu, jest wy
mieniany także Karol Dilke, który wypowia
dał otwarcie nietylko radykalne ale nawet 
republikańskie zapatrywania i staw iał nieraz 
w parlamencie wnioski, obrażające królewską 
rodzinę. To pew na, że tegoroczne wybory 
oznaczają nietylko zwycięstwo arystokratycznej 
grupy whigóui, ale jeszcze więcej tryum f de
mokratycznego skrzydła stromiictwa liberal
nego. Jeżeli {io reformie wyborczej w c. I8H2, 
którą zniesiono przestarzałe przywileje szla- 
eheckie, zrobiono spostrzeżenie , że w Izbie 
niższej znalazło się znacznie więcej repre
zentantów klas średnich, kupców i fabrykan
tów to teraz pomiędzy wybranymi do parla
mentu jest wielu takich, którzy według po
jęć angielskich, nie zajmują nawet stanowiska 
yentiemrnów. Bez wątpienia przyczyniła się 
do tego reforma wyborcza z 15 sierpnia 1807, 
która rozszerzyła znacznie prawo głosowania. 
Anglia miała w 1876 roku 2,300.000 wy
borców, Jrlandya 230.000 a Szkocja 295 000, 
razem około 3 mil. wyborców. Jest to wpra- 
wdzio jeszcze bardzo daleko do powszechne
go prawa głosow ania, ale podczas wyborów 
mówiono już wiele o rozszerzeniu obecnego 
prawa wyborczego, i Gladstone nie bedzie
m ógł w tej m ierzenie zrobić ustępstwa swoim
sprzymierzeńcom. To postępujące dem okraty
zowanie k ra ju , który posiada najbogatsza i 
najdumniejszą arystokrację, można nazwać 
szczęściem lub nieszczęściem , ale je s t ono 
faktem, z którym  liczyć się wypada. Torysi 
nie przewidywali swej k lęsk i, gdyż inaczej

nie byliby rozwiązywali pa rlam en tu , a whi- 
gowie, są sami przerażeni swem zwycięstwem. 
Rezultat wyborów świadczy niewątpliwie o 
wzrastającym wpływie niższych warstw spo
łeczeństw a, i z tego faktu możemy wysnuć 
sobie właściwe pojęcie o opinii publicznej, 
panującej obecnie w Anglii. Lord Beacons- 
iield ma niezaprzeczoną za-liigę, że podnió ł  
upadające znaczenie Anglii. Głos Wielkiej 
Brytanii, która nie odzywała się przez dług'i 
czas, został usłyszany w radzie Europy, a co 
więcej, głos ten był nawet stanowczym na 
kongresie berlińskim. Torysi mieli wskutek 
tego nadzie ję , że ich zagraniczna polityka 
zostanie zaakceptowaną przez naród a w ia
domo, jak wielką rolę odgrywała ta  polityka 
przy ostatnich wyborach. Beaconsfield po
wiedział sarn niedawno, że pokój europejski 
będzie zagwarantowany najlepiej przez to, je
żeli Anglia podniesie swoje znaczenie i „wa
gę “ (użył on wyrazu „ a s c e n d e n c y co zna
czy „przewaga") Ale dum na polityka, którą 
nazwał polityką państwową, nie znalazła wi
docznie poklasku u większości narodu. W y
powiadamy to wbrew naszemu życzouiu. Po
minąwszy bowiem wyraz retoryczny, użyty 
przez Uisraeliego, jest ta polityka, zdaniem 
naszem, jedynie trafną i pożądaną dla Europy. 
Przy groźnej preponderaneyi Rossyi,jest rzeczą 
bardzo pożądaną, ażeby państwa europejskie 
trzym ały się razem, broniły się przeciw prze
wadze i zamachom ze strony Rossyi i do
magały się przedewszystkiem wykonania trak
tatu  berlińskiego. Dopóki lord Beaconsfield 
s ta ł u steru, nie ulegało to najmniejszej wąt
pliwości. Traktat berliński mógł on uważać 
ża własne swoje dzieło, a gdy Niemcy i Au- 
strya zawarły sojusz 15 października r. z. 
który miał zagwarantować wykonanie owego 
traktatu i zabezpieczyć światu pokoj, cieszył 
się m inister spraw zagranicznych, lord Salis- 
bury z tego sojuszu, jako z nowiny bardzo 
radosnej. Nawet bez formalnego traktatu, 
m ogły Niemcy i Austrya spodziewać się. że 
Anglia stanie po ich stronie, i właśnie ta 
okoliczność przyczyniła się niemało do zapo
bieżenia zawarciu aliansu pomiędzy Rossyą 
a Francyą. Owóż whiyowie byli wprawdzie 
zmuszeni, mimo piorunów rzucanych na po
litykę swoich przeciwników, przyrzec wybor
com, że ze swej strony domagać się będą 
wykonania traktatu berlińskiego i że wystąpią 
przeciw ewentualnym zamachom ze strony 
Rossyi, ale są to tylko frazesa, które nie bu
dzą zaufania. Przeszłość uihigów poucza, że 
przeważa u nich polityczne „M anchesterstwo" 
i przesadne zamiłowanie pokoju. Chcą oni o 
ile możności jak najmniej troszczyć się o spra
wy kontynentu i nie jest do tej chwili rzeczą 
pewną, czy wystąpiliby stanowczo i energicz- 
nie, gdyby F ra n c ja  chciała zagarnąć Belgię 
wraz z A ntw erpią (co William P itt nazwał 
P i a t e m  skierowanym ku sercu Anglii), 
albo gdyby Rossya zagarnęła Stambuł. Wszak
że niedawno obraził Gladstone Austryę i jej 

• a ^ erł:,y[ w sposób podobny Niemcy,
0 n righcie  zaś i innych radykałach wiadomo, 
że nie mogą znieść wydatków na armię i flotę 
126  3  prawie republikanami. Anglicy ich 
znaniem powinni uprawiać bawełnę i nie 
uoszezyc się 0 nic więcej Po takiej kramar-

'/I  PoHtjee nie można się niczego spodzie-
1 ac' Ciberalue ministerstwo nie rozpoczęło 
j  'zcze urzędowania a już przemawiają nie- 
.- i?:re c*z,eimiki rossyjskie w takim tonie, w
i t l  ®» Pl? ełnaw W  tfalstaff, gdy książę Hen-
u ■ ^  rziłdy. Gdyby tylko świat czuł się 
r l . WZnl 111, spotka go takie same rozcza- 
o Ule ,ak Falstaffa! Te dzienniki sądzą, że 

n?°/'e .*;eraz r°ńić w T urc ji, co się jej 
_ * P°d°ńa i że nie natrafi na opór ze stro-

mówią już nawet o likwidacji
spadku orien ta lnego!"

najmniej uchwałę, nadającą rządowi zupełną 
swobodę w łagodnein interpretow aniu i spra- 
wiediiwem ograniczeniu tych ustaw . Ale pod
czas gdy tak się zapatrywały na sprawę nie
katolickie i niemieckie organa, t 0 we F ran- 
cyi znalazły się dzienniki pragnące uchodzić 
za szczerze katolickie, które z o"bawy może 
aby rokowania nie spełzły na niczem o- 
świade.zyły, że ustępstwo zrobione przez Leo
na XIII, o ile się to okazuje z wspomnia
nego listu jego, może być uważane za cał
kowite milczące uznanie owych ustaw  i pod
danie się pod ich przepisy. Oczywiście Jour
nal des Debats i inne dzienniki rewolucyjne 
chórem przyklaskując tem u, zaczęły ubole
wać nad łagodnością rządu francuskiego i 
systemem, który uważały dobrodusznym (dć- 
bonnuire) i poczęły nawoływać do prześla
dowania jako środka na przyszłość najlep
szego — dzięki doświadczeniu zrobionemu 
przez ks. Bismarcka -  aby nakłonić kościół 
do pewnego rodzaju kapitulacyi... Skoro ty l
ko papież pozwoli na to. aby komunikowa
no naczelnomu prezesowi prow incji imiona 
kandydatów, to w edług Franęais wszystko 
inue jest, milcząco (implicitm ient) przyzna 
ne -  ustawy majowe będą istn iały  dalej -  
naczelni prezesowie będą w edług swojego u- 
podobania stawiali mniej lub więcej brutalny 
opór -  a kościoł będzie ustępow ał Ale 
twierdzić coś podobnego, je s t zniewagą logi
ki i języka, tudzież nieprzełam anej stałości 
papiestwa W jedynej formie, jakiej kościół 
może użyć, gdy dla dobra w iernych pragnie 
zgodzić się na to co zdaje się choć w czem- 
kolwiek uszczuplać absolutną wolność jego 
apostolskiej misyi, zapowiedział ojciec ’św , 
że byłby gotów zgodzić się nawet na komu
nikowanie rządowi nazwisk tych, którychby 
władza kompetentna wyznaczyła do spełnia
nia jakiejkolwiek funkcyi kościelnej Czyż 
jest umysł, któryby nie będąc zaślepionym 
teoryami społeczeństwa cywilnego, zostające
go od siedmiu wieków w okowach legaliz
mu, mógł rozumieć to w ten sposób, że ta 
toleraneya uznaje niesłuszność oporu 'a  prze- 
dewszystkiera, że każe uznać prawo stłum ie
nia tego oporu i to w myśl ustaw  potępio
nych anatematami, które zawsze jeszcze ist
nieją? Logiczniejszy i bardziej polityczny 
niemiecki dziennik półurzędowy pojął £e tej 
tolerancyi papieża można się tylko spodzie
wać przy wzajemności ze strony rządu nie
mieckiego, polegającej czy to na zniesieniu 
czy też na zaniechaniu ustaw  majowych i 
dał do poznania, żft władza wykonawcza nie 
je s t daleką od wstąpieuia na tę drogę. Tak 
to błędy katolicyzmu liberalnego zaślepiają 
bardziej umysły aniżeli herezya sama."

KROI I KA

llislępslwa Leona
Uzvtamy w Ossermtore romano: „Bod 

napisem „U stępstwa Leona X III" ogłasza 
florencki G-iorno uwagi godny artykuł, któ
ry uważamy za stosowne powtórzyć w cało
ści jako odpowiedź i lekcyę daną pewnym 
pisarzom, którzy nie wahają się z nąjwięk- 
są lekkomyślnością mówić o bardzo ważnych 
sprawach, czy to z powodu, że nie rozumie
ją  ich, czy też, co gorsza, w celu wprowa
dzenia w błąd opinii i sum ienia swoich czy
telników. Udzielona pz.zez Jego Swiętobli- 
wośc msgrowi Mclchersowi zapowiedź tego, 
na co Stolica Apostolska uważałaby za si.o- 
stowne zgodzić się, aby przyspieszyć przy
wrócenie pokoju religijnego w Niemczech, 
pisze wspomniany dziennik florencki, dała 
powód nietylko do niezliczonych komenta
rzy. ale nadto do rnanifestacyj. które można 
było uważać za półurzę.dowe ze strony rzą
du niemieckiego. Takim zdawał się  być ar 
tykuł Norddeutsche Allgemcine. Zeiłtmg, któ
ry wykazu jąc że władza wykonawcza nie po
siada koinpetencyi odpowiedzieć na szlachet
ne in ten c je  Ojca św. aktami obahijąoeiui o- 
sławione ustawy majowe, dał jednak jasno 
do poznania, że na polu zastosowania tych 
ustaw rząd złagodził w wysokim stopniu ich 
surowość i że nie byłby dalekim od tego, 
aby zaproponować władzy ustawodawczej, 
która jedynie jest kom petentną pod tym wzglę
dem, jeśli nie uchylenie tych ustaw, to przy

=  Dobroczynność publiczna dawno
ju ż  może nie ob jaw ia ła  się u nas tak  żywo i 
z tak ą  ofiarnością, ja k  tego roku, ale też d a 
wno ju ż  nie odzyw ało się tyle potrzeb do tk li
wych, nie było tylu klęsk , wołających o pomoc 
i ra tunek , co w łaśn ie  tego roku. N adzwyczaj 
ciężka i d łu g a  zim a pn roku miernym w plo 
ny a  nadto k lęsk i elem entarne, jak ie  oko
lice m.ezt-go kraju  naw iedziły  prze(1 w iosną, 
więcej niż kiedykolw iek nak łada ją  obowiązków 
na m iłosierdzie  i ofiarność publiezuą. Z tem  
w iększą te.dy radością  pospieszam y zapisać, że 
czynią się w u isze iu  m ieście przygotowania, 
aby nastręczyć unw ą sposobność do podania m iło 
siernej pomocy biednym  i nieszozęśliw.ym. Oho- 
dzi tu  o urządzenie przedstaw ien ia  teatralnego 
na w sparcie ludności, dotkniętej tak  srodze
przez powódź w powiecie t a r n o b r z e s k i m .  W tym
eeiu zgrom adził się  wczoraj pod przew odni
ctwem J  W. p. w iceprezydenta Zaleskiego icziiy 
kom itet, w którym  wzięli udział PP- prezydent 
m ia s ta  G uoióski, dr. Czajkowski, wiceprezydent 
m iasta  Dąb ow ski, dyrek tor banku M archwicki, 
dyrektor tow arzystw a muzycznego Mikuli i liczni 
i n u i cz łonkow ie , celem obmyślenia g łów niej
szych w arunków  takiego przedstaw ienia. Z ada
nie kom itetu zostało  bardzo ułatw ione, dzięki 
łaskaw ej gotow ości g rona pań i panów, którzy 
n iedaw no w sali kasyna mieszczańskiego z tak  
św ietnym  powodzeniem artystyc.znem i m ate- 
ryaliw m  urządzili przedstaw ienie am atorskie na 
cel dobro-zyim y. To samo grono osób podjęło 
sie z sz lachetua  gotow ością w ystąpić także w 
teatrze lir. Skarbka na  korzyść nieszczęśliwych 
ofiar powodzi w powiecie tarnobrzeskim , b liż 
sze szczegóły tego przedstaw ień a podamy póź
niej -  już o b e c ie  jednak w rrazió możemy pe 
wność. że w ieczór ten w teatrze, który się od
będzie dn ia  26  b m.. osiągnie praw dziw ie świe
tne powodzenie, do czego mu daje wszelkie 
praw o i w szelkie w arunki nietylko 6ain cel tak  
piękny ale i program , wykonany przez grono 
am atorów , które prawdziwym  sukcesem  a rty 
stycznym  dało już dowód, że obok w arunku 
osobistej ofiarnej gotowości oosiada także n ie 
mniej w ażny w arunek ta len tu  i w yborną g rą  
swoja w wysokim stopniu um ie zająć i zaba
wić widzów.

(m) /g r o m a d z e n iu  w y b o rc z e  odbyły 
się wczorai po przedmieściach. W pierwszej 
dzielnicy przewodniczył p. Moszczański, w dru
giej p. J . Supiński, w trzeciej p. A. Aleksau-
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drowicz a w czwartej p. Gołąb. Kandydat p. 
T. Rnmanowinz stawał wszędzie osobiście celem 
dawania odpowiedzi na interpelacje, które też
na wszystkich zebraniach wnoszono.

— A n to n i S c h m id t ,  podpułkownik 
pułku ułanów nr. 8 , jako inwalid przeniesiony 
w stan spoczynku, otrzymał przy tej sposobno
ści charakter pułkownika ad honores z uwol
nieniem od taksy.

=  K s. H ie ro n im  K n n o w s k i ,  otrzy
mał od rządu prezentę na plebanię w Ban- 
drowie.

=  Z f u n d a c y i  ś. p. Pelagii Eussanow- 
skiej nadał J . E. pan Marszałek krajowy Lu
dwik hr. Wodzicki, Jako zastępca kuratora Je 
rzego hr. Moszyńskiego, opróżnione przez zgon 
ś. p. Konstantego Herubowioza wsparcie doży
wotnie o rocznej kwocie 300 zł. w a. Piotro
wi Strzyżowskiemu zamieszkałemu w  Paryżu 
we Francji

(m) Kuchnia ludowa. W sobotę odbyło 
się zgromadzenie członków Towarzystwa kuchni 
ludowej w obecności JW . pani Namiestnikowej, 
hr. Maryi Potockiej. Sprawozdanie zarządu od
czytane przez dra Goldmana wykazuje, że doohód 
wynosił w r. z. 7079 zł. a doliczywszy sumę 
JÓ76 zł. pozostałą z r. 1878, ogółem 8155 zł.
Z tej sumy wydano na zakupno wiktuałów i na 
koszta administraeyi 7909 z ł ,  pozostała więo 
na r. b. suma 245 zł. Towarzystwo posiadało 
nadto z końcem r. z. fundusz zapasowy w li
stach hipotecznych nominalnej wartości 4000 
zł. W r. z. wydano 54.235 płatnych a 3000 
bezpłatnych obiadów. W przecięciu kosztował 
jeden obiad 10.92 ceutów. Rok zeszły, pod 
względem ilości obiadów nie dorównał rokowi 
1878 ale znacznie przewyższył r. 1877 W r. 
1877 wydauo 61.671 obiadów, w 1878 roku 
49.430 a w r. ubiegłym 57.235 obiadów. Pod 
względem kosztów zajmuje r. 1879 ostatnie 
miejsce w trzechletnim okresie istnienia To
warzystwa. Gdy bowiem surowe materyały je
dnego obiadu kosztowały w r. 1877 centów 
10.40 a w 1878 r. tylko 9.94 cent., wynosiły 
w r. z. z powodu drożyzny 10 92 ct. Wypły
wa z tego, że Towarzystwo dołożyło do każdego 
obiadu blisko 1 cent. Nadwyżka wynosząca 
przeszło 1600 zł., została pokryta datkami 
członków i subwencjami reprezentaeyi m. Lwo
wa i gal. kasy oszczędności, straty zaś na ka
żdym obiedzie zostały pokryte funduszami To
warzystwa Wobec niedostatku, jaki się uczu- 
wać dawał powszechnie, upoważnił zarząd swoje 
prezydyum do wydawania asygnat na bezpłatne 
obiady do liczby 300 na miesiąc. Wydano ta 
kich obiadów razem 3000 czyli za 300 zł. Po 
wysłuchaniu powyższego sprawozdania udzieliło 
Zgromadzenie zarządowi absolutoryom i wybrało 
wydział, na czem skończyło się posiedzenie. 
Zapisując te szczegóły o tak pięknej i dobro
czynnej instytucyi, jaką jest kuchnia Indowa, 
nie możemy pominąć sposobności, aby nie od
dać hołdu szlachetnej ofiarności i trudom osób, 
których usiłowaniom zawdzięcza ona swoje 
istnienie, i wyrazić nadzieję, że usiłowania te 
znajdą szczery udział i żywe poparcie w szer
szych niż dotąd kołach.

— P ie rw s z ą  b u rz ę  prawdziwie letnią, 
mieliśmy wczoraj po południu. Żałcwać tylko 
należy, że więcej było, iiuku grzmotów i łomotu 
łamanych wichrem gałęzi, niż deszczu, który 
zaledwie pokropił, a tak bardzo jest potrzebny 
na oziminę i dla młodej wegetacji w ogól
ności.

— K a ru s s e l  w Wiedniu. Pierwsza z
zapowiedzianych trzech reprezentacyj igrzysk, 
które koła artystyczne w Wiedniu przygotowy
wały od kilku miesięcy, przeznaczywszy czysty 
dochód na dotkniętą niedostatkiem ludność Dol
nej Austryi, Morawy, Istryi i Galicyi, odbyła 
się w sobotę wieczór w ogromnej a pysznie 
udekorowanej i rzęsiście oświetlonej zimowej 
ujeżdżalni dworskiej. Już ostatnie próby gene
ralne pięknych a trudnych ewolueyj konnych, 
z jakich się składały igrzyska, wypadły świe
tnie —  tem bardziej da się to powiedzieć o 
produkcji samej, która odbyła się z wszelką 
precyzją i bez jakiegokolwiek wypadku. Naj
wykwintniejsza publiczność stolicy zapełniła 
miejsca, przeznaczone dla widzów, a w loży 
dworskiej znajdowali się wszyscy członkowie 
Najj. rodziny cesarskiej. W pierwszym rzędzie 
siedziała Najj. Pani, Arcyksiężniczki Walerya, 
Elżbieta i Marya, w księżna Toskańska i księ
żna Cumberland. Damy wystąpiły w toaletach 
wizytowych, jednakże bez kapeluszy Najj. Pani 
miała na sobie suknię ciemoobłękitną z żabo
tem z białych koronek. Najj. Pau z Arcyksiążę- 
tarni oraz księciem Cumberland zajął miejsce 
w drugim szeregu krzeseł Nad wszelki wyraz 
barwny i wspaniały obraz przedstawiała loża 
umieszczona pod cesarską, a rezerwowana dla 
kostiumowanych dam, biorących udział w pro
dukcji. Była to prawdziwa g a le m  piękności 
barw i brylantów. Damy dworskie i z kół ary
stokratycznych, dyplomaci, ministrowie i dygni
tarze dworscy, zajmowali loże po obu stronach 
dworskiej, długie galerye Zaś obsadzone były 
przeważnie płcią piękną. Program karusselu po
daliśmy ,uz dawniej, nadmienić więc tylko wy
pada, że wszystkie objęte nim produkcje wy
konane zostały w sposób, który nic do życze
nia nie pozostawiał. W chwili, kiedy po od- 

yciu pro ukcyj właściwych, oały orszak, prze-
< po pod lożę cesarską, salutował Najj.
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Państwu, a składający go ryoerze, giermkowie, 
damy i dziewice podnieśli do góry miecze, dło
nie, sokoły i kapelusiki, ozwały się uroczyste 
dźwięki hymnu ludowego, a cała publiczność 
i dwór powstały z miejsc. Dzienniki wiedeń • 
skie, z których czerpiemy te szczegóły, są w 
kłopocie, którą część produkcyi nazwać najpię
kniejszą, który kostium najwspanialszym i naj 
więcej malowniczym, którego z jeźdźców naj
dzielniejszym. Godzą się jednak w tem, że pal
ma pierwszeństwa, mianowicie w powozowej 
jeźd/ie, należy się aranżerowi igrzyska, hrabie
mu Torok, który powoził ośmiokonnym cugiem 
oraz księciu Taxis, który jak prawdziwy w ir
tuoz kierował czwórką.

* Zapiski policyjne. Skradziono panu 
M. S. z otwartej kuchni pod 1 3 przy ulicy 
Majerowsk.ej 2 srebrne stołowe łyżki i 3 sre
brne łyżeczki do kaw y; szynkarzowi M. P. z 
piwnicy domu pod 1. 4 na placu rybim 3 pół- 
wiadrowe beczki piwa; parobkowi W. K. ze 
straganu targowego w rynka pugilares z kwo
tą  19 zł w banknotach i srebrnych guldenach, 
panu G. H. z kieszeni srebrny zegarek z je
dną kopertą, na której wyryte było nazwisko 
„Mojewski", a pani M. M. ze strychu pod l. 9 
na ulicy Panieńskiej kilka sztuk bielizny. — 
Aresztowano Tomasza Gajdę za podejrzane po
siadanie pugilaresu. —  Złożono w polioyi ksią
żeczkę udziałową zakładu kredytowego włość, 
nr. 38.763, kwitaryusz nr. 38.763, wezwanie 
płatnicze nr. 1146 i orzeczenie sądowe nr. 
8678 znalezione w rynku, prospekt subskryp
cyjny na los państwowy z roku 1860 nr. 2251 
z pokwitowaniem na 6 zł. na ten los zapłaco
nych, znalezione przed bazarem, i czarny skór
kowy pugilares na bilety, w którym się znaj
dują 2 bilety z napisem „A rtur Szifner."

■f Zmarli W ostatnich dniach: w Pa
ryżu weteran armii francuzkiej pierwszego ce- 
serstwa, generał Marcel, przeżywszy lat 88 ; 
w Boulogne sur Seine malarz widoków mor
skich, baron Teodor Gudin.

— Pomnik Bema wzniesiony będzie 
wkrótce ze składek, od kilku lat zbieranych na 
Węgrzech, w mieście siedmiogrodzkiem Maros- 
Yasarhely. Spiżowy posąg, odlany według mo
delu rzeźbiarza węgierskiego Hussara, przed
stawia pamiętnego wodza w mundurze honwe- 
dów, z lunetą w prawej, a pałaszem i histo
ryczną „nabajką" w lewej ręce, nogą wspartego 
na odłamie działa. Posąg znajduje się już w 
Peszoie i będzie tam wystawiony na widok pu
bliczny.

—  Wdowa po poecie augielskim H. 
Disonie otrzymała dożywotnie zaopatrzenie ze 
szkatuły królowej Wiktoryi w kwooie 1200 zł. 
rocznie.

— W ielkie nieszczęście zdarzyło się 
w tych dniach w rodzinie właściciela dóbr p. 
Tettau w Karphausen, w Prusiech. Po spoży
ciu świeżo upieczonego chleba domowego za
chorowało wśród wszelkich objawów otrucia 
ośm osób, którym jednak dzięki spiesznej po- 
mooy lekarskiej nie zagraża już niebezpieczeń
stwo. Z dochodzenia okazało się , że do ciasta 
zamiast drożdży domięszano przez fatalną nie
ostrożność trucizny na szczury.

—  W pożarze, który przed kilkoma 
dniami zniszczył fabrykę kreozotu firmy Ber 
ton & Gomp. w Silwerstownie pod Woolwich, 
kilkanaście osób utraciło życie. Z pod gruzów 
wydobyto pierwszego dnia 12 trupów. Ogień 
wybuchł w skutek pęknięcia bani destyla
cyjnej.

—  Smutny wypadek zdarzył się w 
zeszłym tygodniu w Peszcie. Przy budowie pi
wnicy w jednym z domów śródmieścia przy
sypano tylko po wierzchu głęboki dół, po
nieważ okazała się potrzeba przerwania bu 
dowy na dni kilka. Mieszkająoe w tym domu 
dzieci bawiły się w tem miejscu i zapadłszy 
się przysypane zostały ziemią. Czworo tym 
sposobem pomimo spiesznego ratunku utraciło 
życie.

—  Deszcz meteoryezny. Podczas osta
tnich burz na morzu Sródziemnem w wielu oko
licach wyspy Sycylii spadł z deszczem nader 
subtelny pył barwy czerwonej, w którym prof. 
Orazio Silvestri z Katanii znalazł molekuły 
zarówno organiczne jak i nieorganiczne, a mia
nowicie obok mikroskopijnych bakteryj cząste
czki tak zwanego meteorycznego żelaza w sta 
nie już to metalicznym, już zoksydowaoym. 
Cząsteczki te o średnioy jednej dziesięćtysią 
oznei millim-tra przedstawiały się bądź jako 
ciałka zu >ełnie niekształtne, bądź też miały 
kształt sferyczny i ulegały sile przyciągającej 
magnesu.

—  Zima w Irlandyi, pomimo tak 
moono północnego poł żenią tej wyspy, według 
doniesień z Reykjawiku, była tym razem wy
jątkowo łagodną, podobnie jak w północnej 
Norwegii.

—  W ielki kometa, który w lutym po
jaw ił się na widokręgu południowej hemisfery 
i o którym zrazu donoszono, że posuwa się ku 
północy, wnet potem zaś, że przeciwnie, w po
łudniowym się porusza kierunku —  według 
notatki jednego z astronów niemieckich, może 
w najbliższych tygodniach widzialny będzie i 
dla mieszkańców naszej półkuli. W takim ra
zie wszakże z powodu ciągłego oddalania się 
od słońca nie przedstawi się już nam w tak 
ogromnych rozmiarach, jak mieszkańcom po

drugiej stronie równika, znajdując się bowiem 
w zbliżeniu do słońca przed miesiącem jeszcze 
miał ogon 40 do 50 stopni sferycznych długi, 
t. j., taki potężny, że kiedy n. p. rdzeń jego 
wschodził nad widokręgiem, ogon zajmować 
mógł czwartą część nieba. Astronomowie nie 
zdołali dotąd sprawdzić, czy olbrzymie to eia- 
ło niebieskie jest identyczne z podobnym ko
metą, który obserwowany był w roku 1843, 
jak to pierwotnie przypuszczali. Tyle wszakże 
pewna, że porusza się tą  samą koleją, co tam
ten i w podobny jak tamten sposób zbliżył się 
do słońca tak, że prawie dotykał powierzchni 
tegoż. Tą ostatnią okolicznością tłómaczy się, 
dlaczego w pierwszej chwili astronomowie nie 
umieli na pewne nawet powiedzieć, ozy poru
sza on się w kierunku południowym, czy też 
północnym. Było to studyum niezmiernie dla 
nich ciekawe, a dla nauki ważne, ponieważ 
przedstawiało wyborne pole do badań wpływu 
ciała słonecznego na ciało komeciane. Rezultat 
tych badań ogłosi bez wątpienia największa sta- 
cya obserwacyjna na południowej półkuli w Ca- 
petown, na przylądu Dobrej Nadziei.

— O fia rą  p o je d y n k u  padł w tych 
dniach znany w W. Księstwie Poznańskiem o- 
bywatel br. Seydewitz, Niemiec rodem, a były 
oficer żuawów papieskich i wojsk polskich 
r. 1863. Według Krotoszyńskiego koresponden
ta Pos Ztg., baron Seydewitz sam wyzwał 
był porucznika ułanów pruskich, Werdera, w 
skutek zajścia na jakiejś uczcie publicznej, 
którego przebieg, jak sądownie sprawdzono, 
był następujący : Seydewitza po owem zajściu 
odprowadzono do drugiego pokoju, do którego 
wszedł, nie wiedząc nie o zajściu porucznik 
Werder, któremu S. głośno i w obecności kil
ku świadków powiedział, że „żaden z pruskich 
oficerów nie jest zdolny do dania satysfakoyi." 
Porucznik Werder dobył szabli i ciął nią Seyde
witza w głowę, a potem dopiero S. wyzwał 
Werdera na pojedynek, w którym znalazł 
śmierć. —  W Nordhausen padł ofiarą amery
kańskiego pojedynku student uniwersytetu, Nie- 
tardt, otruwszy się sinbiem potasu, w skutek fa
talnej „czarnej gałki."

GO SPO DARSTW O  I H A N D E L
O  K n e h  n a  k o l e j a c h  g a l i c y j 

s k i c h  nie zwiększył się w ubiegłym tygo
dniu (od 3 do 10 kwietnia), gdyż przy bra
ku wszelkiego popytu na zboże i spirytus
wywóz tych  artykułów  bardzo jest słaby. 
C e n y  zboża i produktów były w ubiegłym  
tygodniu następujące: płacono za 100 k ilo 
gram ów pszenicy 11*—  zł. do 12-— zł.,
żyta 8-—  zł. do 9 '— zł., jęczm ienia 7 '—  zł. 
do 8.50 zł., owsa 6 70 zł. do 7 25 zł., 
hreczki 7-—  z ł , do 7 75 zł., kukurudzy 
6 75 zł. do 7 50 zł., prosa 6 50 zł. do 7-—  
zł., grochu kuchennego 8 40 zł., do 10-—  zł., 
grochu pastewnego 7 25 zł. do 8 1 0  zł., fasoli 
10-— zł. do 13 50 zł., bobiku 7 50 zł. do 
8.50 zł., wyki 6 -—  zł. do 7 1 0  zł., koniczy
ny 2 8 — zł. do 46 '—  zł., tym otki 2 ’i ‘—  zł., 
anyżu rossyjskiego 36 '—  zł. do 4 0 '— zł.,
anyżu płaskiego 38*—  zł. do 43’—  zł.,
km inku 30‘—  zł. do 33‘— zł., rzepaku zi
mowego 10 60 zł. do 11*75 zł., rzepaku le
tniego 10 60 zł. do 11-25 zł., lnianki 8 75 zł. 
do 9 2 5  zł., nasienia lnianego 11-50 zł. do 
12-— zt„  nasienia konopnego 7 50 zł. do 
8 '25 zł., chm ielu 100 zł.; za 10.000 litrosto- 
pni spirytusu gotowego płacono 37 75 zł. do 
38-75 zł. wal austr. —  Ruch towarowy na 
kolei K a r o l a  L u d w i k a  wynosił w ubie
głym  tygodniu włącznie z transportem  prze
wozowym ogółem około 12 588.100 Kilogra
mów i 4 926 sztuk bydła. Na tę cyfrę trans
portu składały się: zboża różnego rodzaju 
około 2 336 200, mąki i wyrobów mączuych 
około 189.000, nasion olejnych około 122.300. 
drzewa budulcowego i opałowego około 
272 800, nafty i wosku ziemnego około 
15.400, spirytusu około 19 900, jaj około 
395.400 i węgli kamiennych około 2,047,700 
kilogram ów ; na resztę złożyły się różne to
wary, tudzież około 348 sztuk wołów, 4 529 
sztuk nierogacizny i 49 sztuk koni. —  Ruch 
rowarowy na kolei L w o w s k o - C z e r n i o -  
w i e e k i e j  wynosił w ubiegłym tygodniu 
ogółem 6,886.000 kilogramów i 4504 sztuk 
bydła; z czego przypada na ruch ku Zacho
dowi 3,729,000 kilogramów, 535 sztuk wo
łów i 8.960 sztuk nierogacizny, 9 sztuk koni; 
zaś ku W schodowi 3,157.000 kilogramów. 
Transporty składały się: ze zboża różnego 
rodzaju 1.930.000, mąki i wyrobów mącznych 
170.000, spirytusu 90.000, produktów zwie
rzęcych 40.000, drzewa budulcowego, opało
wego i desek 2 ,877 .000 , kamieni 3.000 i 
węgli kam iennych 50.000 kilogramów ; na 
resztę złożyły się różne towary i bydło. — 
Ruch towarowy na koleji A r c y k s i ę c i a  
A l b r e c h t a  wynosił w ubiegłym tygodniu 
włącznie z transportem  przewozowym i z 
dowiezionemi przez inne koleje towarami 
ogółem 1,889.195 kilogramów i 259 sztuk 
bydła. Transporty składały się : ze zboża 
różnego rodzaju 247.090, mąki i wyrobów 
mącznych 80.950, nasion olejnych 30, drze
wa budulcowego i opałowego 574.810, nafty

i wosku ziemnego 11.990, spirytusu 27.880, 
jaj 5.886, kamieDi 16.750, soli 27.695 i 
szm at 42.110 kilogramów ; na resztę złożyły 
się różne towary, tudzież 259 sztuk niero
gacizny.

£ T arg  lw ow ski. (Sprawozdanie 
tygodniowe Izby handl. za czas od 3kw ietn . 
do 10 kwietnia.) W szystkie ceny za 100 kilo
gramów. Pszenica 11-— do 12-— złr. Żyto 8 .—  
do 9.—  złr. Jęczm ień 7-—  do 8 '60  złr. Owies 
6.70 do 7.25 złr. Hreczka 7.— do 7 75 złr 
Kukurudza zeszłoroczna 6*80 do 7-50 złr 
Kukurudza nowa 6 75 do 7' 10 złr. Proso 
6-50 do 7‘— zł. Groch do gotowania 8.40 
do 10'— złr. Groch pastewny 7.25 do 8"l0 
złr. Soczewica — •—  do — *—  złr. Fasola
10.—  do 13.50 złr. Bobik 7 50 do 8 50 
złr. W yka 6 '— do 7-10 złr. Koniczyna 
najprzedniejsza 28-—  do 46-— złr., przednia
—-—  do — -—  złr., średnia — '—  d o -------
złr., poślednia — •—  do — ■—  złr. Tymotka 
— •—  do 23"— złr. Anyż rossyjski 36 '— do 
40-—  złr. Anyż płaski 38 '—  do 42-— złr 
Kminek 30‘—  do 33 '—  złr. Rzepak zimowy 
10 60 do 11.75 złr. Rzepak letni 10 60 do 
1 1 2 5  złr. Rzepik zimowy — •— d o — •— złr. 
Rzepik letni — .—  do — •—  złr. Lnianka 
8 75 do 9 2 5  złr. Nasienie lniane 11.50 do 
12 —  złr. Nasienie konopne 7 '50  do 8 '25 złr 
Chmiel — .— do — •— złr. Spirytus gotowy 
37-75 do 38.75 złr.

OSTATMA POCZTA
Reprezentacye powiatowe w T a r n o 

b r z e g u ,  J a w o r o w i e  i S o k a l u ,  depu- 
tacye rad  gm innych powiatu S o k a l s k i e g o ,  
reprezentacya gm iny B u s k a  i rada gm inna 
P ruchnika w powiecie J a r o s ł a w s k i m  zło
żyły na ręce c. k. starostów zapewnienia naj
głębszego przywiązania do Najj. Domu M onar
szego i najserdeczniejsze życzenia z okazyi zarę
czyn JCW . Najd. Arcyksięcia Następcy tronu 
Rudolfa z Jej Król. Wysokością księżniczką bel
gijską Stefanią. Deputacya wybrana przez radę 
gm inną m iasta K o ł o m y j  i ,  złożona z bur
m istrza T rachtenberga i członka rady księ
dza kanonika Koblańskiego, złożyła najgo
rętsze życzenia u stóp Tronu dnia 18 marca 
na osobnem posłuchaniu. Najj. P an  raczył 
nader łaskawie przyjąć deputacyę i polecił 
jej wyrazić- Swoje podziękowanie radzie gm in
nej, co też p. burm istrz uczynił na posie
dzeniu dnia 8 kwietnia.

W skutek wniosku Prezydyum  c. k. 
N am iestnictw a zarządziło M inisterstwo skar
bu reskryptem  z dnia 13 m arca b. r., że w 
g m i n a c h  d o t k n i ę t y c h  w u b i e g ł y m  
r o k u  k I ę s k ą  , n i e u r o d z a j u  i obecnie 
niedostatek cierpiących, pojedynczym właści
cielom m niejszych posiadłości gruntowych 
dozwoloną być może w w ypadkaih na u- 
względnienic zasługujących, zwłoka w uisz
czeniu zab gającego podatku do 1 listopada 
br. Po tym  term inie zalegająca należytość 
skarbu ma być spłacona w czterech równych 
bezpośrednio po sobie następujących ratach 
kw artalnych. W spraw ie przyznania takiej 
samej ulgi właścicielom większych posiadło
ści, M inisterstwo skarbu poleciło władzom 
skarbowym, aby postępowały w sposób za
lecony reskryptem  z dnia 19 lutego 1876 
t. j. uw zględniały prośby, o ile to w w ła
snym  zakresie uczynić mogą i jeżeli za
chodzą warunki potrzebne do uwzględnienia. 
Prośby, których uwzględnienie przekraczało
by zakres działania krajowej dyrekcyi sk a r
bowej, mają być przedkładane M inisterstw u 
do decyzyi.

Drugim  reskryptem  z dnia 26 m arca
b. r., wydanym także na wniosek Prezydyum
c. k. Nam iestnictwa, zarządziło M inisterstw o 
skarbu, że w gm inach górskich dotkniętych 
nieurodzajem  i nie mających środków do 
wyżywienia bydła, dozwolone być ma aż do 
przyszłego zbioru t. j. do końca październi
ka b. r. korzystanie z źródeł soli znajdują
cych się w obrębie tych gm in pod w arun
kami, jakie ustanowione zostały w r. 1876 
przy przyznaniu takiego samego dobrodziej
stwa. Z źródeł soli korzystać mogą tylko 
gm iny wiejskie rzeczywiście niedostatkiem  
dotknięte i czerpiące głównie z chowu by
dła warunki egzystnncyi, nie zaś m iasta i 
miasteczka. Od 1 listopada br. z źródeł soli 
korzystać będą mogły nadal tylko gm iny, 
kićryni dobrodziejstwo to specyalnemi p o sa  
nowieniarai już przyznane zostało lub w da
nym  razie przyznane zostanie.

Nordd. M ig. Ztg. poświęca rezultatowi 
wyborów angielskich artykuł naczelny w któ
rym  powiada, że nie jest rzeczą prawdopo
dobną, aby gabinet liberalny zm ierzał w po
lityce zagranicznej do celów innych niż po
przedni. Cele te wytknięte są interesam i pań
stwa brytyjskiego. Anglia pozostawać będzie 
zawsze w kontakcie z Francyą i bronić bę

dzie interesów swoich w Azyi i na W scho
dzie. Przyczyn zmiany w usposobieniu narodu 
szukać należy nietyle w polityce zagranicz
nej, ile raczej w niezadowoleniu z powodu 
złych żniw i stagnacyi w handlu i przemyśle 
Ludność spodziewa się, jak  zwykle, że zm ia
na rządu przyniesie polepszenie. Nie można 
także przemilczeć o tem , że ofiarność libera
łów  przy agitacyi wyborczej była znacznie 
większa niż konserwatystów.

Odkąd G l a d s t o n o w i  otw arły się 
widoki objęcia kierow nictw a w nowym ga
binecie, stara on się widocznie złagodzić ton 
swych niegodnych męża stanu wycieczek 
przeciw torysom  i A ustryi. Temi dniami 
wystosował on do reportera Wien. AU. Ztg. 
następujące p ism o: „Mam nadzieję, że w Au
stryi weźmie górę zdrowa polityka, przychyl
na wolności wszystkich państw  sąsiednich 
W takim  razie widzę tylko przyjaźń między 
Austryą a stronnictw em  Jiberalnem w Anglii." 
Wiadomo, że Gladstone w jraz ił się wobec 
tego samego korespondenta: „ I  am thewatch- 
fu l dog that barksu (jestem  czujnym psem, 
który szczeka). Times, który od chwili zwy- 
cięztwa liberałów porzucił zupełnie torysów. 
nawiązuje do tych słów uwagę, że pies łań 
cuchowy, który czczeka ale nie kąsa, żadnej 
nie ma wartości. Jeżeliby Anglia zaczę
ła  ponownie szczekać na W schodzie, to 
okryłaby się śmiesznością, albo też sprowa
dziłaby groźne zawikłania. Nowy gabinet ma 
obowiązek starać się, aby dzisiejszy scan rze
czy był szanowany. Rzeczą m inistra spraw  
zagranicznych, Granyilla albo H artingtona 
będzie zatrzeć złe wrażenie, jakie wystąpie
nia liberalnego agitatora spraw iły w W ie
dniu.

Lord B e a c o n s f i e l d  m a dzisiaj 
wręczyć królowej swą demisyę. L isty lon
dyńskie zapewniają, że premier z rezygna- 
cyą podaje się swemu losowi i że ani na 
chwilę nie stracił dobrego hum oru. Odbiera 
on mnóstwo odwiedzin swych zwolenników. 
„Czasy rom anso-pisarstw a skończyły się dla 
mnie, tak m iał się wyrazić przed jednym  ze 
swoich gości, trzeba się zabrać do teo h g ii."

Od nowego gubernatora Salon ik i, A b- 
b e d i n  a baszy, otrzym ała Porta doniesie
nie, że organizacya korpusu żandarm eryi zło
żonego z chrześcian i Turków a liczącego 
1940 ludzi już  je s t ukończoną, i że rozpo
częto właśnie dyslokacyę tego korpusu w 
Macedonii. _ l

i ■
Londyński korespondent Neue freie

Presse telegrafuje swojemu dziennikowi pod 
dniem  17 k w ie tn ia : „ P r z e w r ó t  w y w o 
ł a n y  w y b o r a m i  j e s t  s t a n o w c z y .  
Zupełnie niespodziana, ogólna presya da e się 
uczuwać ze wszystkich stron na korzyść pre
zydentury Gladstona, która dzisiaj nie ulega 
już prawie wątpliwości. W tutejszych ko
łach dyplomatycznych, które utrzym ują sto
sunki z am basadam i austryacką i niem ie
cką, panuje z tego powodu wielkie rozdra
żnienie, gdyż w edług wszelkiego prawdopo
dobieństwa, gab inet Gladstona starałby się 
o ponowne przekształcenie stosunków usta
lonych traktatem  berlińskim. Rozmawiałem 
z lordem  Granvillem. Życzy on sobie wpraw
dzie dobrych stosunków pomiędzy A ustryą i 
Anglią, ale nie chciał m i dać żadnych wy
jaśnień co do polityki przyszłego gabinetu. 
Tak samo Gladstone zapytany o bliższe szcze
góły, gdy samemi frazesami nie m ógł zbyć 
interpelanta, osłonił się głębokiem  milcze
niem. Zapytałem  go wprost, czy obecny stan 
w Bośnii * Hercegowinie uważa za trw ały  i 
czy zgodziłby się na połączenie B ułgaryi z 
W schodnią Rumelią, ale na to nie otrzym a
łem  żadnej odpowiedzi Dowiaduję się je 
dnak od innej bliskiej Gladstonowi osoby, 
że plan Gladstona zm ierza d o  p o ł ą c z ę -  
n  i a  w s  z y s t  k i c h  n  a r  o d o w o ś c i n a  
p ó ł w y s p i e  b a ł k a ń s k i m  w z w i ą 
z e k  p a ń s t w  z wykluczeniem Austryi. Jak  
mocno zm ieniły się tu  nagle wszystkie sto
sunki w skutek ostatnich wyborów, dowodzi 
opozycya przeciw wywodom Yamberego w 
wczorajszym jego odczycie. Yambery zauwa
żył w odpowiedzi, że nie spodziewał się n i
gdy tege, aby wobec publiczności angielskiej 
przyszło m u bronić A nglii przeciw  A ngli
kom. Jeden  z członków party i liberalnej wy
chwalał bowiem po odczycie Vamberego mi- 
syę i zabory rossyjskie w centralnej Azyi na 
koszt panowania A nglii w Indy  ach.

Hr. L o r i s  - M e l i k o w  próbuje ła- 
odnością i sprawiedliwem postępowaniem 
okazać tego , ku czemu drakońskie środki 

poprzedników jego darem nie zmierzały. Oto 
co donosi Praw. W iestnik  z dnia 17 b. m. 
„Najwyższa komisya wykonawcza przedsię
wzięła zbadanie aktów osób postawio
nych pod nadzór policyjny tudzież w ygna
nych bądź w drodze adm inistracyjnej bądź 
w innej i przyszła do przekonania, że nie
które z tych osób uznają swój błąd i mogą 
się wykazać świadectwem  dobrego zachowa-



nia się. K om isja przekonała się także, że 
wygnanie przerwało kształcenie się wielu 
młodych ludzi. Komisya jest przeto zdania, 
ie  wiele osób możnaby całkowicie albo z 
pewnemi ograniczeniami uwolnić z pod nad
zoru policyjnego. Komisya proponuje polecić 
gubernatorom  i naczelnikom miast, aby po 
przejrzeniu aktów w przeciągu dwóch albo 
trzech miesięcy przedłożyli wykaz osób, któ
rym  złagodzenie kary przyznane być może 
z wymienieniem tych, którym  pozwolićby mo
żna dalsze kontynuowanie study w. Spisy te za
opatrzone opinią generał-gubernatorów  mają 
być przedłożone do zbadania komisyi, która 
ewentualnie zarządzi sprawdzenie na miejscu.

Ostateczna decyzya wymaga zatw ier
dzenia szefa najwyższej komisyi i m inistra 
spraw wewnętrznych, którzy wspólnie przed
łożyli cesarzowi wnioski komisyi. Cesarz za
tw ierdził 15 b. m. te  wnioski. Zarządzenia 
wykonawcze zostały już wydane. ■*

TELEGRAMY GAZETY LWOWSKIEJ
P a r y ż , 18 kwietnia. D u c h a t e l  

m i a n o w a n y  a m b a s a d o r e m  w 
W i e d n i u  a L e m o i n n e  posłem w 
Brukseli.

Petersburg, 18 kwietnia. Biule
tyn o s t a n i e  G o r c z a k o w a :  Go- 
rącz' a w nocy zmniejszyła się, ale 
bezs nnośó trwa mimo polepszenia. W 
stanie ogólnego osłabienia nie zaszła 
zmiana.

Filipopol, 18 kwietnia Nadzwy
czajna s e s y a  z g r o m a d z e n i a  p r o -  
w i n c y  o n a 1 n e g  o została zamknięta. 
Dochndy preliminowano w kwocie 78 7 
milionów a wydatki w kwocie 72 8 
milionów piastrów.

Konstantynopol, 18 kwietnia 
W szyscy reprezentanci obcych państw 
podpisali dziś konwencyę o w y m i a 
n i e  t e r y  t o r y  ó w  m i ę d z y  C z a r 
n o g ó r y  a T u r c y y .

B z y m , 18 kwietnia. W Izbie na 
interpelacyę Damianiego w sprawie 
w y d a l e n i a  O a v a l o t t e g o  z T r y -  
e s t u  odpowiedział Cairoli, że wyda
lenie zarzydziła policya. Odwołano po
tem dekret wydalenia, ale Cavalotti 
wyjechał tymczasem. Damiani oświad
czył, że jest zadowolony z odpowiedzi.

M adryt, 18 kwietnia. O t e r o  ze
znał przed straceniem, że do królo- 
bójstwa popchnęły go groźby tajnego 
stowarzyszenia w Toledo, gdzie zama
skowane indywidua dały mu polecenie.

Wiedeń, 19 kwietnia. ( T e l. p r . )  
Wkrótce odbyć się ma narada prze- 
wodr iczacych w szj^ stk ^ ^ ch j^ ^ b ^ ó^

nad programem pracy parlamentarnej. 
M on tagsrevu e  wypowiada nadzieję, że 
przy te: sposobności utorowana zosta
nie droga w ażnym  k o m p r o m i s o m
p o l i t y c z n y m .

Minister dr. S t r e m a y r  z po
wodu słabości otrzymał dłuższy urlop. 
W urzędzie zastypić go ma minister 
dr. Prażak.

Telegrafowany kurs wiedeński.
W ie d e ń , 17 kwietnia 1880, godzina 2 

min 38 Losy kredytowe 177-75, W ęg. akcye 
kredyt 272-75, Akcye anglo-austr 154-— , 
A k c y e  bankn Union 109-30, Akcye kolei Ka
rola Ludwika 206— , Akcye kolei północnej 
245.75 Akcye kolei południowej 82 , Akcye
kolei Alfóld 157— , Akcye kolei Elżbiety 
,o q .50 AkCye kolei Lwow-Czerniow. 170 50, 
Akcye kolei węg- północno-wschodniej 1 4 7 - - ,  
Akcye kolei Rudolfa , Akcye kole, Al

brechta — — , w es  obli£- Panstw- w złoeie 
86 75 Galie, oblig- indemn. 98 25, Losy z r.
1864 ' 174* . Akcye kolei siedmogrodzkiej
1 4 0 —  Akcye banku obrotowego , Losy 
tureckie 1 7 - ,  Akcye kolei węg.-galic.
Akcye kolei państwowej — , Akcye banku
związkowego 141-30, Rubel papierowy 1-25’/ 
W iedeńskie losy 118-25 W ęgierskie losy 112-25, 
Mark. niemieck. , W ęgierska renta 105 82 
Usposobienie wyczekujące.

W ie d e ń , d. 17 kwietnia 1880, godzina 5 
minut. 35- Akcye kredytowe 284*10, Anglo 
Austr, — , Unionsbank — — , Kolej Karola 
Ludwika 265 50, Południowa — — , R«nta 
pap. 73.17, Rubel papierow y— ’—, Gal. listy 
zastawne 102*—, Gal. indemnizacyjne , 
Mark niem. — , Gal. bank rustykalny 10315, 
Losy z r. 1860 — —  Napoleonsdor 9-491/,, 
Usposobienie — .

W ie d e ń , 19 kwietnia 1880 godz. 10 m 
40, Akcye kredytowe 284-— , Anglo-austr.
I 5 j .   Akcye banku Union 105.70, Kolej
Kar Ludw. 265— , Południowa 8 2 . -  Na- 
poleonsdor 9-491/,,  Rubel papierów. 1-25. ł/„  
Renta pap. — Galie,  bank h  p 
Gal. oblig. indemn. — ’— , Gal. listy zastaw, 
banku włość. — , Losy z r. 1860 •— ,
Usposobienie m dłe.

Telegramy zbożowo z d. 17 kwietnia. 
W ie d e ń : Pszenica 12 40 do 12.50 zł., ty 
to 10-20 do 10-30 zł., okowita pr. 10 000 
liter procent 36 25 do 36 50 zł. — B u d a -  
P e s  z t :  Pszenica 75 klgr. (na wiosnę) 11 75 
do 11-80 zł., rzepak (sierpień — wrzes.) 13-35 zł 
B e r l i n :  Pszenica żółta (nakw iecień — maj) 
214-50, żyto — ■— , spiritus loco 61 '—, olej 
rzepakowy 52’—. S z c z e c i n :  Pszenica — , 
rzepik P a r y ż :  mąki 159 klgr. 6425
olej rzepakowy 76-25, spiritus — ■ W r0 '  
c ł a w :  Pszenica —•—, żyto —"— , owies 
— spiri tus — , kukurudza — —> K o 
l o n i a :  Pszenica — •—■. __ ____________ _

__gjpowiM7,ii>lny T«S*łrtnr Wfdy**"* Łozlńafcj

Cenni! lwowskiej Izby handlowej i przem ysłowej.
Lw^w dnia 17 kwietnia 1880

1. Akcye za sztukę.
Kol. g. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. g. 
Kol. lwów. czer.-jas.po 200 zł. m. k. j j  
Banku lup. galio. 200 zł. w. a. N 
Banku kredyt, gal. po 200 zł. w. a. J

2 .  L i s y  z a s t .  za 100 zł.

Tow. .redyt. galie. 5 pr. w. a. g,
n „ „ 4 pr. w. a. S
„ r „ 5  pr. okresowe •M

Bani u kip. galio. 6 pr, w a. -Jj
Luty dłużne g. Z kr. wł. 6 pr. w. a. ±

a
8 .  1 s t y  d ł u ż n e  za 100 złr. j|
Ogó! i roln. kred. Zakład dla (lal. g 

■ Buków. 6 pr. log. w 15 lat

4 .  O b l i g i  za 100 zł.

Indemniz. galio 5 pro. m k 
Ob g. Komunalne gal. Zakł. kred!

włościańskiego 6 proo. w a 
Pożyczki kr. z r. 1878 po 6 pr. w. ».

5 .  Losy miasta Krakowa .
„ „ Stanisławowa

ft. Monety.
Dukat H olenderski..........................
Dukat c e s a r s k i................................
N apoleondor.....................................
P ó łim p e ry a ł.....................................
JEtub': rossyjski srebrny . . . .

papierowy . . . 
100 n• irek niemieckich . . . .
S r e l u ...............................................
Kup y w sreb rze ..........................

I płaoą żądają
walutą austr

złr. ct. złr. ot,

2b4 25
168 50 
296 50 
244 -

97 20 
90 -  
97 20 

101 70 
101 -

267 — 
171 50 
300

98 20 
91 -  
98 20

102 70
103 50

92 — 94

9o 10 99 —

98 _ 100 —
100 — 102

20 25 22 —
25 — 27 50

5 46 5 66
5 53 5 63
9 46 9 56
9 08 9 80
1 58 1 70

1 25 1 27
58 30 59 —
99 50 100 50
99 25 100 25

K u r *  g i e ł d y  w i e d « ń » f e l e i

z d ria  15 kwietnia 1880.

I .  D ł u g  p a ń s t w a  Płaci* 4ąd8ją-
Jednolity dług Państwa w banknot.

m a j-lis to p ąd .....................  . 73.45 .
lutj sierp ień .......................... - • 10

Jednolity dług państwa w srebrze ... -u ng
styezeń-lipieo...................................- •
kw ieoien-pażdziem ik..................... 10 g()

Losy z rokn 1854 po 250 złr. - - J | 4 . -  }gS;75
n 1860 po 500 złr. 5 p r . . 130.50 _
.  1860 po 100 złr. 5 p r.. 3 8 __ 174;50
B 1864 (z premią) po 100 złr. A74.50

„ B 1864 „ po 50 „ 29. -
Benty Com. po 42 lir. austr. . • -
Listy zastaw, domen, państw po U  > 14(. 7g 147.26
Austr. Asyg. s k a r b .  zwrotnel881 5 pr. 101.25 101.76
Austr. renta zł. wolna od podatku *  pr.

3 .  O b l i g a c j e  indemn. 5 pr O* 100 zł. m. k.)
„  . . . 1 0 3 -  1 0 4 .-

 ....................................  . . 96.25 9 7 . -
B ukow iny ....................................  _ &8 50 9875

g f i S  Altatryi ! ! : i '■ 1 • ■ ^

: : : : : : : :  B  S -

3 .  A k c y e .

Bank Anglo aust. 200 zł. emit. zł. 189 153 40 153 80
Tnat krea. dla handlu po 160 złr. . 286.50 286 75
Niższo-auetr. tow. eskonit. po 500 zł. 795. 805.
Gal banku hip. po 200 zł. . . .  — — —
Gal. bankd. han. i prz. a 200 zł. wpł. 40 pr. — - •  
GaL *akł. kred. ziemski a 200 zł. . — ~ -
Banku narodowego a. 600 zł. . . . — ' •
Kol. Albrechta a 220 zł. w srebrze . —
• 119ł Tow. żeglugi par. po 500 zł. m. k. 608.— 610 ■
Kol Ćesarzowy Elżbiety po 200 zł. „ 190 75 i91 25
Knl Preszów-Tarn. (w.o.) a 200 z ł . . —■ •
PAłnr^LS kolej po 1000 zł. m. k. . 2 4 6 0 .-  246o.
K f  S .  Ludw po 200 zł. m. sr. 265.75 2 6 6 .-

Zaproszenie do przedpłaty

Przedpłata na „Gazetę Lwowska11 
wynosi za II ćwierćroeze w miejscu 3 zł. 
pocztą, 4 zł.; za miesiąc kwiecień w 
miejscu 1 zł., pocztą 1 zł. 35 et. —  
Z „Przewodnikiem1 za II ćwierćroeze 
w miejscu 3 zł. 75 ct., pocztą 4 zł. 
75 ct.; za miesiąc kwiecień w  miejscu 
1 zł. 30 ct., pocztą 1 zł. 65 ct. Pre
numerata na „Gazetę11 przyjmuje się 
tylko od 1 lub 16 każdego miesiąca.

Spostrzeżenia meteorologiczne.
z dnia 19 kwietnia 1880 o godzinie 7 rano. 

Barometr 73?'83mm. Psychrometr suchy -p 
12.0“C. Psychrometr wilgotny +  10 0°C. Pręż ość pa
ry 8 0 mm. Wilgoć 76°/0 Zachmurzenie 1. v. iatr SI. 
Ozon 8.

Temperatura powietrza +  9.6”R.
Barometr idzie w górę.

Stan barometru nad poziom morza 768'03mm.

N A D E S Ł A N E .
Zmiana pomieszkania 

©rdynacyj uego.

Med. Dr. T. Krobicki
p rzen ió sł sw oje ordynaoyjne pom ieszkanie 

na ulicę Jagiellońską I. 16. 
O r d y n u je  o d  3  d o  4  po pot.

przeważnie w cierpieniach organów wewnętrzn. 
jako to; płuc, serca, mózgu, żołądka, k.szek, 
wątroby, śledziony i nerek, i to tak chronicz

nych jak i gorączkowych. 
__________________________ (2452 4 - 4 )

%
1

f * O D Z łE C K \

poleca zawsze w świeżym 
gatunku

we Lwowie. (i468)
Przyjechali do Lwowa.

dnia 19 kwietnia 1880.
Hotel Europejski,

Pp K Scibor z Wiednia P Żemcsużni- 
kow z Rossyi.

Hotel Angielski
Pp. K Jordan z Kunkowio. A. Christ 2 

Bochni. B Słonecki ze Stanisławowa 
Hotel Kuhna.

P. W. Maniecki ze Złoczowa.
Hotel Lazarusa.

Pp J Schreyer z D rohobycza M K uh-

merker z Drohobycza. W. Oberlender z Droho
bycza. A. Schapira z Brodów. N. Margulies z 
Brodów. N. Ehrlich z Kattowitz.

Hotel Langa 
Pp. H. Grotjan z Wiednia. A. Stern z 

Wiednia.
Hotel W arszaw ski,

P. J . Pan ara z Batiatycz.
Hotel K rakow ski.

Pp. J . Chmielowski z Drohobycza. T. 
Popslka z Pesztu.

Hotel George‘a.
Pp' K. Kaczkowski z Tarnowa. K. Ko- 

lonnoff z Rossyi. G. Piotrowski z Krakowa. J . 
Ehrlich z Buda Pesztu.

Odjechali ze Lwowa.
Pp. S. hr. Drohojowski do Drohojowa. 

W. br. Brener do Czajko wic. H Christiani Gra- 
bieński do Przybyszówki. W. br. Lewartowski 
do Nowego Sącza. E. Napadiewicz do Wiednia. 
S. Komarnieki do Zawadki. B. Kutkowski do 
Dubkowic.

P ociągi kolejow e.
P rzychodzą do Lw ow a.

Według południka Peszteńskiego.

Z Czerniow lec: o godz, 9 mm. 40 wie
czór (pociąg pospieszny); o godz. 3 min. 
45 rano (pociąg mięszany,; o godz. 3 
min. 32 po południu tpociąg mięezany).

Z K ra k o w a : o godz 5 min 20 rano 
(pociąg pospieszny); o godz. 9 min 7 
wieczór (pociąg osobowy); o godz. 1 1 
przed południem (pociąg mięszany/.

Z P o d w o lo c z y s k : (na dworzec w Pod
zamczu); o godz. 2 min. 53 rano (pociąg 
mięszany); o godz. 3 min. 19 po połud
niu (pociąg mięszany);

Ze Stanisław ow a: (na Stryj) do Lwowa 
o godz. 8 min. 24 wieczór.

Z P o d w o l o c z y s k :  (na dworzec lwowski 
główny); o godz. 10 min. 10 wieczór 
(pociąg pospieszny); o godz. 3 min 30 
rano (pociąg osobowy) ; o godz 3 mm. 
52 po południu (pociąg mięszany.

O dchodzą ze Lw ow a.
Według południka Peszteńskibgo.

Do Czerń łowiec : o godz. 6 min. 10 ra
no (pociąg pospieszny); o godz. 11 min. 
50 w południe (pociąg mięszany) ; o godz. 
10 min. 50 w nocy (pociąg mięszany).

Do K ra k o w a : o godz. lOtej min. 30 w 
nocy (pociąg pospieszny); o godz. 4 min. 
33 rano (pociąg osobowy); o godz. 4 min. 
49 po południu (pociąg mięszany).

D o P o d w o l o c z y s k :  ( z dworca w Pod
zamczu): o godz. 10 m. 39 w nocy po
ciąg mięszany): o godz. 12 m. 33 w po
łudnie (pociąg mięszany) .

D o  Stanisław ow a: (na Stryj); o godz. 
6 min. 37 rano.

Do P o d w o lo c z y s k : z dworca lwow
skiego głównego o godz. 5 nom 40 rano 
(pociąg pospieszny) o godz. 12 min. 10 
w południe (pociąg m ięszany); o godz. 
10 min. 11 w nocy (pociąg osobowy).

Pcry niniejszego rozkładu jazdy odnoszą się do
południka peszteńskiego, godz. 12 w Peszcie
odpowiada godz. 12 min. 20 we Lwowie.

płacą żądają, j 
Lwow. Ozem. kolej po 200 zł. wa. w sr. 170. — 171.
Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. mk. 280.— 280.50
Połnd. kol. panst. po 200 zł. w. a . 82.40 82.90
I. kol. węg. g&l. a 200 zł w srebrze 137.25 137.75

1 .  L is ty  z a s ta w n e  losowana.

Ogólny rolniczo-kredytowy Zakład dla 
Galicyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr.

Powsz. austr. zakł. kr. ziem. 5 pr, w sr.
Gal. zak. kr. ziem. Krak. los. w 181. 6 pr.

w 201. 7 pr. 
w 361.5‘/.p r . 

po 4 proet. .
po 5 proet. .

„ „ „ po 5 proet. w
37 latach zw ro tne ..........................

Gal. banku hip. po 6 proe. . . .
Gal. Zakł. kred. włose po 6 proo. .
Banku narodowego po 5 proe. . .
Węg. Tow. ziem. po 51/, proe. . .

„ „ „ po 5 proc. . . .

n n n
Gal. Tow. kred. w. a.

1 0 6 ,-
103.5# 104.—

98.75 . -  
102.25 — .—

9 9 -
90.25
97.50 97.75

97.50 97 75
1 0 2 .-  102.40 
102.75 103.25

103.’— 103*50
98.75 99.25

5 .  O h l lg a c y ©  z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.)

Kol. Albrechta a  300 zł. 5 pr. w. a. 88.25 88.75 
Tow. kol. źei. Preszów-Tarnów (w. cz)

a 300 zł. 5 proo. w srebrze . . 100.75 101.—
Kol. pół. po 100 zł. m. k.... 165.— 105.50

„ „ po 100 zł. w. a .......... 461.75 .—
Kol. gal. Kar. Lud. po 500 zł 5 pr. 106.50 - .—

Keglevioha po 10 zł. m. k. . .
Losy miasta Krakowa . . . .
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. a.
Palhego po 40 zł. m. k....................... [
Fundacya szpitala Arcyks. Rudelfa
Salma po 40 zł. m. k ...........................j
St. Genois po 40 zł. m. k.
Pożyczka m Stanisławowa (pr )Ó zł. w. 
Poż. Tryestu po 100 zł. m ..

n „ po 50 zł. !T Ł  . . 
Waldsteina po 20 zł. m. I . 
Windischgratza po 20 zł. m. k. . .

płaoą żądają
17.50
20.50
44.25
42.50 
18.—
52.50 
4 6 .-

a.) 2 5 . -
123.50
62.50
34.25
37.50

1 3 . -  
20 85

43 —
1 9 .-

47!— 
27 -

65!—
84.75
88. -

III.
IV

emisyi . 103.75
103.50 ------

iv. • • • 103 -
Kol. Lwow-Czer.-Jass. III emis a 800

zł. 5 proc. w srebrz# z r. 1865 90.75 91.25
z r. 1867 94.7» 9 5 . -
% r. 1868 89.80 9".10
z r. 1872 89.25 89.75

Węg. gal. kol. a 200 złr. 5 proe. w sr. 86.25 86.50

6. Losy.
1 7 8 .-  178.50

 _______  43.50 4 4 -
iów . ie g f  par. na Dunaju po 190 zł. m k. 107.50 108 —

Lnst kr. dla han. i pr. po 100 zł. w. a.
Clarego dc 40 zł. m. k .
rIViw >!’ u Cr 1 m

7 .  W e k s l e  (na 3 miesiące)
Augsburg za 100 zł. w. p. n. . . . —.— —. _
Berlin za 100 mark w. p. n. . . . —.—  .__
Frankfurt za 100 mark p .......... —.—  .__
Hamburg za 100 mark w. p. n. . . —.— —.______
Londyn za 10 ft szt................................. 119.10 119.25
Paryż za 10C f r , ................................ 47.20 47.20

Kurs złota.
Dukat cesarski men . . . . 5 .6 1 .-  5 .6 3 .-

„ pełnej wagi 5.59.— 5.6).—
Korona ...................................... —. —.—
2 0 - f ra n k ó w k a .......  9.48.50 9.49.50
Rossyjski imperyał . . . .  9.75.— 9.76.—
Talar związkowy . . .  . — _______ __
S r e b r o ..........................  . . —.— _    ' ___

2 lwowskiej Izb y handlowej I przem ysłow ej.
Telegrafowany kurs wiedeński

z dnia 17 kwietnia 1880
Jednolity dług państwa w banknotach 

n n n w srebrze
Renta w z ł o c i e ................................
Loby pożyczki z roku 1860 .
Akcye banku austro-węgierskiego . . ’

„ „ kredytowego
Londyn . . . .
Srebre ........................... • « • • . .
Napoleondor 
Dukat cesarski men.
100 marek niemieckich '.

zl ot.
73 Ż5
73 75
89 25

130 50
836 _
285 50
119 15

9 49
5 01

56 05



(2647 1— 3) ja  «t j  fe U
L. 731. C. k. sąd powiatowy w W i

śniczu podaje do publicznej wiadomości, że 
celem zaspokojenia sumy 287 zł. 76 ct. w. a. 
z pn. na rzecz Zakładu kredyt, w łościańskie
go we Lwowie, odbędzie się w tutejszym 
sądzie egzekucyjna publiczna sprzedaż gospo
darstw a gruntowego, pód l. 191/238 w Raj - 
brocie położonego, dłużników Grzegorza i 
M aryanuy Szymczakiewiczów własnego, ciała 
tabularnego nie mającego a na 500 zł. w. a 
oszacowanego w trzech term inach, a m ia
nowicie :

I. dnia 19 maja 0
II. dnia 16 czerwca gg

III. dnia 21 lipca 1-1 
każdym  razem o godzinie 10 rano, w tu te j
szym sądzie powiatowym.

Cenę wywołania ustanaw ia się na 500 
zł., wady urn zaś wynosi 50 złr. w. m.

Resztę warunków licytacyjnych wolno 
w tutejszosądowej registraturze przejrzeń, 
lnb w odpisie podnieść.

W iśnicz, dnia 11 marca 1880.

(2768 1— 3)
L. 827 C. k. sąd powiatowy w R ud

kach czyni wiadomo, iż w sporze W asyla 
M ytnika przeciw M ichałowi Zając o 30 złr. 
20 ct. z pn. egzekucyjna licytacya realności 
pod 1. k. 192 w Nowosiółkach gościnnych 
położonej, ciała tabularnego niestanowiącej 
M ichała Zająca własnej dnia 11 maja. dnia 
15 czerwca i dnia 13 lipca 1880 o godzinie 
10 rano w sądowem zabudowaniu przedsię
wziętą zostanie.

Cenę wywołania stanowi 990 złr.
W adyum  99 złr.
Realność ta tylko na trzecim term inie 

poniżej ceny wywołania sprzedaną będzie.
A kt opisania i oszacowania i resztę 

warunków licytacyjnych można w sądowej 
reg iatraturze przej rzeć.

Rudki 18 lutego 1880.
(2570 1— 3) Obwieszczenie.

L. 1153. C. k. sąd powisiowy w Do- 
brom ilu ogłasza, że na zaspokojenie wierzy
telności Józefa Salamona Tenchera przeciw 
A ntoniem u Maszczakowi w kwocie 30 złr. 
w dniach 14 maja, 11 czerwca i 16 lipca 
1880 publiczna sprzedaż realności pod 1 5051 
w Smolnicy położonej, każdym razem o 
godzinie 10 rano w kancelaryi tutejszego 
sądu z ceną wywołania 1600 zł. a zakładem 
IliO zł przeprowadzoną będzie. Tylko na trze 
cim term inie nastąpi sprzedaż poniżę, ceny 
szacunkowej. Nabywca obowiązanym będzie 
połowę ceny kupna zaraz po licy tacji złożyć. 
Resztę warunków wolao w ts. registraturze 
przeglądnąć, kuratorem  wierzycieli ustano- 
wiano Antoniego R ichtera z Dobromila.

Dobromil dnia 26 lutego 1880.
(2649 1— 3) JE d  j  k  t .

L. 5834. C. k. sąd powiatowy w W iś
niczu podaje do publicznej wiadomości, że 
celem zaspokojenia sunij pożyczkowej 180 
złr. W- a. a względnie nitspłaconej jeszcze 
reszty 74 złr. 73 ct. w. a odbędzie się m  
rzecz galicyjskiego zakładu kredytowego 
ziemskiego (Galizische BodeL-Credii-Aostnli) 
w Krakowie w tutejszym sądzie w jednym 
term inie, a to w dniu 19 maja 1880 r. o 
godzinie 10 rano egzekucyjna licytacya re 
alności pod 1 7/15 w Bytomsku dłużników 
solidarnych Katarzyny Piech owej, A gnieszli 
Orłowej, Teofila M atrasa i W iktoryi M atra- 
sowej własnej, w powiecie Bocheńskim po 
łożonej, a ciała tabularnego niestaoowią"ej.

Cena wywołania wynosi 360 z łr w »
W adyum  zaś 36 złr. w a
Protokół zastawniczego opisania i re 

szta w arunków licztacyjnych mngą być przej 
rżane w tutejszo - sąd wej reg in ra tu rze .

W iśnicz dnia 20 stycznia 18S0.
(2769 1—3) fi  d  r  k c

L 828. C. k. sąd powiatowy w R ud
kach czyni wiadomo, iż w sporze W asyla 
M ytnika przeciw Mikołajowi B^szłej o i 4 
złr. a. w. z pn. egzekucyjna lieytacya real
ności pod Nr. k. 65 w Nowosiółkach goś
cinnych położonej, ciała tabularnego niesta
nowiącej, na dniu 11 maja. na dniu 15 
czerwca i na dniu 13 lipca 1880 o godzi
nie 10 przed południem w sądowem zabu
dowaniu przedsięw ziętą zostanie.

Cenę w ywołania stanowi 595 zł.
W adyum  59 zł.
Realność ta tylko na trzecim  term inie 

poniżej ceny w yw ołania sprzedaną będzie.
A kt opisania i oszacowania i resztę 

warunków licytacyjnych można w sądowej 
reg istraturze przejrzeć.

Rudki 19 lutego 1880.
(2770 1— 3) O b w le » * c * « .m le .

L 6312. W dniach 11 maja, 15 czerw 
ca i 13 lipca 1880 zawsze o 10 godzinie 
rano odbędzie się w tutejszym  sądzie przy
musowa sprzedaż pola „zagum ienek" nale
żącego do realuości pod Nr. 60 w W oszezań- 
oach, własność Maryi Pele ak stanowiącego,

na rzecz M ichała Knlisza w celu zaspokoje
nia sumy 20 zł. w a z  p n ; na pierwszym 
j drugim  term iaie będzie pole rzeczone za 
lub powyżej, na trzecim term inie i niżej ce
ny szacunkowej sprzedane.

Cena wywołania wynosi 45 zł. zaś 
wadyum 4 zł. 50 ct.

Bliższe w arunki przejrzeć można w re- 
gistraturze.

Z c. k. sądu powiatowego.
Rndki dnia 10 stycznia 1880.

(2705 1— 3) E  d  y  k  t .
L. 6100. C. k. sąd powiatowy powo

łuje do spadku zmarłego beztesUm entalnie 
21 kw ietnia 1875 w Joworzu Fedurego Bo 
rysa, tegoż z miejsca pobytu, i z życia nie
znanego syna M ikitę Borysa w term inie ro
cznym, ileże później lozprawa spadkowa z 
resztą spadkobiercami i z ustanowionym dlań 
kuratorem Iwanem  Borysem przeprowadzo
ną będzie.

Żm igród dnia 25 lutego 1878.
(2460 1— 3) E  d  j  k  U

L. 3448. Z miejsca pobytu niewiado
mego Leisora Bajera zawiadamiamy, że prze
ciw niem u wydany został pod dniem  9go 
października 1879 1. 14331 nakaz zapłaty 
kwoty 1700 zł. z pu. a to wskutek pozwu 
wekslowego przez Bom  komisowy Tarnow s
ki pod firm ą Br* Kaczkowski spółka prze
ciw niem u wnieąipnego.

Kuratore n dla niego ustanowiliśmy 
sdw . Br. Forysta w Tarnowie. Polecamy 
Leiaerowi Bajerowi, ażeby środki obrony 
kuratorowi dostarczył, albo ianego pełno
mocnika swego sądowi wskazał.

Tarnów dnia 18 marca 1880.
(2643 1— 3 E  d  y  k  t

L. 16934. C. k. sąd powiatowy m iej- 
sko-delegowany w Kołomyi sprzedaje w spra
wie egzekucyjnej Icka Hersza K riegsm ana 
przeciw leżącej masie Józefa Gerejczuka pto 
630 zł. w. a. realność dłużniczą, ciało tabu
larne stanowiącą w Tłum aczyku pod lk. 59 
położoną, w jednym  term inie t. j. dnia 21go 
maja 1S80 o 10 godzinie rano.

Cena wywołania wynosi 850 zł. w. a.
Zakład 85 zł. w. a.
Inne  warunki licytacyjne, akt opisania 

i oszacowania i wyciąg tabularny, mogą być 
w tusądowej registraturze przejrzane.

Kołomyja duia 30 grudnia 1880.
(2459 1— 3) © b w ie s w e w e n te .

L. 1910. 0 . k. sąd obwodowy w Koło
myi oznajmią niewiadomym z miejsca poby
tu spadkobiercom, Leiby Baumóhla i Ohai- 
mowi W olf iwi Chaimowiczowi, że z powodu 
prośby Herscha Krissa o zaiotabulowanie go 
za właściciela części realności pod Nk. 61 w 
K<łomyi, mianował dla nich kuratorem  adw. 
krajowego dr. Rascha z substy tucją  adwo
kata dr. Freodenberga i tein uchwałę z dnia 
24 lipca 1879, 1. 7241 w ich imienin do
ręczył.

Kołomyja 26 lutego 1880.
(2481 1— 3) T.ntihm odłunfi

31. 9 i 4 4  Storn Rohw .trcr f. I Siejirfd 
geridjte wirti ju r  ileuntmjj gebradjt, bafj im 
3mede ber §ereinlm ngung, ber oon OhMin llol- 
Uer luiber bie Gfjelcute Karl uub Anulu* Strn- 
b t  erfiegtrn ?j-orberung s ‘J  fl. iu beit Stermi 
ueu bed 21 DJicii unb 25 jEuni 1880, jcbcd= 
ma( itiu 1 1 Ut)r iBormittagd, l)irrgerid)td bie 
bffnttlidjo Sterfteigerung, ber 3meDSDrittl)cile ber 
miter (£■ 231 uub fubrep. 222 ut B bitn e
oorfiubigeu, bcu tSjccuten getjiirigen, fetuen 
©runbbud)dforpcr bilbeitben iRealitdt ftnttfin 
ben wirb.

Slitdrufdpreid 300 fl.
SSabiiim 3o ff. 5. SB.
®ic iibrigen Bijitationdbcbingungeu fiin= 

ueu tjiergeridjtó eingefctjeu luerbeu
©olltc au beu obigeu jmeiUermineit bie 

je iKealitćit nidjt iiber ober um beu Scbdt 
juug«mertl)_an ^Jłaun gebradjt merbeit, jo 
mirb bctjufd ScfljteUuinj erkidjternbcr 93e= 
biitgungeu bie /Jagfatjrt nujben lO S itli 1880, 
10 Utjr Slormittagd ljiergcridjtź beftimmt.

Rohaiyn am 29 Sanner 1880.
(2 4 8 0  1— 3) fe  <1 j  k  ł .

L.1455. C k.sąd powiatowy R o h ity ń 4 i 
podaje niniejszeoi do publicznej w iadom ość, 
iż celem wydobycia przez Sim ona Kramera 
przeciw Majerowi Hochwald t u s ą d o wy mwi -  
rokiem z dnia 10 lipca 1877 1. 5583 wy 
wałczonej kwoty 300 zł. w. a. odbędrie s>ę 
publiczna przymusowa sprzedaż realności 
pod 1. k. 16 1 25 w Podwiniu położonei, 
dłużnika własnej na term iaie na dzień 21 
maja 1880 o godzinie 10 przed południem 
w tutejszym sądzie wyznaczonym, na którym  
owa realność za jakąkolwiekbądź cenę prze- 
daną zostanie.

Cena wywołania wynosi 300 zł. w. a. 
W adyum  33 zł. w a. Resztę warunków li 
cytacyjnych prz-jrzeć m ożna w tusądowej 
registraturze.

Rohatyn duia 20 m arca 1880 
(2412 1—3) E  d  y  b  «-

L. 881. C. k. sąd powiatowy w Starej- 
soli podaje do powszechnej wiadomości, iż

w sprawie egzekucyjnej Mojżesza Haftel prze
ciw Janow i Sysak pto. 34 zł. a. w. z pn. 
odbędzie się w sądzie tutejszym  w dniu 
28 maia, dniu 25 czerwca i w dniu 4 sier
pnia 1880 każdym razem o godzinie 10 
prz' d południem publiczna sprzedaż realność 
Jana Sysaka własnej pod 1. k. 60/55 w P o
sadzie felsztyńskiej położonej. O czem się 
chęć kupna mających z tem uwiadamia, iż 
przy pierwszych dwóch term inach realności 
tylko za lub wyżej ceny szacunkowej przy 
trzecim zss term inie i poniżej ceny szacun
kowej sprzedauą będzie.

Cena wywołania 175 zł a. w , wadyum 
10°/0. reszta warunków służą w tutejszym 
sądzie do przeglądu.

C k. sąd powiat wy.
Starasól dnia 18 marca 1880 

(2579 1— 3) E  «i j  V 4 .
L. 10107. C. k. sąd powiatowy w Bro 

dach podaje do powszechnej wiadomości, iż 
na dniu 23 lutego 1870 zm arła w Brodach 
Mirla Bebora H -irnan  bez pozostawienia 
ostatniej woli rozporządzenia.

Gdy tutejszem u sądowi nie jest wiado
mo, czy w ogóle i którym osobom przysłu
guje prawo do spadku zmarłej, wzywa się 
wszystkich, którzy zamyślają do tego spadku 
rościć sobie pretensje , ażeby w przeciągu 
jednego roku, licząc od duia niżej umieszczo
nego, w tutejszym sądzie się zgłosili i wy
kazując swoje prawo sp a d k o w e  oświadczenia 
do takow igo wnieśli, gdyż w przeciwnym  ra
zie zostanie postępowanie seadkowe z tymi, 
którzy do SDadku się zgłoszą i ty tu ł do ta 
kowego wykażą, przeprowadzone i spadek 
im przyznany, nieprzyjęta zaś część spadku, 
lub jeśli by się n ik t do takowego nie zgło
sił cały spadek przypadnie W ysokiemu 1 
skarbowi Państw a.

Dla tej masy spadkowej został kurator 
w osobie adwokata B r W eissteina ustano-

„3itm  Slppel", ,.9lu bir iKeactionare", ,,1848“ 
nad) § b. & <•. 3 t .  ©., megen bo* Slrtifeld, 
„£)ad jjSrograuuij brr franjbfiftfjen © cjialre- 
oolutiondrr" nad) § 58 u & c uub nadj §. 
305 ©t. ($., wrgen jbpś S(rt „Upbpr unb fur 
bip ©otbaten" nad) § 58 b & o uub nad) 
§. 302 ©t. (£5., fprnpr megpn beś Sorrpspon^ 
benjartifpś „O s SBien, 4 SBiirj 1880“ nad) 
§. 58 b & c unb nad) §. 308 ©tref. 0)pj. 
uerboten.

(2495) (g rfcnn ttttjic .
2)ag f. f. SanbpSgertĄt al§ ^refegeridit 

iit Uripft t)at ,luf -Antrag ber I. f. ©taate= 
anroattjdjajt nut ten  (Srfenntniffen bont 13 u 21 
2Karj 1880, 3 t. 1766/228 unb 1984/260, bie 
SSeiterberbreituug ber ^eitfdbrift „1,’Ind ipen- 
d e n t-“ jRr. 101)1 bom 10 m iarj 1880 toegen 
be§ Art. „L dstria  Note Storiche di Gario Be 
Fraiiccs h i“ beginnenbmit „Noi saremo b re -  
vi“ uaĄ §. 65 a ©t. ®., banu ber ,3eitfdjrift 
„La S cin tilla“ Sir. 3 bom lbten 3Jłdrj I 880 
toegen be3 Art. ,¥111. A nnirersario  della 
m orte di Giuseppe M azzini“ begttrnenb mit 
„II nome di Giuseppe Mazzini appsrtienae* 
naĄ §. 305 ©t. ®. Oerboten.

(2674)

wiony
Brody dnia 30 marca 1879.

(2583 1— 3) E  d  y  b  t .

3m  9lamcn @r. 2Jiaje[tdt beź ftaijerź! 
® aś f f. Sanbeśgeric^t in  2Bien in ©traj= 

jaĄen atś 33re§geric^t J)at auf Slntragber !. f. 
©taatSantoaltfdjaft erfanut, bc§ ber Snljalt 
9łr. 14 ber ^eitfd^rift „jpolitifcfje gragm entc" 
oom 5ten SCprif 1880 burc| ben Artifel 
mit ber Stujjdjrift: „SSertrauliĄe gragmen= 
te iiber bie Śubenfrage oon SB. SKarr" 
ba§ iBergeljen naĄ §. 300 ©traf. ©ej. be* 
griinbe, uno eź mirb nad) §. 493 @t. O. 
baż SSerbot ber SBpiterberbreitung biefer ®rud* 
fcfjrift auśgefprodbcn.

SBien am 9ten A pril 1 j 80.
SBeittentjtUpr m. p

j)3ittinger m. p., !. ! SReid̂ §ratf)fecretar.

L. 1108. B nia 28 maja 1880 odbędzie 
się w tusądowym  gm achu przymusowa sprze
daż nietabularnej realuości W awrzyńca i J ę 
drzeja Kościów pod 1 160 rep. 53 w Rokie
tnicy położonej celem wydobycia wierzytel- j 
noś-i 138 zł. 19 ct Galicyjskiego zakładu 
kredytowego ziemskiego. W adyum  wynosi 
60 zł akt opisauia i szczegółcwe w arunki ' 
eprzedr.żv dostarczy re g is tm u ra

Jarosław  29 lutego 1880.
(2721 1— S) © f o w ie » * c * e n ie .

L. 8578. 0. k. sąd krajowy jako h an 
dlowy w Krakowie poleca wykreślić z reje
strów handlowych firmę Franciszka K saw e
rego Molieskiego handel zbożem.

Kraków dnia 2 kw ietnia 1880.
(2354) <$ & t t  t.

31 6883. ® a4 2anbe§gerid)t in Krak?u 
gibt funb, baf) iiber SBorfcfjlag ber am 17tett 
'/jebruar 1880 erfd)iciienen ©tdubiger, gemdj) 
§. 74 ii‘. D. ber Slbbofat 3)r. K,* nherg in 
Biała jutu iBrrtimltcr, unb bpr Slbpofat 2)r. 
I leus Mht lei Jbbt SScrtrrtcr beź SScrmalterS 
ber -Stribamaffc S.iiom i, Samuel in Bi ł» be- 
fteltt rnurbe, uub bajj bie ©laitbiger bri ber 
obigeu TagfabG ben H einrich Raffay iit Bicła 
uub l>r- M r u feld in B olitz jtt 30?itglif' 
beru bró ©Idiibigerauśfdjujjeś geiudljlt paben.

Kruknu ben 25 DJtarj 1880.

(2347) (Srfennlntffc
® aó f. f. Banbeggeridjt aló ©trafgprid)t 

in tjlrag bat, Slntrag oer t f. © taatóam  
maltfdjaft mit beit CSrfpuntriffpn oont 20tpn 
uub 22ten tOlćirj I8h(), 31. 63v. 1,6404
ii507, bie 3Bpitertiprbreitnng ber na djftptycnbeit 
3 rit)cfjriften oerboten :

„©podje" Oźlbenba nźgabe) 9cr. 75 00111 
D teu SKdrj 1880 megett be8 iu ber iKubrit 
,.tKuubjd)au“ abgrbrutften, mit „® er ijlarifer 
f ig a r o “ begmneiiben 31rti(elź nacb 305 

1 ©t  © ;
„ O s t ć  Novioy“ 9{r  65 ucm 17 3J)ar;, 

18S0, toegett be§ §(rt. „Rew lucm  fauaiism us“ 
nad) §•

„jjjotiti!* 9łr. 76 oom 17 DJldrj 1880 
megen be*> 2lrt. „2lit§ pem jparbubijjer S3ejri 

begiliuenb mil unfereu Banbgemein-
beu“ nad) §. 30<) ©t.

„25olfófreitiib“ 9)r . 6 oom 20ten 9)1drj 
1880 megen ber Slrt. „ to a f a i r  naci) §. 300 
© traf. ©ef-, bann megen ber Slrt „'SeutfĄ ' 
laub" uub ¥#arteiangelcgcnf)eiteii“ nad) §. 
305 ©t. ©.

(2372) CSl-fctttttmfs*
®a§ f. L Banbeggericbt in itiriinn l)at 

o uf ?lutrag ber 1 f. S taatsanm altfdjaft mit 
bein ©rfcnntnifje ooit 27 tK arj I880, bie 2i>eL 
teroerbrcituitg ber iit Bonbon erfdjeinenben 
3 eitfcf)nft „3meil)eit“ 97r. I I  oom ISten fKdrj 
1880 megen bed ©cbiĄtcS ,,2Bie m an’źm ad)t'‘, 
bann megeu ber 2trt. „grieblicber Umftiirj",

I

!. {. fianbeśgeriĄt a lś © trafgeridjt 
in i]3rag l)at auf Slntrag ber f. f. ©taatSan= 
mattfdjaft mit bem ©rfenntniffe oom 30 SKarj 
1880, 3 °b l 7132, bie SBeiteroerbreitung ber 
3eit}d)rift „Slrbciterfreunb" 91r. 6 Oom 24ten 
9 J łd r jJ8 8 o  megen beż Art. „g iir oolbateu 
unb ©djule. nadi §. 65 b ©t. ©. bann me 
gen ber A rt ,,9Jian iotltf e4 nicłjt glauben",
„Snt ungarifdjeit Abgeorbnetenfjanfe", , SDie 
91id)tandlieferur.g .f?arimann3“ unb ,,©afj in 
fHuplanb" nad) §. 305 ©t. ©. oerboten.

$ a 3  !. !. Sanbeśgeri^t ald '45rehgerid)t 
in f|3rag |a t  auf Slntrag ber f. f. © taaiśan* 
maltfdjaft mit beni ©rfeimtniffe oom 29 SJidrj 
1880, 31. 7133 bie SBeiteroerbreitung bT  
3eitfĄ rift „P rv .> “ fRr. 6 oom 27ten SUlarj 
1880 megen beź Slrtifelź „Nekolik uprim nych 
*lov tm srskiem u „Hlasu“ a jeho stoupen- 
c u m“ nad) ben §§. 302 unb 303 © traf. ©ef. 
megen beś Strt. „SaeiEovn» posłańcu r isk y  h “ 
uaĄ A rt. III . beS ©ef. oom 17teit 2)ejembcr 
1862 unb §. 300 ©t. @. banu megen ber 
Art. „Ukazy nynejsi doby", „Z b lado", „Bla- 
hobyt" unb „Nac penez dost„ naĄ §. 65 a 
©t. ©. oerboten.

SDaS f. f. 5lrei^gerid)t atil t|ireftgerid)t in 
tRcidienberg l)at auf Slntrag ber 1. f. © taatsan 
maltfdjaft mit bem ©rfcnritniffe oom Juten 
SJiiirj 1889, 3af)l 903, ©t f ,  bie thleitertrr 
breituug oer tu ©ent erfdjcinenben ż^eitfcńrtft 
„De VoU<wil“ yłr. 30 oom 26 Dctober lc7 9  
megen be^ Strt. „S M euschen K # a len “ v>n 
„L a is he t w?l zosvetl b»-ter gew orden?", 
bauti bon „Die twee m ousters", eublid) oon 
„Begripen n  nitroeieu" nad) §. 122 b nub 
d ©t. ©. oerboten.

S)a« f. f. ótteiśgeriajt cl§ ©trafgeric^i 
in fsicin bat auf Slntrag ber f. f. ©taatuJ 
anmaltfdjaft m d bem ©rfenntniffe oom Iten 
Stpril 3af)l 3251 bie SBeiterorrbmtung
ber 3 eitfdjrit „jirautenauer BfiButg" 91r. 
o. 27 SJłdrj 18^0 luegeu bc<3 Strt. „^olitifdje 
lleberfidjt" Oon „ S ie  Bonboner 3 citnugen ba 
ben" bid „Den iKatl) Defterreidjd" nad) § 65 
a S t. ©. oerboten.

2 >a§ f. f. Baubeźgeridjt atd ^re^geridif 
iit 3 a ta  t)at auf Slntrag ber f. f. ©taatdan 
maltfd)o.ft mit bem ©rfenntuiffe oom 26 5Jidrj 
1880, 31. 1818, bie SBeteiroerbreitung ber 3^it 
fdjrift „Katolicka Dalmaciia" 9lr. 22 oom 19 
SJldrj 18S0 megeit bed Slrtifeld „Zadsr 19. 
Ożujka 1 po drugi pu t uzapten na m.s list" 
bid „il dodie osakac^n" nad) §. 24 bed 
©efefced unb § 300 @t. @ oerboten.

.



Obtr f eneienle.
(273V .  407. C “ /p o w ia to w y  Wojnicki ^ L .  914. Na prośbę Idea Fm sterbuscho 
ogłasza, iż w duiu 81 maja 1880, jako na '
trze-im  i ostatnim  term m ie przeprowadzi 
przymusowa publiczną sprzedaż gospodarstwa 
pcd 1. 57 w Biadolinach położonego W ita 
Oćwieji własnego ca zaspokojenie należytości 
Zakładowi kredytowem u ziemskiemu w K ra
kowie przyznanych.

Cenę wywołania stanowi sum a 300 zł. 
zakład 30 zł.

Reszta warunków jest w reg istra trrze  
do przejrzenia.

Z e. k. sądu powiatowego
W ojnicz dnia 18 lutego 1880 

(-2541 1— 5) E  d  y fa t .
L. 547. C. k. s%d miejsko delegowany 

w Krakowie podaje do wiadomości, że w dro
dze dalszej egzekucyi aktu przed c. k. no- 
laryuszem Stefanem Muczkowskim w dniu 
29 czerwca 1873 do 1. R. 7209 w Krako
wie zdziałanego celem zaapokojenia kwoty 
1200 zł. a. w. i  przyn odbędzie się w tu t 
sędzia na rzeez Galicyjskiego zakładu k re 
dytowego ziemskiego w Krakowie przymuso 
wa sprzedaż realności 1. kons. 55 w Krze- 
sławicach ad Kraków położonej M aryanny 
z Rusków 1 Ziębowej, 2 Boligłowowej własnej 
przez publiczną, lieytacyę w ttzech  te rm i
nach mianowicie w dniach 11 maja, 15 
czerwca i 15 lipca 1880 każdym  razem o 
godzinie 10 rano.

Przedm iotem  licytaeyi jest realność 1. 
kons. 55 w Krzesławicach ad Kraków na 
2500 zł. oszacowana. Za cenę wywołania 
ustanawia sie wartość szacunkową, poniżej 
której realność ta na 1 i 2 term inie sprzeda
ne nie będzie, zaś na trzecim naw et i poni
żej takowej sprzedana będzie wszelako nie 
niżej jak za 1700 zł

W adyum wynosi 250 zł.
Reszta warunków licytacyjnych i wy- 

eąig hipoteczny w tu t. sądzie registraturze 
przejrzane być mogą.

K rików  11 m arca 1880.
(2725 1 - 3 )  E  d  y  k  t .

L. 2820. C. k. sąd obwodowy w T ar
nopolu podaje do wiadomości, że w celu 
ściągnięcia sumy 46 zł v .  a. z pn. na rzecz 
Cipę K raushaar odbędzie się d n a  7 maja 
1880, 22 czerwca 1880 ; 20 lipca 1880 o 
godzinie 10 przed południem  egzekucyjna 
sprzedaż realności dłużni! a Judy Goldfarba 
w Tarnopolu pod 1 1480 położonej.

Cena wywołania, poniżej której real
ność ta na powyszych dwóch te im in?‘ h 
sprzedaną nie będzie 1124 zł. 97 <-t. w. a.

W adyum 10°/0 zł. w. a.
Bliższe w arunki przejrzeć m ożcs w re - 

gistraturze sadu.
Dla wierzycieli, którzyby po 10 lutego 

1880 prawa zastawu uzyskali, lub którymby 
uchwała względem dozwolenia licytaeyi z ja- 
kieg <kolwiek "powodu doręczoną być nie 
mogła, ustanowiono kuratorem  ad actum  p. 
adwok. Dr. W eissteina a zastępcą tegoż p. 
adwok Dr. M autla.

Z rady c. k sądu obwodowego.
Tarnopol dnia 16 marca 1880.

(-2719 1— 3) E d J  *
L. 6647. C. k. sąd powiatowy w W iś

niczu podaje do publicznej wiadomości, że 
celem zaspokojenia sumy 328 zł. 15 et. na 
rzecz zakładu kredytowego włościańskiego 
we Lwowie odbedzie się w tutejszym sądzie 
egzekucyjna publiczna sprzedaż gospodarstwa 
grutowego pod 1. 39/28 w Leszczynie poło
żonego, dłużników Jaua  i Katarzyny W ię
cławów własnego, ciała tabularnego uie m a
jącego, a na 700 zł. oszacowanego, w trzech
term inach, a mianowicie:

I dnia 19 maja 1880,
II. dnia 16 czerwca 1880.
III . dnia 14 lipca 1880 r.
Każdym razem o godzinie

w tutejszym  sądzie powiatowym.
Cenę wywołania ustanaw ia się na 70' 

z ł , wadyum zaś wynosi 70 zł w. s.
Resztę warunków licytacyjnych w obo 

w tutejszosądowaj registraturze przejrzeć, lub 
w odpisie podnieść.

W iśnicz dnia 21 stycznia 1880.
(2 7 1 ' 1— 3) E d y k  t.

L. 6446 C k. sąd powiatowy w Wiś
niczu pod»je do publicznej wiadomości, że 
celem zaspokojenia sumy 468 zł. 79 et. i 98 
*1. na rzecz zakładu kredytowego w b śc iaś- 
skiego we Lwowie odbędzie się w tutejszym 
sądzie egzekucyjna publiczna sprzedaż gospo- 
daritw a gruutowego pod 1. 5/14 w Bytom- 
s,;u położonego, dłużników W ojciecha i Ma- 
ryanny Pat-iów . tudzież Benedykta Gomułki 
własnego, c ia ła  tabularnego nie mającego,
a na 1000 z ł oszacowanego, w trzech te r
m in a c h , a m ia n o w ic ie :

I . dnia 19 maja 1880.
II. dcia 16 czerwca 1880.
III. dnia 21 lipea 1880 r.
Każdym razem o godzinie 10 rano 

w tutejszym  sądzie powiatowym.
Cenę wywołania ustanaw ia się na 1000 

zł., wadynm zaś wynosi 100 zł. a. w.
Resztę warunków licytacyjnych wolno 

w tutejszosądowej registraturze przejrzeć lub 
odpisie podnieść

wej n a ' zaspokojenie jej wierzytelności 500 
zł. z pn. odbędzie się w tutejszym sądzie 
w dniach 31 maja ’28 czerwca i 15
1880 każdym razem o 10 godzinie rano 
przymusowa publiczna sprzedaż realności 
w Kornalowicach położonych pod N r. k. 
18/24 do W ojciecha Popiela i pod Nr. k. 
62/65 do Marcina Kazana należących, ciała

,>tml“o2° *  *1840
W adyBhższe 'w arunki aktu w tusądowej re

gistraturze do Prz^ rdZ po^i^tow y.

Łąka 7 marc* 1880 ^

(272V  4 o ó  c  k. sąd obwodowy w Sta-
v ? :  /Zawiadamia, że w celu zaspoko- m sław cw ie zawia ^  ^  % ^  qA_

jenia sumy gminy Stanisławowskiej

runków licytacyjnych można przejrzeć lub 
w odpisie podnieść w registraturze.

C. k sąd powiatowy.
Busk 31 grudnia 1879 

lipca (2580 1— 3) E d y  k  t.

będzie się na n i ^  sprzedaż realności
przymusowa V . e b ła  tabularne sta-
pod 1. k. 1Y  g0 Kamińskiego własnych, 
Łowiących, lg naC^ inie dnia 31 maja 1880

10 rano

według 
w

L. 1191. W dniach 24 maja, 24 
czerwca i 23 lipca 1880 o godzinie 10 przed 
południem  odbędzie się w tutejszym  sądzie 
licytacya realności F ilipa Czuczmana własnej 
pod Nr. k. 28 w W ierzblanach powiecie Ka- 
mioneckim położonej, nietabularnej celem 
zaspokojenia sam y 200 zł. z pn. na  rzecz 

k. uprz Zakładu kredytowego włościań
skiego we Lwowie.

Cena wywołania 350 zł. w. a.
Wadyum 10 prc.
Przy trzecim term inie realn rśc  ta tak

że niżej ceny wywołania sprzedaną zostanie.
A kt opisania, oszacowania i resztę wa

runków  licytacyjnych możn„ przejrzeć lub 
w odpisie podnieść w registraturze.

0 . k. sąd powiatowy.
Busk 21 lutego 1880.

1— 3) O b w I e s B c n e m ie .
L. 1768. C. k. sąd powiatowy w Bia

łej podaje do wiadomości, że nad E dm un
dem Janeckim  z Lipm ka jako na umyśle 
słabym uchwałą c. k. sądu krajowego w K ra
kowie z dnia 28 lutego 1880 I 4163 kura
tela rozciągniętą została.

Biała dnia 9 m arca 1880.
(2731 2 - 3 )  4S a  g  k  i .  ,

L. 12874 C. k. sąd powiatowy w Bro
dach podaje do wiadomości, że celem zaspo
kojenia gm iny m iasta Brodów przeciw Elia
szowi W einsaft pto. 738 zł. 63 et. w. a. 
z pn odbędzie się wsądzie tutejszym  w dniu 
26 kwietnia, 25 maja, 25 czerwca 1880 za
wsze i 10 godzinie rano w biurze Nr. 2 
egzekucyjn sprzedaż realności dłużnika pod 
. tab. 427 w Brodach położonej, która aa 

dwu pierwszych term inach y L o  ta  lub wy
żej ceny aiacunkowej na 3925 zł. w . wy- 
pośrodkowanej, na trzecim zaś i poniżej tejże 
najwięcej ofiarującemu sprzedany zostanie. 

W adyum wynosi 10 prc.
Reszta warunków licytacyjnych może 

być przejrzaną f  raz z aktem  oszacowania 
w sądzie.

O ezarn się zawiadam .a chęć kupienia 
ia -,ący .h  i tych wierzycieli hipotecznych, 
którym by uchwała licytacyjna z jakiegokol- 
wio'- powodu doręczoną być nie nie mo
gła, lub którzyby prawa zastawu po dniu 
wydania e itr -k tu  tabularnego (14 listopada 
1879) na tejże realności nabyli z tern, le  
dla tychże kuratorem  adw. Dr. Ornsteina 
z Brodów ustanowiono.

Brody, 20 lutego 1880.
(2738 2— 3) fC *  I  *  -  , „  n

L 15567. C. k. sąd petr. m <*• o. 11

O ezem się wierzycieli hypotecznych 
niemogących być zawiadomionymi, lub któ
rzyby uo 8 sierpniu 1879 prawo zastawu 
uzyskali, n* ręce kuratora ad cctum  tutej
szego adwokata Dr. W lhelnra O rasteina z 
zastęp twem adwokata Dr. H enryka Starzcw- 
skie»o zawiadamia.

C. k. sąd powiatowy..
Brody 10 marca 1880

(2730 2— 3) L Icytacya
L. 10653. W dniach 26 kwietnis, 24 

maia i 24 czerwca 1880 o godz. 11 przed 
południem odbędzie się w lutej sądzie w 
B i  egzekucyjna licytacya realność: Luks 
UZ9 Szemryły pod l. 145 w Leszniowie po
łożonej, na rzecz galic. Zakładu kredytowe
go włościańskiego we Lwowwie pto. 50 "ł.

z Pn - Wadyum 10 zł:
Ge a wywołania 100 zł.
Bliż-ze warunki w sądzie do przejrze

wa. Wierzycielom, którymby uchw ała licyta
cyjna i późuiejaze doręczone być nie mogły 
ustanawia się kuratorem  ad a^tum lutejsze- 
go adwokata"Dr. Edw arda W eissteina.

G. k. sąd powiatowy.
Brody 15 marca 1880.

(2471 2— 3) <£ b i  t t .
31. 518. Słom Szczercer f. f. SBejirfś* 

acrichte m irt mit §initfęiS auf btc in brr 
Scmberger 3 citun9 l1Dnt m !)cn
giummern 262, 264 ur.b 266 funbgrmadjtcn 
^rilbietungSebiftc nom 30 Srptem brr 187'- 3 . 
6697 befannt gegeben, buf? S3el)uf§ ©m brni' 
aitug be§ ffletragoś nom 200 fi. j. 91. ®. in i ; 
^rcfutionóangelegcntjrit brr ©rben imdj E i- 
sis Getreu gegen Joininn Ewy ju r  jioaitgś* 
meifen SłerauBrruiig brr bem Sdjulbnrr geljo 
riacit in Sroki Srmbergtr S3rjirlc§ jub 9łr. 37 
nclrgenen iftralitatSfjalftr tin  ncutr Ir.rm in  auf 
bcn'3 SHcai 1880 urn 9 Ufjr Sorm ittagś an 
brranmt rouroe, an rorldjem btrf1' fRralitiitS 
halftr aud) untrr brm Sdjafeungśmrrtfjr urn 
jebnt beliebigen ^ r r i s  urrtauft turrbru luirb.

iBritrre geilbirtljunggbrbingungrn lirgrn 
in ber Ijg. fRegiftratnr ju r  ©infidjt auf 

Szczerzec 6 SJłdrj 1880.
(2726 2— 3) i d j k f c

L 3018. 0 . k. sąd delegowany 
mj.jśk i w K ralow ie podi.je do wiado- 
m i  , że celem zaspokojenia eumy 11 zł. 
50 ct. z pn od Jana cDbasa się należącej 
odbędzie się w dniach 25 maja, 24 czerw 
ca i 16 lipea 1880 każdym razem o godzi
nie 10 rano w tut. gmachu sądowym p u 
bliczna licytacya realności włościańskiej pod 
1. 10 b. w lesio Kościelnickim ad Wolica w 
powiecie Krakowskim położone) Jana  Habasa 
własnei, ciało hipoteczne stanowiącei.

Cena wywołania stanowi 128 zł. a
we Lwowie podaje do publicznej wiadomości, j wadyum 13 zł, 
iż na żądanie c. k. uprz gal. akc. Bannu • Protokół egzekucyjnego oszacowania,
hiDoteczuego we Lwowie zostanie celem ścią- reszta w i-ruoków  licytacyjnych 1 wyciąg hi- 
crnien.a resztującego kapitału 703 zł- 29 ct. j poteCzay rzeczonej realności w tu t registra- 
z 7 prc. odsetkami od 26 lipea 1878 ż d o . t urze są do przejrzenia
dnia rzeczywistej zapłaiy liczyć -ię mające- | Kraków 14 marca 1380  • ranniinah„ii z potrąceniem 
tejże kwoty 27 zł. 68 ct. a. w.

niszczonej n a  rachunek (2518 g 
1 kosztew 1 v

beiy-e - " -  V  , - -  —  - -  —  , y n.~, . ; Li. r o o i .  v .  *■ r  j  -
egzeku/y* obeew« przyznanycn 1 ó / l .  oz; c i . , f ^  n>{ MSpokojenie sum c. k. uprz
a w. przymusowa publiczna sprzedaż re n -  hmotecznego l wowskiego w kwotach

/ ,u. .łanu Knli-7.Ti-lieirn wedle Dom. _ . .0 iftO „t ac „ł , o rn i „ t  Ąt

w , _ r .
W iśnicz dnia 21 stycznia 1880,

Cfazsta Lwowska Nr. 89 z d iia  19 kwietnia 1880

& W

Resztę warunkóTT u , U m v  i akt oszacowania przej- 
wyc.ąg tabuwmy dowej registraturze. Ku-
rzec można w » wierzyeieii j est adwk.
ratorem  niawiad yastępca adwekat W urzel.
Em m owicz a J o b w o d o w e g o .

» w i m
(2676 C k. sad obwodowy Tarnow-

L ' i fliszem "do publicznej wiado-
ski podaje n  J pok()j euie wierzytelności Ma- 
mosci, że 2 w sumie 1500 złr. z należy-
ryi Piaseckiej . owem; dozwoloną została 
tościami i  kuCyjaa */4 części realności pod

! . t L V  sP.d « i> i“ 6' - 4- »■ Tomas“ N slep j

M le i,S ;!» a a /. odbjdsie się p rze , licy tację  
1 v w sadzie tutejszym  w dwóch ter- 

PUbllCf t l  n3 a i 21 czerwca 1880 każdym 
m inach 21 1 10 przed południem.
razeV e n  wcwołania stanowić będzie war- 
, . ,  J a n k o w a  18183 złr w. a poniżej
której w A m in a c h  powyższych pomiemone 

ź rfl^luości sprzedane nie będą
Wadyum przy licytaeyi złożyć się ma-

iace wynosi 1818 złr. w. a.
Resztę warunków, wyciąg hipoteczny

i akt szacunkowy przejrzeć można w regi- 
straturze e. k. sądu obwodowego .

Na wypadek, jeżeli przy i L 
dwóch term inach licytacyjnych Łik p J  
najm niej ceny szacunkowej * wJca
wyznacza się term in na dzień 21 - u*ArT 
1880 o godzinie 4 po południem, “ a 
wierzyciele hipoteczni stawić się win ■ ■ 
lem ułożenia lżejszych warunków 
których następnie sprzedaż licytacyj 
trzecim term inie rozpisaną zostanie.

Gło ,y nieobecnych Przy w it_
m inie doliczy się dc większości głos ■ 
rzyeieli, którzy na term in  przyhę1

O rozpisaniu tej lieytacyi 0 "J6wjły 
zawiadomienie obydwie strony, e. ^  Y roku- 
urząd podatkowy w Tarnowie, e. K. ^  
ratorya skarbu we Lwowie, wsyscy_ 
ciele hipoteczni, a w  szczególności W  
le z miejsca pobytu niewiadomi: J
łaszyński, Laon Staniszewski, Wojcif t  
czyński, Mecbla Brodor, Jędrzej B en s , y
gm unt Korats, Agnieszka Katano wska,
Prociński, Józef W itkowski. Pickas B 
M agdalena Gerz urodzona Homanska n a s jj 
pnie ci wierzyciele, którzyby P? dfll , 1 : o
tego 1880 do h ip o te k i rea ln o śc i pod • 
w Tarnowie na Zabłociu weszli, lubk: J
by uchw ała m niejsza z jakiego:ko ' ^ t o -  
wodu nie została doręczoną, r>ł r) 
ra. który niniejszem  w osobie adwo 
Malaw skieg-j z substytucyą adwoka»  ^
Ringelheim a ustanowionym zostaje, ' 
przez edykt, ogłoszenie którego ro 
nie zarządza się.

Tarnów dnia 11 marcu I 80U.
(2722 1 - 3 )  E d y  fc *• lfrako- 

L. 8710. 0 . k. sąd krajowy w K rato
wie jako .nstaneya nadkuratelarua^ ^  ^
iż pna. Jadw iga Leokadia, Em 
czterech im on Podezaska córKa S ta n ia ły
i Kornelii P o d la s k ic h  «  f ralrc>w^  i t Z -
łą  z dnia dzisiejszego zosta.a n ł “ R ^Ura- 
dołężna na umyśle (blod.m uig ż«
torem tejże u s tan o w io n o  fctan.sława Pod

(S716Ł1 r S- £ dK hS i  p .M .i . /n .  odbęd/ift się

A  ® V  b  a ^ o d r ę M ' " ^ *
Bcytacya realności Jaua W oronowskiego w ła k yj 537/708 w Brodach, Szymona Riseh
snej pod Nr. k. 26 w Humniękach powjecie N . • Ła, pokojeuie pretensyi gm iny i oszacowania realności przejrzeć m d ia T *
Kamioneckim . położonej, Jieintabulowanej w b s n e j^  n ^  &  t  t . z p n . tusądowej n  gistraturze
oclem zaspokojenia sumy 2y zł. z p«. ua “  0  Wy W0ł8ma jest cena szacunkowa Dla niewiadom ych wierzycieli hvpo-
rzecz Biisskinda N otta. 3877 zł. 50 ct. tecznych i dla tych, którym by uchwała li-

Cena wywołania 165 zł, w, a. W-Ayum wyuosi 10 prc. cytacyjna z jakiegokolw iekbadf powodu do-
W adyum 10 prc p  j warUnki, akt oszacowania 1 wy- rę-.zoną nie została, ustanowiono kuratorem
Przy trzecim ciąg tabularny można w reg istraturze przej- Em itr Rada z M idnicy .

że niżej ceny wywołania s p r z e d a n ą  zostanie u g  M ielnica 14 ln tc L
A kt opisania, oszacowania 1 resztę wa rzeo.

a. w.   t- - * _
ności dlużuikii Jana  Kulczyckiego wedle Dom. 
2 pag. 4 n. 3 haer. a względnie wykazu h i
potecznego 1. 74 nowej księgi 
P . Siehowa własnej podgminy położonej w 3 teiin i- 

26 kwietnia 1880, 24
czerwca 1880 każ-

gruntowej
katastralnej 

(, k. 2 w Sichowie 
rach  a to na dniu 
muia 1880 i na dniu
Tym razem o godz. 10 rano w tut. sądzie 
przedsięwziętą zostanie.

Cena ry w ełam a  wynosi oOti) zł. - • Stryj dnia 18 lutego 1880.
zaś wadyum 310 zł w. a. <2732 2— 3) E d y k t

Bliższe warunki licytaeyi 1 wyciąg t a - , L ^
hulam y można przejrzeć w t. «. registra- 
turze.

E d y k t .
L 1351. C. k. sąd powh.towy w Stryju

’ żfl ua zasDokojenie sum c. k. upr:^

198 zł. 45 et.. 198 zł. 45 ct. i 2571 zł. 25 
ct z pn. odbędzie sie w tutejszym  sądzie 
licytacja realueści ls&chera Beriseha Schiffa 
własnych pod 1. 96 i 240 w Stry .u położo
nych, » to na dmu 13 maja 1880 o godzi
no (0 rano i poniż j ceny szacunkowej 
7000 zł Wadyum 350 zł.

Resztę warunków licytacyjnych i wy- 
i:iąg tabularny w tu ądowej registraturze.

Zresztą niniejszym edyktem .zf w*a^a‘ 
mia się także wszystkich wierzycieli p - 
tecznych, którzyby po d f:u  1 grudn.a 18 
do ta buli weszli, lub którymby uchwała w 
tej sprawie z jaki-jkolwiekbądż przyczyny 
nie została doręczoną, iż dla n ith  ustanawia 
eię kuratoram adw. Dr. Dobrzańskiego zsuo-  
stytucyą adw. Dr. Józefa Smolki.

Gdyby zaś powyższa realność na trze
cim term inie sprzedaną nie została, naten
czas dla ułożenia ułatwiających warunków
wyznacza się term in na dzień 5 lipya 1880
o godz. 10 1 ano, z tera oznajmieni m, iż 
niestawąjący r.a term inie w ;erzyciele hipo-

W skutek przyzwalającej uchw a
ły Trybunału, uznaje się M arkusa Pohoryl- 
lera w H usiatynie sądownie za głupkowatego 
i Dad>.je mu kuratora w os.ibie Wolfa Ba- 
diana. 0 . k. sąd powiatowy.

H usiatyn dnia 31 m arca 1880.
(2510 3— 3) E d y k t .

L. 864. C k. sąd powiatowy w M iel
nicy podaje r.inięjszem do publicznej wiado
mości, że na zaspokojenie sumy 187 zł. 51 
ct. w. a. z pn. przymusowa nietubularnej 
realności pod Nr. konsk. 89 w Zalesiu poło
żonej dłużnika Antoniego Krzy wieckiego w ła
snej w’ tutejszym c. k. sądzie w drodze pu
blicznej licytaeyi na rzecz c. k, uprz Zakła
du kredytowego włościańskiego dnia 11 m a

teczni jako do większości głosów stawających ja  1880, 8 czerwca 1880 i dnia 20 lipca 
’ ' 1 1 1880 każdvm razem o godzinie l i t e j  przed

południem  z tem przedsięwziętą zostanie, że 
na pierwszych dwóch term inach realność ta

przystępujący uważeni będą.
Lwów 30 grudnia 1879.

! (2729 2— 3) L ic y ta c ja
], 10317. W dniach 26 kwietnia, 2410317.

22 > zerwca 1880 i.azdym razem o
tylko za cenę wywołania 400 zł lub wy
żej tejże, zaś na trzecim  te ra  me także i 
niżej ceDy sprzedaną zostanie,

W adyum  wynosi 10 prc. ceny sza
cunkowej.

Resztę warunków tudzież ak t opisania

M ielnica 14 lutego 1880.



(2703 3 - 8 )  JE d  j  k  C.
L 5843 Dnia 23 kw ietnia, dnia 14 

maja i dnia 4 czerwca 1880 każdym  razem 
o godzinie 10 przed południem  odbędzie w 
tutejszym sądzie licytacya realności pod 1. 
22 w Łukawcu położonej, eiała tabularnego 
niestanowiącej, dłużnika M aksyma M arty
niuka własnej, w celu ściągnienia w ierzytel
ności zakładu kred. włość, we Lwowie w 
kwooie 191 złr. 84 ct. w. a.

Cenę wywołania stanow i kw ota 650 zł. 
W adyum 65 złr.
Resztę w arunków  przejrzeć można w 

tutejszosądowej registratarze.
C. k. sąd powiatowy 

Załośce 22 grudnia 1879.
(2704 8 —8) £ d y k t .

L, 5845. Dnia 23 kw ietnia, dnia 14 
m aja i dnia 4 czerwca 1880 każdym razem 
o godzinie 10 przed przed południem  odbę
dzie się w tutejszym  sądzie licytacya realności 
pod 1. 119 w Trośeiańcu położonej, ciała ta
bularnego nie stanowiącej, dłużnika Fedia O- 
zaharyna własnej, w celu ściągnienia wie
rzytelności zakładu kred. włość, we Lwowie 
w kwoeie 183 złr. 1 ct. w. a.

Cenę wywołania stanowi kwota 2600 zł. 
W adyum 260 złr.
Resztę warunków przejrzeć można w 

tutejszosądowej registratnrze.
C. k. sąd powiatowy 

Załośce 23 grudnia  1879.
(2702 3— 3) ftl d  y  k  t .

L. 4847. Dnia 23 kw ietnia, dnia 14 
maja i dnia 4 czerwca 1880 każdym  razem 
o godz. 10 przed połudaiem  odbędzie się w 
tutejszym sądzie licytacya realności pod 1. 24 
w H ołubicy położonej, ciała tabularnego nie- 
stanow iącej, dłużnika Matwna W oLm uka 
własnej, w celu ściągnienia wierzytelności 
zakładu kred. włość, we Lwowie w kwocie 
100 złr. w. a.

Cenę wywołania stanowi kw ota 250 zł. 
W adyum  25 złr.
Resztę warunków przejrzeć m ożna w 

tutejszosądowej registraturze.
C. k. sąd powiatowy 

Załośce 30 października 1879.
(2701 3 —3) £ d y  k t .

L. 4845. Dnia 23 kw ietnia, dnia 14 
maja i dnia 4 czerwca 1880 każdym razem 
o godz. 10 przed południem  odbędzie się w 
tutejszym  sądzie licytacya realności pod 1. 
86 w Niszkowcach położonej, ciała tabular
nego niestanowiącej, dłużnika M aksyma Ka- 
rego własnej, w celu ściągnienia w ierzytel
ności zakładu kred. włość, we Lwowie w 
kwocie 196 złr. w. a.

Cenę wywołania stanowi kwota 670 zł. 
W adyum  67 złr.
Resztę w arunków przejrzeć m ożna w 

tutejszosądowej registraturze.
C. k sąd powiatowy.

Załośce dnia 30 października 1879. 
(2700 3— 3) E  d  y  k  t<

L. 5842. D nia 23 kw ietnia, dnia 14 
m aja i dnia 4 czerwca 1880 każdym razem 
o godzinie 10 przed południem  odbędzie w 
tutejszym  sądzie licytacya realności pod 1. 
w Załośeiach położonej, ciała tabularnego nie 
stanowiącej, dłużnika M ichała Ohwostows- 
kiego własnej wcelu ściągnienia w ierzytel
ności zakładu kred. włość, we Lwowie w 
kwocie 356 zł. 69 ct. a. w.

Cenę wywołania stanowi kwota 1500 zł. 
W adyum  150 zł.
Resztę warunków przejrzeć można w 

tusądowej reg ;straturze.
C. k. sąd powiatowy.

Załośće 23 grudn ia  1879 
(2699 3— 3) K d y  k k

L. 5165. D nia 23 kwietnia, dnia 14 
maja i dnia 4 czerwca 1880, każdym  razem 
o godzinie 10 przed południem  odbędzie w 
tutejszym sądzie licytacya realności pod 1. 
147 w Załoścach położonej, ciała tabularnego 
nie stanowiącej, dłużników A dam a i Kata
rzyny Sąsiadnów własnej w celu ściągnienia 
wierzytelności zakładu kred. włość, we Lw o
wie w kwocie 84 zł. 24 ct.

Cenę w ywołania stanowi kwota 300 zł. 
W adyum  30 zł.
Resztę warunków przejrzeć można w 

tutejszosądowej registraturze.
C. k. sąd powiatowy.

Załośce 7 listopada 1879.
(8692 3— 3) E  d  j  fec u

L: 456. C. k. sąd powiatowy w Kętach 
odbędzie egzekucyjną sprzedaż realności w 
K ętach pod N r. k . " 491 celem zniesienia 
współwłasności tejże z pn. w sądzie w je 
dnym  term inie t. j. w dniu 10 maja 1880
o godzinie 10 rano.

Cena wywołania 1962 zł. 20 kr. 
W adyum  200 zł.
Kuratorem  dla niew iadom ych ustano

wiono p. adw. Dr. Chrzanowskiego w Kę
tach.

C. k. sąd powiatowy.
Kęty dnia 10 m arca 1880.

(1697 3 - 3 )  E  d  y  k  t ,
L. 4764. Dnia 23 kwietnia, dnia 14

m aja i dnia 4 czerwca 1880 każdym razem  
o godzinie 10 nrzed południem  odbędzie w 
tutejszym  sądzie licytacya realności pod J. 
848 w Załośeiach położonej, ciała tabular

nego nie stanowiącej, dłużników M ykity i 
Maryi Makarów własnej w celu ściągnienia 
wierzytelności zakładu kred, włość, we Lwo
wie w kwocie 318 zł. 10 ct.

Cenę wywołania stanowi kwota 700 zł
W adynm  70 zł.
Resztę w arunków przejrzeć można w 

tutejszosądowej registraturze.
C. k. sąd powiatowy.

Załośce 18 października 1879.
(2698 3 —3) E  d  j  fc t .

L  5164. D nia 23 kw ietnia, dnia 14 
m aja } dnia 4 czerwca 1880 każdym razem
0 godzinie 10 przed południem  odbędzie w 
tutejszym  sądzie licytacya realności pod 1. 
790 w Załoścach położonej, ciała tabular
nego nie stanowiącej, dłużników  Zacharka i 
Ewy Dekontych własnej w celu ściągnienia 
wierzytelności zakładu kred. włość we Lwo
wie w kwocie 78 zł. 88 ct

Cenę wywołania stanow i kw ota 700 zł..
W adynm  70 zł.
Resztę warunków przejrzeć można w 

tutejszosądowej registraturze.
C. k. sąd powiatowy.

Załośce 10 listopada 1879.
(2694 3 —3 ) Obwieszczenie.

L. 1204. Podaje się do powszechnej 
wiadomości, że na dniu 10 maja 1880 wzglę
dnie na  dzień 24 maja 1880 lub na dniu 
7 czerwca 1880 każdym  razem o godz. 9 
rano sprzedaną zostanie w drodze publicznej 
licytacyi połowa realności włościańskiej w 
M ostach m ałych pod 1. 47 położonej wedle 
wyk. hip. 1. 30 M ichała Jaśn iuk  własnej 
celem w ytobycia pretensyj Zakładu kredyt, 
włościańskiego we Lwowie w kwocie 173 zł 
46 ct. w. a. z pn.

Stan tabularny i warunki licytacyjne 
przejrzeć można w t. s. > egistraturze.

Z c. k. sądu powiatowego.
Rawa 26 m arca 1880.

(2648 3— 3) E  d  j  b  U
L. 5833. C. k. sąd powiatowy w W iś

niczu podaje do publicznej wiadomości, że 
celem zaspokojenia sum y pożyczkowej 196 
zł. 13 kr. a. w. z pn. odbędzie się na rzecz 
galicyjskiego Zakładu kredytowego ziem skie
go (Galizieche B den-C redit-A nstali) w K ra
kowie w tutejszym  sądzie w jednym  term i
nie, a to dnia 19 maja 1880 r. o godz;nie 
lOtej rano egzekucyjna licytacya realności 
dłużnika W awrzyńca Skórki w łasnej, pod
1 k. 6 subrep. 47 w L ipnicy górnej poło
żonej. nie stanowiącej eiałs hipotecznego

Cena w ywołań * wynesi 1100 zł.
W adyum  110 zł. a. w.
Protokół z a s t a w n i c z e g o  o p i s a n i a  i r e 

szta warunków  licytacyjnych mogą być przej
rzane w tutejszo-sądowej registraturze.

W iśnicz, dnia 20 stycznia 1880.
(2710 3— 3) L. 4362/992

O głoszenie licytacyi.
C. k. starostwo podaje do powszechnej 

wiadomości, że w celu umorzenia należytoś- 
ci skarbow ych wydzierżawione będą najw ię
cej ofiarującemu przy publicznej licytacyi, 
należące do dóbr Kołodziejowa grun ta  dw or
skie, jako to orne pola łąki i pastwiska.

Licytacya odbędzie się w c. k. staro
stw ie na dniu 29 kwietnia 1880 a wrazie 
gdyby takowa nie przy zła do skutku w 
dniach 5 i 7 maja 1880 o godzinie lOtej 
prz^d południem.

Cena fiskalna wynosi 1200 zł. zaś wa
dyum 10 prc. tejże ceny.

Oferty zaopatrzone we wadyum  i na
leżycie wystawione mogą być wniesione naj
później na  24 godzin przed term inem  licy
tacyi

Bliższe warunki licytacyi ogłoszone 
będą przed rozpoczęciem lioytaoyi.

Stanisławów dnia 13 kw ietnia 1880. 
(2651 3 - 3 )  E  d  j  k  t ,

L, 3482 C. k. sąd obwodowy jako 
handlowy w Przem yślu zawiadam ia z miejsca 
pobytu nieznanego Józefa H irschm auna, że 
dlań z powodu przeciw niem u wydanego 
nakazu zapłaty sumy wekslowej 1247 mark 
45 fen w skutek prośby M aurycego Hausch, 
kurator w osobie adw. Dr. Dolińskiego został 
ustanowiony i temuż nakaz zapłaty z dnia 
4 lutego 1880 1. 1312 doręczony.

Przem yśl 24 marca 1880,
(2652 3 - 3 )  E  a  j  k  u

L. 2313. G. k. sąd obwodowy jako 
handlow y w Rzeszowie otw iera w myśl § 
62 ust. jronk. do majątku M unischa Bluma 
kupca z firmą nieprotokółowaną w Rzeszo
wie zamieszkałego, konkurs, ustauaw ia kom i
sarzem konkuisow ym  p. W ładysława Szmy- 
dzińskiego c. k. Radcę sądu krajowego przy 
c. k. sądzie obwodowym w Rzeszowie a tym 
czasowym zarządcą masy rozbiorowej p. Dr. 
Maurycego Reiuesa adwokata krajowego w 
Rzeszowie i wzywa wierzycieli, aby na dniu 
26 kw ietnia 1880 o 9 rano wraz z doku
m entam i ich pretensye wykazującemi, celem 
postawienia wniosku względem zatwierdze
nia tymczasowego, lub wyboru nowego za
rządcy masy i jego zastępcy, tudzież ceJem 
wyboru wydziału wierzycieli przed rzeczonym 
komisarzem konkursowym się stawili.

Dalej c. k. sąd obwodowy wzywa tych, 
którzyby przeciw wspólnej masie kredalnej 
jako wierzyciele wystąpić chcieli, aby swe 
pretensye naw et w tym  razie, jeżeliby o ta

kowe spór się toczył do dnia 14 czerwca 
1880 stosownie do przepisów orydynaeyi 
konkursowej pod skutkam i tamże wyrażone- 
m. w tutejszym  sądzie zgłosili i takowe 
przy term inie likwidacyjnym, który się je
dnocześnie na dzień 7 lipca 1880 o 9 rano 
w tutejszym  sądzie uznania likwidacyi i ozna
czenia pierw szeństw a podali. Przy owym 
ogólnym term inie likwidacyjnym  stawającym 
wierzycielom, którzy owe pretensye zgłosili 
przysłużą prawo w miejsce dotychczasowe
go zarządcy masy rozbiorowej, jego zastępcy 
i wydziału wierzycieli inne osoby swego za
ufania przez wybćr ostatecznie powołać. W ie
rzycielom, którzy w miejscu siedziby kom i
sarza konkursowego, lub w jej blizkości nie 
mieszkają, poleca się, aby w zgłoszeniach 
swych wymienili pełnom ocnika do odbioru 
tutejszo sądowych uchw ał upoważnionego 
inaczej na wniosek kom isarza konkursowe
go na ich koszt i niebezpieczeństwo dla nich  
kurator będzie ustanowionym.

Dalsze ogłoszenia w toku niniejszego 
postępowania konkursowego umieszczone 
będą w gazecie rządowej Lwowskiej.

Rzeszów dnia 12 kw ietnia 1880.
(2681 3— 3) E  d  y  k  t.

L. 8848. W  sprawie egzekucyjnej Dy- 
rekcyi Zakładu kredytowego włościańskiego 
przeciw M atwijowi Bundziak o zapłacenie 
kwoty 95 zł. 92 ct. a. w. przedsięw ziętą zo
stanie w tutejszym  sądzie dnia 20 kwietnia, 
25 maja i 22 czerwca 1880, każdym razem 
o 10 godzinie rano egzekucyjna sprzedaż 
realności pod 1. 149. w Siem akowcach poło
żonej do M at wija Bundziaka należącej i ciała 
tabularnego niestanowiącej a to przy p ie r
wszych dwóch term inach tylko za iub wy
żej ceny szacunkowej 250 zł. przy trzecim  
term inie także niżej ceny szacunkowej. Cena 
wywołania 250 zł. a. w. W adyum 26 zł. 
Reszta warunków licytacyjnych, protokół 
opisania zastawniczego i oszacowania zło
żone są w sądzie do dowolnego przejrzenia.

C. k. sąd powiatowy.
H orodenka dnie 11 m arca 1880.

(2677 3 — 3) O g ł o s z e n i e .
L. 2312. O. k. sąd obwodowy w T ar

nopolu podaje do wiadomości, że na żą 
danie B ernharda Schtitz jako zarządcy m a
sy konkursowej Simona Isaaka Stainberg 
odbędzie się dnia 20 kw ietnia 1880, 18 m a
ja 1880 i 15 czerwca 1880 o godzinie 10 
przed południem  publiczna sprzedaż realnoś
ci do m asy konkursowej Sim ona Isaaka 
S teinberg należącej pod 1. 34/584 w Tarno
polu położonej.

~ 11 Cena wywołania, poniżej której realność 
ta na powyższych dwóch pierwszych term i
nach sprzedaną nie będzie 10452 zł. 8
Ct W . 8 .

W adyum 1045 zł. 28 ct. w. a.
Blizsze warunki przejrzeć można w re

g istraturze sądu
Dla wierzycieli, którzyby po 22 grudnia 

1879 prawa zastawu uzyskali, lub którym by 
uchw ała względem dozwolenia licytacyi z ja 
kiegokolwiek powodu doręczoną być nie 
mogła, ustanowiano kuratorem  ad aetum . p. 
adwokata Dr. W eissteina, a zastępcą tegoż 
p. adwokata Dr. AxDlrada.

Tarnopol dnia 23 lutego 1880.

(2687 3 - 3 )  » d y  k t
L. 8843. W sprawie egzekucyjnej za

kładu kredytowego włościańskiego przeciw 
Iwanowi Czarnopyski o zapłacenie kwoty 
78 zł. 88 ct. a. w. z pu. przedsięwzięto zo
stanie w tutejszym sądzie dnia 20 kwietnia, 
dnia 25 maja i 22 czerwca 1880 każdym 
razem  o godzinie 10 rano egzekucyjna sprze
daż realności pod 1. 26 w Olchowcu położo
nej, ciała tabularnego niestanowiącej a to 
przy pierwszych dwóch term inach tylko za 
lub wyżej ceny szacunkowej 200 zł. przy 
trzecim  term inie także niżej ceny szaeunko- 

■ w ej 200 zł. W adyum 20 zł.
i Reszta warunków licytacyjnych, proto
kół opisania zastawniczego i oszacowania 
złożone są w sądzie do wolnego przejrzenia.

Od c. k. sądu powiatowego.
Horodenka dnia 4 m arca 1880

(2695 3 3) O jj? © » z e n łe .
L. 813. O. k. sąd powiatowy w Rawie 

rozpituje ponownie licytację realności pod 
N r. 76 sub. rep. 126 w Hołem Iw ana i W a
syla Cikało na rzecz zakładu kredytowego
włościańskiego pod warunkam i uchwałą z 21 
listopada 1879 I. 4283 dozwolonemi na 26 
kwietnia, 10 i 24 maja 1880 10 godzina 
rano.

Rawa 13 m arca 1880.
(2686 3— 3) E  d  y  k  t

L- 8844. W sprawie egzekucyjnej za
kładu kredytowego włościańskiego przeciw 
Iwanowi Czarnopyskiemu o zapłacenie kwoty 
84 zł. 24 ct. a. w. z pn. przedsięwziętą zo
stanie w tutejszym  sądz'e dnia 20 kwietnia, 
dnia 25 maja i 22 czerwca 1880 każdym 
razem o godzinie 10 rano egzekucyjna sprze
daż realności pod 1. 87 w Olechowcu poło
żonej, ciała tabularnego niestanowiącej a to 
przy pierwszych dwóch term inach tylko za 
lob wyżej ceny szacunkowej 150 zł. przy 
trzecim terinine także niżej ceny szacunko
wej 150 zł. W adyum 15 zł.

Reszta w arunków licytacyjnych, proto
kół opisania zastawniczego i oszacowania 
złożone są w sądzie do wolnego przejrzenia.

Od c. k. sądu powiatowego
H orodenka dnia U  m arca 1880.

(2685 3 — 3) E d y k t
L. 8849. W spraw ie egzekucyjnej dy- 

rekcyi zakładu kredytowego włościańskiego 
przeciw likow i K łoczanin i towarzyszom o 
zapłacenie kwoty 100 i 50 zł. a. w. przed
sięwziętą zostań e w tutejszym  sądz.e dnia 
20 kwietnia, dnia 25 maja i 22 czerwca 
1880 każdym razem  o 10 godzinie rano 
egzekucyjna sprzedaż realności pod 1. 179 
w Siemakowcach położonej i ciała tabu lar
nego niestanowiącej a to przy pierwszych 
dwóch term inach tylko za lub wyżej ceny 
szacunkowej 300 zł. przy trzecim  termiDie 
także niżej ceny szacunkowej. Cena wywo
łania 300 zł. a. w. W adyum  30 zł.

Reszta warunków licytacyjnych, proto
kół opisania zastawniczego i oszacowania zło
żone są w sądzie do dowolnego przej
rzenia.

0. k. sąd powiatowy.
Horodenka dnia 21 m arca 1880.

(2682 3— 31 E  d  y  &  i .
L 8846. W  spraw ie egzekucyjnej za

kładu kredytowego włościańskiego przeciw 
M ikołajowi Kowtiuch o zapłacenie kwoty 76 
z łr 4 ct. w. a. z pn. przedsięwziętą zostanie 
w tutejszym sądzie dnia 20 kw ietn ia , dnia 
25 maja i 22 czerwca 1880 każdym razeiu
0 godzinie 10 rano egzekucyjna sprzedaż r e 
alności pod 1. 33 w Siemakowcach położo
nej, ciała tabularnego niestanowiącej a to 
przy pierw szych dwócb term inach ty]ko ra  
lub wyżej ceny szacunkowej 200 złr. przy 
trzecim term inie także niżej ceny szacunko
wej 200 złr. W adynm 20 złr.

Reszta warunków licytacyjnych, proto
kół opisania zastawniczego i oszacowania 
złożone są w sądzie do wolnego przejrzenia.

Od c k sądu powiatowego
Horodenka dnia 11 m arca 1880.

(2683 3— 3) E  d  j  b
L. 8845. W  spraw ie egzekucyjnej Dy- 

rekcyi zakładu kredytowego włościańskiego 
przeciw Petrow i Biłokrełec o zapłacenie kw o
ty 26 złr. a. w. przedsięwziętą zostanie w 
tutejszym sądzie dnia 2 0 ’kw ietnia, 25 maja
1 22 czerwca 1880 każdym razem o 10 go
dzinie rano egzekucyjna sprzedaż realności 
pod 1 27 w Siemakowcach położonej, do Pe- 
tra  Biłokrełec należącej i ciała tabularnego 
niestanowiącej a to przy pierwszych dwóch 
term inach  tylko za lub wyżej ceny szacun
kowej 200 złr. przy trzecim  term inie także 
i niżej ceny szacunkowej.

Cena wywołania 200 złr. w a.
W adyum  20 złr.
Reszta warunków licytacyjnycn, proto

kół opisania zastawniczego i oszacowania 
złożone są w sądzie do dowolnego przejrzenia.

O. k. sąd powiatowy
Horodenka dnia 11 marca 1880

(2684 3— 3) E  d  j  k  t .

L. 8847. W spraw ie egzekucyjnej Dy- 
rekcyi zakłudr. kredytowego włościańskiego 
przeciw Hryć Kłoczanyn o zapłacenie kwo
ty 70 złr. 2 ct. w. a. przedsięwziętą zosta
nie w tutejszym  sądzie dnia 20 kw ietnia, 25 
maja i 22 czerwca 1880 każdym razem  o 10 
godzinie rano egzekucyjna sprzedaż realności 
pod 1. 7 w Siemakowcach położonej do W a
syla Kłoczanyn należącej i ciała tabularnego 
niestanowiącej a to przy pierwszych dwóch 
term inach tylko za lub wyżej ee ry  szacun
kowej 500 złr., przy trzecim  term inie także 
niżej ceny szacunkowej.

Cena wywołania 500 złr. w. a.
W adyum  50 złr.
Reszta w arunków licytacyjnych, p ro to

kół opisania zastawniczego i oszacowania 
złożone są w !ądzie do dowolnego przejrzenia.

C. k. sąd powiatowy
Horodenka dnia 11 m arca 1880.

(2666 3— 3) Obwieszczenie.
L. 2886. O k sąd powiatowy w Pod- 

hajeach podaje niniejszem do publicznej wia
domości, że celem zaspokojenia sumy pożycz
kowej 200 zł. a. w. z pn. odbędzie się 
na rzecz Galicyjskiego Zakładu kredytowego 
ziemskiego w Krakowie w tut. sądzie w 
trzech te rm ;nach dnia 7 maja 1880, 11 
czerwca 1880 i 15 lipca 1880 każdym razem 
o godzinie 10 przed południem  egzekucyjna 
licytacya realności dłużników Iw ana i Onu
frego Ozohryj ów vel Cebryj pod I. k. 104 
w Wierzb i wie w powiecie Podhajeckim po
łożonej stanowiącej ciało hipoteczne.

Cena wywołania wynosi 700 zł. a wa
dyum 70 zł a. w. realność ta Da trzecim  
term inie poniżej ceny 400 zł. w. a. sprze
daną nie będzie.

Protokół zastawniczego opisania i re
szta w arunków licytacyjnych mogą być 
przejrzane w tusądowej registraturze.

Kuratorem  dla wierzycieli, którzy po 
dniu 19 grudDia 1879 do hypoteki weszli, 
lub którym  uchw ała ta doręczoną być nie 
m ogła, m ianow any p. P io tr Kuryś z Pod 
hajec.

Podhajec dnia 20 m arca 1880.

I



(2758 1 - 3 )
O tem uwiadamia się c. k. uprzyw. 

L  15977. W celu powiększenia s tac ji zakład kredytowy włościański, Salomona 
Kolei Lwowsko-Czerniowieckie.i w Siechowie . Ehrensdorf, Dominika Szykubkiego, Ju lian- 
potrzeba zając z przyległych gruntów  nę Szykulską, <*. k. urząd podatkowy w Ozort- 
11191' lt> m etrów kw adratowych. I ko wie, jakoteż wszytkich wierzycieli, którym -

Szczegółowy spis tych gruntów  w y ło -, by uchw ała niniejsza nie m ogła być doręezo- 
żony zostani s w urzędzie gm innym  iu  prze- j ną lub któr?yby prawa zastawu po rozpisa- 
łożoaego obszaru dworskiego w S iechow ie, Qtu licytacyi uzyskali, na ręce kuratora adw.mu*7QWv7? nfl 21 Ir wialnia rln K m u I r*

(■27711 Równocześnie wyznacza się term in na
 ̂ . , i. Hzipii 14 maia 1880 o godzinie 9te) przedL. 2. Komisya hi po w zu a  przy c. DOj udn iem do zgłoszenia zaizutów m niem a- 

sądzie powiatowym w Skaw ,u e zawiadam ia południem ^awdziwoś(,i arkuszów pogia_
iż dochodzenia miejscowe, celem założenia { » Jetl PrztM v *
księgi gruntowej dla gm iny Lusm a duia 23 <łBr"* ̂ • ą_• W iDClA

w . t r* ----
począwszy od 21 kw ietnia do 4 maja b. r. 
dla publicznego przejrzenia.

Zarzuty przeciw zamierzonemu wywła
szczeniu, wnie-ione być mogą najdalej do 5 
maja r. b. pisemnie lub ustnie w Lwowskiem 
c. k. starostwie, a na dniu 10 maja r. b, 
przy komisyi reambulacyjnej, która się na tym 
dniu w Siechowie o godzinie 9 rano zbierze.

Co się niniejszem podaje do publicznej [ 
wiadomości.

Z C. k. Nam iestnictwa. 
Lwów dnia 13 kw ietnia. 

(2748 1— 3) £  d  y  fe t

T"V •* 'V ”
Dr. Czaozkowskiego.

Czortków 27 lutego 1880.
(2747 1— 8) E i l y k  t .

L. 3215. C. k. sąd obwodowy w Ko
łom yi podaje do powszechnej wiadomości, 
źs dnia 13 maja 1880, 18 czerwca 1880 i 
da>a 16 l p ;a 1880 o godzinie 10 przed po
łudniem , odbędzie się celem zaspokojenia 
resztująeej pretensyi c. k. uprzyw. galicyj-
ob-.V i i— 1 * -----j  skiego*Ł banku hipotecznego w kwocie 905 

ł zh  4 ct. a. w. z pa. publiczna przymusowa 
i sprzedaż realności Nuty Kosenblatta pod 1.- „ t, ry % * Ł ’

L. 3061. Dnia 7 maja, 7 czerwca i 9 I w a ^ a  po w y S  term m aJb tylko za cene* UBmi, 8P18am,> K0*,1,ami maP katastralnych i 
Jipca 1880 każdym razem o godzinie 10 z j  wywołania w kwocie 2200 zł. lub powyżej
rana odbędzie się w Kcłomyjskim c. k. są -] tak o w e i sDrzedana bedzie. a i?dvhv n i t / J  d0cnodzeił dotyczącycn posiadłości w obre-

kwietnfa 1880 rozpoczyna
Bliższe szcztgóły zawierają ogłoszenia 

w urzędzie gminym.
Z kooiisyi hipotocznej.

C. k. sądu powiatowego.
Skawina 14 kwietnia 1880.

(2762) O g l o 8* e n l e .
L. 570. Komisya hipoteczna dla po

wiatu sądowego Żółkiewskiego urzędująca za
wiadamia, że od dnia 21go kw ietnia 1880 
aż do dnia 28go kwietnia 1880 w godzinach 
urzędowych złożone będą w biurze hipo- 
tecznem przy Prezydyum  c. k. sądu krajo
wego we Lwowie do powszechnego przej
rzenia arkusze posiadania wraz z sprostowa- 
nem i spisami, kopiami map katastralnych inrntnlrA^włi nnwAnlAmonai 4..J

rana odb-dzit się w Kcłomyiskim c. k. a»»uwej sprzeuan^ uęu/,ie, a gayoy nm t tej 
dz>e obwodowym w celu wydobycia w ie rz y - |Ceuy nie ofiarował, natenczas dnia 16 licea
Łtilnnsf.l wekfilowwi Pawła SAhnnmfaila Sfi l  l on^ . /- * _i • . r

™  powyżej dochodzeń dot>czącycb posiadłości *
takowej sprzedaną będzie, a gdyby nikt tej bie gm iny Skwarzawa nowa leżących §
ceny me ofiarował, natenczas dnia 16 linca Równocześnie wy macza s i f C m i n  na

_ • .♦ j ■ hiaa u

dania.
O tem  zawiadamia się strony in tereso

wane z tero, że każdy, kto ma interes p raw 
ny w zbadaniu stosunków posiadania, może 
się zgłosić i wszystko przytoczyć, co dla 
wyjaśnienia lub obrony swych praw  za sto
sowne uzna.

Lwów dnia 10 kw ietnia 1880.
(2755) © g lo B J te i i ie .

L. 1040. Arkusze posiadania wraz z a- 
ktami zaprowadzenia nowej księgi g run to 
wej dla gm iny Purza leża w sądzie do przej
rzenia.

Zarzuty przeciw arkuszom posiadania 
wnosić należy w sądzie powiatowym do 26 
b m. na którym dalsze dochodzenia w sku
tek zarzutów prowadzone będą.

Sokołów 9 kw ietnia 1880.
(2756) O g X o M z e iile .w - — v -

telności wekslowej Paw ła Schnurpfeila 35 1880 o 'g o d n i e  4' po południu w biurze dzień e ó d S ? ini< v  L 5070 G  k. sąd powiatowy w Stry-
złr. pomusowa sprzedaż w drodze publicznej VI. warunki ułatwiające ułożone zostaną. przedpołudniem  do zgłoszenia zfrzutów  m iie -  ihodz*nte miekscowif^ 7 iadom°ś,ei’ . ie. do’ 
li cy tacji nieitanowiącęj ciała tabularnego re- Wad pizez licytujących złożyć się m anych przeciw prawdziwości arkuszów  po- S u n L ^ h  w M r ^ f r r i n ”  za^ żenia ksl9S 
alności Icaa Schleim era i Menke Scbleim er m wvnosi kwotę 220 zł a w siadania P gruntow ytn w M anastercu na dniu 7 maja
pod I. k. 678 położonej » to na p ie r .e ty e h  W w " S l i  S . i a d o " ; ! '  ' L u t . - u  ----------- ----------------  • 1880 « * —  -  l>“ —  -  -
aiuosci icaa  ocm eim era i Menke actileim er mające wynosi k - ... . . . roo” lozpoczęte zostaną, w którym  to di
pod 1. k. 672 położonej a to na pierwszych Wierzycieli niewiadomych uwiadam ia O tem zawiadamia się strony intereso- wszyscy, którzyby interes prawny w zl
dwóch term inach tylko za cenę szacunkową sję do rak kuratora ustanowionego dla n ich  wane z tem, że każdy kto ma interes pra- daniu stosunków posiadania mieli zgłosić i
1123 złr. 50 ct., na  trzecim  zaś term inie w osobie adwokata Dr. Zakrzewskiego w Ko- wny w zbadaniu stosunków posiadania, ino- j wszystko cokolwiek do wyjaśnienia 1
także niżej ceny’szacunkowej. łom yi że zgłosić i wszystko przytoczyć, co dla obrony praw swoich za stosowne uznai

W adyum przed licyta-yą do rąk ko- R«a*ta warunków licvtacvinv<*Vi wviaśn.enia lnh nhrnnv swv, nmicar^d 1 i.-irfaokn nonn oł"
W adyum przed licyta-yą do rąk ko

misarza licytacyjnego złożyć się mające w y
nosi 10 prc. ceny szacunkowej.

Cena kupna ma być w 30 dniach po 
prawomocności aktu licytacyi do sądu zło 
żoną

Dla wierzycieli hipotecznych, którym  by

Reszta warunków licytacyjnych przej
rzaną być może w tutejszo-sądowej registra- 
turze.

Kołomyja dnia 31 marc.i 1880.

(2750 1— 3) E  d  y  k  t ,
L. 2894. C. k. sąd obwodowy w Prze-

• z- i t .  u 1' ----  r - j - w j n ,  co aia obrony praw sn
wyjaśnienia lub obrony swych praw  za sto- przytoczyć mogą.
sowne uzna. Stryj dnia 14 kw ietnia 1880

Lwów dnia 16 kw ietnia 1880.
(2761) O g io M z e u le .

L. 344 Komisya hipoteczna dla powia-rl t rrn/»A riioortonAfpnlriA^^  --- *»

(2514) © g l o w e n i ® .

L 2877. Komisya hipoteczna c. k. są-AtrtołrtłłTAAFA E) - — V _ ’*-• pow ia*" "  ,'VW'  '* ^V U IIO JO  JLlipULtJCZIiHi C. K. S^-
tu sądowego Cieszanowskiego urzędująca za- Pow,atowe8° w Białej zawiadamia , iż 
wi damia, że od dnia 18go kwietnia” 1880 zł°^oue Z03ta*y powszechnego przejrze- 
aż do dnia 27go kwietnia 1880 w irodzi- nia ar^usze Pos,adania i inne akta służyć 
naeli urzędowych iłożnne będą w biurze zał'u^e(1>3 księgi gruntow ej dla
c. k. sadu Dowiatowesro w f!iacr»«^— •  ̂ crminv katastr. .W ilkow iee" » i>x_

  • •' V '’/— Li. zon*, c-. k. sąu oowotJowy w Prze
uchwała licytacyina doręezouą być nie mo myślu rozpisuje celem zaspokojenia wierzy-
gła, lub ktorzyby po dniu zastawniczego o- telności Franciszka Ryziewicza w kwocie , , a , , v  , • , . — z -
pisania tej realności tj. po dniu zastawnicze- 9 o0 zi a w. z pn . przymusową sprzedsż ^ u r z ę d o w y c h  iłożone będą w biurze ma^ c*, gruntow ej dla
lipca 1879 prawo zastawu na takowej UZy- »/ t.ze^,j realności pod 1. k. 123 w Prze- c ' k s^du POWÎ °w ego  w Cieszanowie do katf?tr- »WiIkowice“ z osadam i: ,B ór
skali, ustanawia się kuratorem  adw. Dra I myślu na zasaniu położonej wedle dekretu I P0Wszechue^ 0 przejrzenia arkus e posiadania Łodygowskl 1 ”Bor Will™wski.“
Bascha. - - - ’ ------ - ------- ” •*** " — — ' '

C. k. sąd obwodowy 
K oł.m yja dnia 31 m arca 1880 

(2752 1— 3 ) ' K d y k Ł

dziedzictwa z dnia 7 listopada 1877 1. 14929 wraz z prostowanymi spisam i, kopiami map i Zarzuty przeciwko prawdziwości arkn-• > rr ,   : a j ____^  v . I a . a c łn  ncnfi i nmfA . A/omi . , .  i r  f _ j;_____ * J __*    , 1- o / i i   r -------------J ~" "opiam i map prawaziwosci arkn-
In ie l“ Katarzynie A dam cio‘ zam .'G łusżkiew ,"- katastralnych i protokołami paraelowemi t i -  p o d a n i a ,  wnoszone być mogą, w
1 ej Maryannie, Marcinowej i Ju lii Adam- Protokoły dochodzeń dotyczących po- a4?z.e powiatowym lub przed komisyą h i-

w sp-dku p ośp . A ntonim  Adamcio przez ^ f 0 C1/  0,br^b!e 8 mm K ruPiee i Kadłu- P0<ecZD^ na d,,'u . 30 .kw ittu ia  18B0' w kto*
  r .   | e ł 0 we solidarnego dłużnika śp. Paw ła Adam- biska leż^eyeh rvm dalsze dochodzenia n r ,

chu dnia 28 lipca 1878 w G asendorf z m a r - |cio pr/vpadaia y cb , w drodze publicznej li- , . . Sr T«Rn8CZa się, terin a na
ljm  p»w .I.o i testam entu  ^ j  "w i i J  5*dżie b. I. 2 M  dniu>  »  * N I
innvmi  tak ie  z zvr»ia i mieiKaa nnh^f™ I «nnA . - -  j   ----------

e^owej
ciom - , A j  8iaU<0SCł w ODli 1— oj ** g ** *• i ejomW Pp«dku po śp. Antonim  Adamcio przt-z

L. 12868. D.i spadku po Piotrze B u - j K| 0wę solidarnego dłużnika śp. Paw ła Adam- Rńwnocze
In,a 28 lipca 1878 w Gasendorf zm sr. IV -  .................................................................... >■

  - -  V, « I BWW
rym dalsze dochodzenia przeprowadzone będą 

Biała 15 kw ietnia 1880.

merem  i resztą spadkobiercam 1 przeprow a
dzonym zostanie.

C. k. sąd powiatowy 
Drohobycz dnia 4 lipca 1879

(2754 1— 3) £  «l 7  k  u
L. 5707. C. k sąd powiatowy w Ry

manowie wzywa nieobecnego Leibę Pelciga, 
aby do jednego roku, do spadku po bezte- 
stam entalnie w Rymanowie na dniu 3 kw iet
nia 1878 zmarłym ojcu jego Szyji Pelcigu 
się zgłosił, w przeciwnym albowiem razie 
postępowanie spadkowe z kuratorem dla n ie
go ustanowionym Judą  W enigiem przepro
wadzone będzie.

Rymanów 18 października 1879.
(2506 1— 3) O b w f e a s c a e n ł w

L. 960 C. k. sąd powiatowy w Bóbr- 
ce ogłasza niniejszem , że na zaspokojenie 
wierzytelności Izaka Lutzea cesyonaryusza 
Simchy W ittelsa w kwocie 800 złr. w. a. z
pn. odbędzie się w tutejszym  sądzie dnia 20
maja, dnia 24 czerwca i dnia 15 lipca 1880 
zawsze o godzinie 10 rano licy tacja  tabu- 
bularuej realności pod 1 30 w Bóbrce po
łożonej masy spidkowej Aby Freundiich 
własnej.

Na pierwszym i drugim  term inie real
ność ta zostanie tylko za cenę szacunkową 
300 złr. lub wyżęj niej sprzedaną na trze 
cim  zaś term inie i niżej tej ceny lecz nie :

Na tych term inach sprzedane będą 
rzeczone części tylko wyżej, lub za cenę sza
cunkową, inaczej bowiem odbędzie się dnia

czerwca 1880 o godzinie 10 rano w b. 
1. 2 . term in d i ułożenia warunków ułatw ia
jących.

W yciąg tabularny i akt oszacowania 
w aktach.

Dla tych, którzyby po dniu 7 marca 
r. z Rwemi prawam i na hipotekę rzeczo

nych części weszli, lub uchwały licytacyjnej 
i późniejszych należycie nie otrzymali, usta
nowiony kuratorem  adw. Dr. Czajkowski 
w Przem yślu.

Przem yśl dnia 24 marca 1880.
(2767 1 3) ©bwiesfcczenie,

L. 3210. Horpyna Pieniecka z Bez- 
brud uznana sądownie m amotrawczynia.

K u ra t i ro m  A d am  R aczk o w sk i.
Z c. k. sądu powiatowego m i-j. deleg.

Złoczów duia 6 kw ietnia 1880 
(2746 1— 3) O g lo M z e n i* .

L. 67. W ydział tarnowskiej Izby ad
wokatów ogłasza niniejszom, że wpisał Dra 
Bronisława Junosza Gałeckiego w listę ad 
wokatów z siedzibą w Tarnowie.

Ti.roów dnia 14 kw ietnia 1880 
(2565 3 - 3 )  L. 196.

O g ł o s z e n i e  k o n k n r s n .

* — . • ✓ --------—^xx*uJ uyiacvj w tul“ ocjufcio u. 1. * UL» UU1U 4\J , " - , . " v
innym i tak ie  z życia i miejsea pobytu nie- maia 1880 i h& duiu 24 czerwca 1880 o 1>rz<5(1 P i a n i e m  do zgłoszenia zai
wiadomi K rystyn Buch i E lżbieta Hak, któ- gadzinie 10 przed południem odbyć się ma- “ ^ e ^ a n y c h  przeciw prawdziwości ark
rych się wzywa, ażeby w przeciągu roku j aea Dosiadania.
tem pewniej do spadku się oświadczyli, ileże * ‘ 0enę wywołania stznowi cena szacun-
S S f S ?  spadkowe z usta- kowa w £wo' ie 633 z ł. 47 ct a. w zakład
nowionym dla nich kuratorem  Jakubem  Ul- wyn0ol 04

(2688 3— 3) E d y k t
L. 8850. W sprawie egzekucyjnej za

kłada kredytowego w łościańskiego" przeciw 
O tem zawiadamia się strony intereso- Wasylowi Hryborów o zapłacenie kwoty 300 

wane z ten), że każdy, kto ma interes pra- z -̂ a - w- z 9n - przedsięwziętą zostanie w tu- 
wny w zbadauiu stosunków posiadania, może tęjszym sądzie dnia 19 kwietnia, dnia 24 
się zgłosić i wszystko przytoczyć, co dla wy- maja i 28 czerwca 1880 każdym razem o
iaśdilttliift. lllh nhrnnr OmiTA h n»««r no n aA  nrr» ńl -71" n 1* Ci 1/1 KOMA AAirnlrnAniAn r.t̂ wrr,, .rJr, A
~-X » T.oajrovau pi 6 y IPJCGJ D, 131/ Uia W Y ** ■» W  lUUU IkOAUJflU la îCUl V
jaśuienia lub obrony swych praw za s oy>- godzinie 10 rano egzekucyjna sprzedaż real-
wne uzna. » ‘ uości pod 1. 38 w Śtrzylezu położonej, ciała

Cieszanów dnia 17go kwietnia 1880. tabularnego niestanowiącej a to przy pier-
(2745) O b w i e s z c z e n i e .  wszych dwóch terminach tylko za lub wy-

____________ le i ceny szacunkowej, przy .trzecim  term inie
L. 1412, 1413. Komisya hipoteczna ^ L j  ceny szacunkowej W adyum 50 zł. 

przy c. k. sądzie powiatowym w Limanowy R eszta warunków licytacyjny , p .
urzędująca ogłasza, że badania miejsco e op,8ania zastawalczeSa rirzeirzenia
celem założenia księgi gruntow ej dla gm iny zj ożone w ąądzie do wolnego p  j  
Słomka dnia 27 kw ietnia 1880, zaś d lag m i-Tl U Vfc'»“ł' n "*- .  kwietnfa 1880, zaś d u  gm i
ny M szana dolna dnia 3 maja 1880 rozpo
czyna J

Od e. k. sądu powiatowego. 
Horodenka dnia 11 marca 1880.

E  d  y  h  t .
iJ.UI v«oi

Bliższe szezegóły zawierają ogłoszenia (2680 3 - 3 )  go czer_
w urzędach gm innych. . L. 55b4. w—

Każdy, kto ma interes prawny j 0_ 1 
iin  stosuuków [osiadania, możs się g 

w szystko przytoczyć, co dla wyi»11 h  aKva«"

„  u . . . - .  *“ “,1<*I 11 C( ef*
ix*tuy, kio ma interes prawny w zba- ^  ^  j jp(.a l 88B’tuZtg^zy^n °  gldzfe przy-

a ia  lub  obrony prai^  »  * » —
uzaa.

T  •

Lim anow a 16 kw ietnia 1880.
(2760) O g l o n i e n i e -

L. 322. Komisya hipoteczna dla powia
tu sądowego Winnickiego urzędująca j  . 
mia. że od *

- ■ — j   -----  u •} v j  toai-
ności pod 1. k. 471 w Grzymałowie położo
nej, na zaspokojenie wierzytelności Dawida 
Lejby Grflnberg w kwocie 125 zł. a. w. z 
pn. z tem, że przy pierwszych dwóch te r
m inach wepomniona połowa realności tylko
no i ia n o  eiT o/inn l/A łr«  l . , L .  Jt_? j 1

niżej kwoty 280 złr. | T. . .
W adyum  30 złr. i , Niniejszem rozpisuje się konkurs do
Reszta warunków do przeglądnięcia w • konca kwietnia r. b., celem obsadzenia dwóch 

registraturze. f posad asystentów w tutejszej c k. szkole
Bobrka 13 m arca 1880. 1 ilitechnicznej, a to przy katedrach A rchi-

(2509 1— 3) £  d y k t .  tektury, tudzież M ineraiogii i Geologii.
L. 767. C. k. sad powiatowy w C zort-i l e  p o ^d y , do któryi-h przywiązane jest_ 4. . > «> rr n  a /twa «v m — 1 . • — — - * *

m.uocu r,DHexuU1oua poiowa realności tylko
w  vŁ.egu u‘„XUUJaT  do~~dnia za cenę szacunkową lub wyżej takowe), przy

mia, że od dnia 1 m aja 1880 aZ lirzedo- trzecim zaś term inie nie poniżej kwoty po-
14go maja 1880 w godzinach * z_ k wającej  wszystkie d ług i ciążące na tej 
w ych złożone będą w biurze u h  realncści sprzedaną będzie.
nym  przy Prezydyum  c. k. k i ia ar. Ceua wyw ołaaia wynosi 335 zł. W a- 
we Lwowie do powszechnego przeje • e t & w> Protokół opisania
kusze posiadania wraz z Pr.08i® J ^ lg i to k o -  ? y0s“a e L a u ia  ludzież w arunki licytacyjne
sami, kopiami n>aP katastralnych t P |  eho_ 1 oszae ^  tusądowej registraturze.
łam i parcelowemi tudzież prot>*0 łj ■  • przejrzeć *“  ,
dzeń dotyczących posiadłości w obrę ^  O. k. sąd pow
ny kat. Siedliska leżących.

P A ł" " '-  - '
C. k. sąd powiatowy 

Grzymałów dnia 30 grudnia 1879
14 maja T 8 8 0 "^“ godzinie 9ei przed I (2644 3_ 3) E  d  y  k  t. 

iem i(«̂    0    1

-----------------------   .oa^ojfCU. ”” .
Równocześnie wyznacza się term in na 

dzień 14 maja 1880 o godzinie 9ej przed 
południem  do zgłoszenia zarzutów muienia-
łl V/*h arnu/ii™ . * - r —L,. / o/ .  U. K. sąu powiatowy w o ru n - 1 - -  r -  .«y, »w r u  pr/.y wiązauo jeoi llych Drztoi w ^  f i . u w -  — ——

kowie wiadomo czyni, że przedsięwezmie w/ Dagroozenie rocznych H00 złr. a w., beda i dania n  tur,, Praw dziwcśei arkuszów pos.a- w 7awiPi1amra
w term inach niżej oznaczonych publiczną nadane przez Kolegium Profesorów na czas wane z tam sig 8^ ny ' “. S I S  ten;yi 123 zł z pn 1 ż P” ’

w iaso-i, c i . a  L 8u U „ ,  r , Z ,  I twłasnej, ciała tabularnego niestanow ią-ej,
celem zaspokojenia pretensyi Salomona E h- ------  — . ^ u CJ , zaoDatrzone w m rrzenue
Lensd_°u„flL :136 21 2 p a ’ P° d  Ua6tęPuj4cem i  ̂ w dowody dokładnej
w arunkam i:

1. Cena szacunkowa wynosi 620 zł., 
wadyum 10°/o ceny szacunkowej.

2. Do powyższych sprzedaży wy
znacza się trzy term ina to jest ua dzień 18/?%o ---------- ł 1 A l! ! _ HnOA ______

i wszyetko przytoczyć, 
wane do K olegium ” Profesorów c. k szkoły n .euia lub obrony swych praw

politechnicznej i z a o p a t r z ę  w - ’ Lwów dnia 10 kwietnia 1880.dokumenta, tudzież w dowody aoscauu j
znajomości języka polskiego, należy (2759)
do DOdniaorłonr'' t i- , *

L. 4099. C. k. sąd powiatowy w Kal- 
i zawiadamia, że celem zaspokojenia pre- 

tenYyi 123 zł. z pn. I. ż. Jan a  Guziaka, Ja-
prawny ua g U7iady , ionych przymusowa sprzedaż
loże się |  —»----------------------------------- ~  '  now>

   ___ —j.v»^uuutgu u its ta -
nowiącej dłużnika W ojciecha Kucharczyka 
własnej w 3 term inach t. j. dnia 18 m aja 
1880, dnia 15 czerwca 1880 i dnia 20 lipca 
1880 każdym razem o godzinie lOtej w tu-
ęf in  Wrw» r em o oVm o “ '

„  10w  Kazaym razem o godzinie lOtej w ta -
I,a‘li Jlinr¥wem t .  257 KTm 7s'vThTm A ^źua dla P0'  sądowym gm achu a to na 2 pierw szych ter- 

pr‘e4 ”P' y . i , t a  mim* « - > * » « «  ~
zawiadamia że od dnia 1 maja 1880 aż 3cim zaś naw et poniżej takowej nastąpi, 
do dnia 14 maja 1880 w godzm8^  u_rz!_‘ Oene wywołania w vn.»: -  - - -j j  1 ’■ - u :——»* ̂  ,włA A"

_ . --
terminu konkursów sgo.

Rektorat c. k. Szkoły Politechnicznej  j

We Lwowie dnia 1 Ó kwietnia 1880.    .« « . -  —  ■ 0 gnę wywcdania wynosi suma 3000 ł

Wadyum 300 zł. w gotówce. Z '
unuuu Księgi gruntowej dla Kminy kata- Lwowie dó powszechnego przejrzeniaafkusze 1 Protok^  egzeku-

[ylkoTa l^ b 1 wyżej ceny szacunkowej, zaś stralnej „Źukocin“ rozpocznę dnia 19 kwie- ( posiadania ^ r a z  zsprostowanemi spisami ko- ^ o ż L  w t. s. registratUKe0™ 4 przejrzeć 
7 . i™ iakabadź cene sorzedaną zo- tu a 1880. 1 piami map katastralnych 1 protokołami parce- “ ' ' “•registraturze.

stenie Interesowani zgłosić się mają u mnie lowemi, tudzież protokoły dochodzeń dotv- Kurator,™ ^n n™.  1------’ - *
, |l» «uu* i map ji»L3atraiijycu i pro lok uiauu parce- — ^ i,. registraturze. r JAaJVK>

Interesow ani zgłosić się mają u mnie lowemi, tudzież protokoły dochodzeń doty- Kuratorem  n iew iadom a!,
----------------------   e - - r ------------ lejscu. czących posiadłości w obrębie gm iny kata- ustanowiony został c. k nnt wierzycieli

jakoteż resztę w arunków licytacyjnych mo- O. k. komisarz hipoteczny. stralnej Pustom yty z miejscowością W olica w Kalwaryi. ’ arJ usz Jaw orski
 -------— i-* -* ............................... — l eżących.

3. Protokół zastawniczego opisania na miejscu
0------------- 1/  ̂ - j ---- j o —j ---
in a  w tusądowej reg istra turze przejrzeć.

— - — tOLilU
Kołomyja 10 kw ietnia 1880

E I wary a 2 grudnia 1879.



L. 2378. Dochodzenia miejscowe celem 
założenia księgi hipotecznej dla gm iny ka
tastralnej „Kopań" 7, przysiółkiem  „G niła" 
rozpoczną się dnia 24 kw ietnia 1880.

Każdy kto m a in teres praw ny w zba
daniu stosunków posiadania w pomienionej 
gm inie może się na miejscu w Kopani przed 
komisya hipoteczną zgłosić i wszystko nu 
prowadzić, co do w y jaśn iona  i ochrony 
swych praw za stosow ne uzna

Z c. k. sądu powiatowego
P rzem yślany  15 kw ietnia 1880.

(2693 3 - 3 )  E  dl jr  k  U
L. 2331. 0 . k. sąd powiatowy w R u 

tach podaje do powszechnej w iadomości, że 
dozwolona uchw ałą c. k. sądu obwodowego 
w Kołomyi z 14 stycznia 1878 1. 11145 na 
rzecz Bogdana Janow ieza celem wydobycia 
kwoty 200 zł. w. a. z pn przym usowa sprze 
daż realności pcd 1. k 483 w Robakach po
łożonej ciała tabularnego nie stanowiącej, do 
d łnżnika Jakóba A ngełeniuka należącej, od 
będzie się w tutejszym  sądzie dnia 14 m a
ja, 18 czerwca, i 16 lipca 1880, każdym ra 
zem  o godzinie 10 z rana.

Bliższe w arunki licy tac ji, protokół zas
tawniczego opisania i oszacowania można 
przejrzeć w tus reg istra  turze.

R a ty  31 sierpnia 1879.
(2642 3— 3) E d y h t .

L. 181. 0. k. sąd obwodowy w Złoczo
wie rozpisuje w celn zaspokojenia w ierzytel
ności c. k. uprz. gal. akc. banku hipotecz
nego a to sum y 725 zł z odsetkam i po 6°/0 
od dnia l i g o  lutego 1876, i 1 */0 prowizyi 
w kwocie 7 zł. 25 ct. s umy 725 z 6 %  od
setkam i od dnia 11 sierpn ia  1876 i 1%  
prowizyi w kwocie 7 zł. 25 ct. tudzież su
my 19829 zł. 76 ct. z 7%  odsetkam i od 
11 sierpnia 1877 liczyć się mającemu po 
odtrąceniu  kw oty 226 zł. 7 ct. tudzież kosz
tów sądow ych 23 zł. 65 ct. i egzekneyjnych 
24 zł. 42 ct. i kosztów druku edyktu w kw o
cie 31 zł. 40 ct. przysądzonych, dalej w 
drodze rozszerzenia na zaspokojenie także 
w ierzytelności galic. tow arzystw a kredytow e
go ziemskiego a to kapitału  5039 zł. 72 ct. 
z prowizyą 4 %  od dnia 31 g rudn ia  1874 i 
30092 zł. 20 ct. wraz z prowizyą 5 °/0 od 
dnia 31 grudn ia  1875 tudzież prow izyą zw ło
ki od pojedynczych przypadłych rat, w p ó ł
rocznych rów nych kw otach 140 zł. od dnia 
1 stycznia 1877 zalegających, zaś od reszty 
ra ty  w kwocie 465 zł. 51 et. za czas od 1 
stycznia 1875 zalegającej a następnie w pół
rocznych rów nych kwotach po 912 zł. od 
dnia Ig o  lipca 1875 roku zalegających, 
za każdą pojedynczą ratę od dnia zapadło
ści aż do dnia uiszczenia po 6%  liczyć 
się mającą i nadzw yczajnym  dodatkiem  po 
2 °/0 i obowiązań d łużnika skryptam i obję
tych, nareszcie kosztów  w kwocie 29 złr. 
57 ent. i 24 złr. 82 ent. przym usow ą sprze
daż dóbr Barytowa wedle Dom. 268 pag. 59 
n. 17 haer. P . W incenty  M ierzyńskiej w łas
nych, w powiecie sądowym  Łopatyńskim  po
łożonych na dzień 13 m aja 1880 o godzinie 
10 przed południem  w tutejszym  c. k. są 
dzie obwodowym.

1. L icy tac ja  ta odbędzie się ryczałto
wo w powyższym term inie, w którym  dobra 
także niżej ceny azecunkowej, za jaką bądź 
cenę sprzedane będą.

2. Cenę w yw ołania stanow i wartość 
dóbr przy udzieleniu pożyczki bankowej 
przyjęta w sum ie 116900 zł.

3. Każdy z licytujących w inien  przed 
rozpoczęciem  licytacyi złożyć do rąk kom is- 
syi licytacyjnej jako zakład (wadyum ) 5%  
ceny w yw ołania to je s t sum ę 5845 zł. bądź 
w gotówce, bądz w książeczkach galic. kasy 
oszczędności, bądź w galic. obligacyach in- 
dem nizaeyjnych, lub też w obligacyach d łu 
gu państw a, albo też w listach zastaw nych 
galie. Towarz. kredytowego ziemskiego, c. k. 
uprzyw . bauku narodowego w W iednin. Obli- 
gacye listy zastaw ne i listy hipoteczne 
obliczone będą w edług kursu tychże ogłoszo
nego w ostatn im  przed licytacyą num erze 
urzędowej „Gazecie Lw ew skiej."

W adyum  nabywcy będzie zatrzym ane 
i w depozycie sądowym złożone, a o ile w 
gotow iźnie było złożone w cenę kupna wli- 
czonem zostanie, zaś wadya innych licy tu 
jących po zakończeniu licytacyi będą im 
zwrócone.

O rozpisaniu tej przym u owej licytacyi 
zaw iadam ia się p. W incentę z B iłgorajskich 
M ierzyńską c. k uprzyw. galic akcyjny 
bank hipoteczny, tudzież wszystkich w ierzy
cieli h ipotecznych z miejsca pobytu w iado
m ych do rąk  w łasnych, wierzycieli zaś h i
potecznych, którym by niniejsza uchw ała s ą 
dowa, sprzedaż dóbr B iry łow a rozpisująca, 
lub jako dalsza w tej spraw ie zapaść mająca 
z jakichkolw iekbądź powodów, albo wcale 
n ie , a bo wcześnie przed term inem  licyta
cyjnym  nie m ogła byó doręczoną, nareszcie 
w szystkich tych wierzycieli, k tórzyby po dn. 
24 grudniu  1878 jako dniu w ystaw ionego 
w yciągu tabularnego do tabuli fkrajowej we 
szli przez edykta i rów nocześnie w osobie 
adw okata D ra W esołowskiego z zastępstw em  
adw okata D ra Mijakowskiego ustanow ionego 
kuratora. Złoczów dnia 13 m areaa 1880.
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r a z  p i e r w s z y  sprowadzeń 

świeże i naturalne

W ODY MINERALNE

kra jo w e  i zagraniczne

nt.r7.vmnje i poleca

now o o tw orzony  hande l

w K a c a e s i s c s s s s s K S K :

j we TLW«i>WiIi. ^
: Wysyłki nu prow incję zwrotna pocztą. u

(2675 1—?) 0aBasaEasaeacasasseasasKaKaeas^sessaesesaBseaEafiSE  ̂sraj ac ss ac ss as ac ac se 2*5

MATERYE JEDWABNE
P Ł Ó T N A ,  P E R K A L E ,

B IE L IZ U T A , S T O Ł O W A , 
BIELIZNA GOTOWA DAMSKA

POŃCZOCHY 1 SZNURÓWKI.
Wszelkie zam ówienia na Bieliznę uskutecznia, się 
prędko i starannie.

P ł ó t n a  i k o n f e k c y i  

& Ł. U S I t n m i E M
we Lwowie

plac M ary ac k i liczba 10.
t :

M

fiń na Bajkach I. 98 /4
jest z wolnej r«;ki do 

sprzedania.
Bliższej wiadomości udziela 

Notaryusz M oraw iecki w swojein biurze przy placu 
Maryaekim liczba 7 (2144 8— 10 >

o o o o o o o o o b o o o o ^ o
P r a w f ls iw e  w ę g ie r s ie k

wino naturalne
z roku 1878, wyśmienity trunek domowy, białe 
po 16 ct. a czerwone po 20 ct. od litry, w fa- 
seczhach po 50. 100 lit. i t. d. rozsyła franco 

do dworca tutejszego za pobraniem :

K f rP T D T I  (PAT1! '‘' tasc ic ie l  winnic i piw- 
i U u l  l l l g ,  u l  1  nif. winnych w S t  C Je-

« ? r g e n  koło l * r e s f c l » i i r g a  w  W ę g r * e c Ł
Przyjmuje także beczki do napełniania.

12588 2 - 6 )

© 0 0 3 0 0 0 1 0 0 0 0 0 0 0 ©
L i c y t a c y a .

We czw artek dnia 
ffflf '-  22go kwietnia b. r.

Ż-. . odbądzie„.się.

0 11 godzinie przed 
południem sprzedaż 

około 20 ułańskich koni służbowych, 
w drodze licytacyi.

Z ad ju tan tury  8 pułku  ułanów.
41 r ó d e k  dnia 16 kwietnia 1880.

(2764 1—3)

W YKAZ  
Zmian terytorialnych

w  okręga ch  są d o w yc h  i p o lity c z 
n yc h  C t a J i e y i *

ssłss j  , i«4aso*ii > c li 
te 'd m l^asa  1  aieirpuaB a. 1 8 W ,

a s tb y e  m o ż n a  p o  c e n ie  85 c t .  w . » .  
a  z p r z e s y łk a  p o c z to w ą  18 c t .  w , 

w  l& Scapedtyeyi
f l  w a e h s  L w o w s k i e j .

h

W tych  dniach wyszło z druku 
w a ż n e  d z i e ł o

ŚW. LIGUOREGO
po raz pierwszy w polskiem tłómaoze- 
niu przez X. W. Z. wydane. Jes t  .do 
nabycia we Lwowie w D rukarni L u 
dowej, P lac bernadyński 1. 7 i w księ

garni Seyfartha i Czajkowskiego.
Cena egzemplarza in 8o. stronnic 

350 I zł. 20  ct. z p rzesyłką  pod re 
komendowana opaska. I zł. 35 ct. j

(2671 2 - 2 )

XXXXXX0XXXXXXXXX j
Do sprzedania.
I .  W  m f u s t c c a s i s t i  D : i l :  i c e k n .

4 mile od Przemyśla, przy ; ościńcu do Węgier, ! 
je s t 'd o  sprzedania z. wolnej ręki, dawniejszy 
budynek szkolny, mnrowany, z c e g h ł  i k a 
mienia, skłarlaj.|Cy się z jednej strony z wiel
kiej sali, z dru. iei z dwóch pok i i kuchni,
■z < bszerną_ piwnicą za 1 3 0 0  * 1 .

II. W  tern samem miejscu jest do sprze- 1 
dania parc la składająca się z wolnego placu 1 
pod budynek i ze sadu objętości: 1360 s;iżAd
Q], zawierającego 82 wysoko; ieunych szla
chetnych jabłoń i j/rusz, w samym rynku po- j 
łożona, z uaj iękn ejszym na Sau widokiem za ' 
cenę 1 3 0 0  x l .

I I I .  W t-mże samom miejs u rzytykaj i- 
ca do Nr. I I  parcela wybornej ziemi ogrodo
wej objętości, 6 ' 0  sążni□ ,  do spr/edan ia  za i 
4 0 0  *2.

IY. Zgłosić się trzeba do t rzewodniczą- 
cego R a ły  szkolnej mi jscowej l e s  W l a d y  
s ł a w a  U G m m l a ,  pr boszcza w  D u b i e c 
k a  (2563 2 - 2 )

x x x x x x x o x x x x x x x x

Przez c s łą  zimę ciągle świeże

a l a f  lo r y
w ło s k ie  

w dużych przepysznych 
różach (7990 21-?)

poleca n a j t a n i e j  handel

S t .  M a r k i e w i c z a
W e  L w o w i e ,  w  R y n k u  1. 4 3 .

Stare wegierskie 
W O O

■ta s a ,  <t a a  a ”  - a  H a a  a -
z wyśmienitych gron, wzmacniający t ru 
nek domowy, przesyła sio franco ze 'stacy i w 
w  S t .  G e o r f je n ,  w beczkach po 25, 50 

i 100 litrów  t. j.
Wino białe staro Iszej sorty od litra  25 _ct. 
Wino białe stare ligiej „ „ 2 2  et.
Wino czerwone stare lej sorty „ 28 ot.

We flaszkach po 70 centilitrów :
1 flaszka białego wina stołowego wyborn. 35 et. 
1 flaszka czerwonego „ „ po 40 et.
1 flaszka wina desertowego słodkiego po 70 et. 
i flaszka wina wyskoku tłustego „ po 1 zł. 
wraz z flaszkami w pakaeh po 12 i 25 flaszek 
dobrze opakowanych. Beczki i paki po cenie 

kupna.
Zamówienia wystosować do

K. G eirin ger,
właćeieiel winnic i piwnic winnych w S t. 
O e o r g e n  koło P r e w s b u r g a  na Węgrzech. 

 ____   (2786 1 3)

Kąpiele w Kreuznach

Królestw •» Galicy i i Lo- 
■iomeryi z Wieliriem 

f księstw . Kraków sldem. 
o . f s  r o k :

1880

iii

S Y R O P
C H I N Y ‘ Ż E L A Z A

Gfl&finKAtJŁil' e i  C fie, Aptekarzy w  Paryżu,
8, ulica V ivienne.

Jest to najsilniejszy środek tomc/.Tiy, jaki posiada sztuka lekarska, wzmacnia wyczerpane '}’&a>iizjuy i zasila krew zubożałą. 1 etany przetz najznal<opiitazvch lekarzy, skutkuję prze
ciw hl:t lacztu!, wyx}c.uczi'.,łiu, nierwjiiLirii;̂ :- i/rr):xLi/c:i>i/':h n /.o/i/wów. zapobiega tym 
z wa:l..(..vnyiii iinleś--inm żoLjilka któftym knltio!.-' la '-t/cza Lakuz.-;t» ptullegrajtp Pr/yk.ad:-.si-; <1 - iv>z\vcjii ■'•i-jzantyrnu liiii.tlyoli panieuek. p Lud-oa apetyt, ul;.-lwia trawienie, przepisuję 
>’i>< dzieciom iymiaiyG/.jiyrn, powraca ciam świcó <sr. i j^drntiśó naturalną.

I>ia uriiknionia lioznych laiszertw i naśladownictwa, żadać aby stempel rządowy fraucuzki 
koloru mobioskutipi. sb’>sownie do prawa z J6 Listopada 1 b73, marka fabryczna i podpis 
HHJMAULT el CO AIR znajdowały sig na jednej etykiecie.Dostać można w głównych aptekacłi w 1’OLaCiS i w AUSTRYI.

Dostać można, we Lwowie w aptekach i'p . Mikolaseha, Ruckera i Beisara.

»oo
r ia b y ó  m o ż n a  p o  c e n ie  k I .  «$«> « t . i g  

w  E k s p e d y c ji  | q

„  G a z e t y  L w o w s k i e j . * *  ! ( j |
Z a m ie js c o w i z e c h c ą  p rzesłu ż : St* n t .

T #  e t .  f  k tó r y c h  p r z y p a d a  1 0  y p
na opakowanie i list frachtowy.

Szematyzm przesyłamy tylko *a  
uiszczeniem należylnści * góry.
Za pobraniem nalcżytości nie 
przesyłamy Hzeumiyzmn.

O Q ^ Q O Q O Q O O O U C O O Q O O Q O Q Q O O Q O O O O O Q O

”9 9

Spółka handlowa
o x a  « «

o

w e  L w o w i e ,  przy ul. Jagiellońskiej 1. 4.
Dostarcza wszelkich artykułów dla rolnistwa i przemysłu krajowego niezbędnych, tu

dzież towarów kolonialnych, w i n a ,  n l i w y  i  t .  p .
Zajmuje, się wywozem płodów krajowego rolnictwa i przemysłu, 5 ułatwia kupno i sprze

daż m a j ą t k ó w  t r a s ó w ,  wyrabianiem i konwersją pożyczek.
iffgfiT Wszelkie zamówienia na prowineyę uskutecznia w należytem opakow ani'.^ ', 

najumiarkowańszem wynadgrodzeniem, bezzwłocznie, pocztą lub koleją.
L w ó w  w marcu i 880. -m*

Żeffota G rybiński. cksander

o o o c s
Z dLrukftriu W ł. Łozińskiego u l. Cmwaeckiogo 1, 32, dom Wernera.


